
NIECH ŹYJE ó EF 
WIELKI PRZY!ACIE~ ~~R<?,D'U 

TALIN-, 

P "OLSKIEGO 
& 89& ''*' •• 

Ceaa aamen1 3 zl PIWLET AR.JUSZE IPSZYSTKICH KI<AlóW LJCZCIE Sl~! 

ORGAN WK i·lK POLSKIEJ ZJEDNOCZONEJ PARTII ROBOTNICZEJ -ROK Il (V) PIĄTEK 23 GRUDNIA 1949 ROKU. Nr 351 (1275) 

Generalissilllus Stalin 
odznaczony orderem Lenina 

MOSKWA (PAP). - Jak donosi I polu odbudowy i dalszego rozwoju ge 
agencja TASS, Prezydium Rady Naj spodilrki narodowej ZSRR w okresie 
wyższej ZSRR wydało następują~y powojennym, postanawia się nagro_ 
dekret: dzić Towarzysza J. W. Stalina orde­

W związku z 70 rocznicą urodzin 
Towarzysza J. W. Stalina, biorąc pod 
uwagę jego wyjątkowe zasługi na po 
lu wzmocnienia i rozwoju Związku 
Socjalistycznych Republik Radziec­
kich, budowhictwa komunizmu w na_ 
szym kraju, rozgromienia najeźdźców 
niemiecko - faszystowskich i japoń_ 
skich imperialistów, jak również na 

rem Lenina. 

Przewodniczący Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR 

(-) Szwernik 
Sekretarz Prezydium Rady Nsj_ 

wyższej ZSRR 

Moskwa, 
1949 roku. 

(-) Gorkin. · 
Kreml, dnia 20 grudnia 

----Jf----

POZDRAWIAMY ST ALINA N a~:::~;;w;:~~ju 
Wodza i Sztandar -wszystkich prostych ludzi 

na kuli zielllskiej 
Adres do Generalissimusa Józefa Stalina -

na urc,czystej akademii w· Warszawie w dniu 
uchwalony 
20. 12. 1949 

D Ojczyzny z kraju, wczoraj jeszcze Będziemy strzec czujnie jednoś narodów, walczących o lepszy, 
O dławionego przez wyzysk kapita· ci obozu pokoju i demokracji, wo sprawiedliwy i pokojowy świat. 

7. 1 •"- ~f / ' Jistyczny, pełnego ruin i zgliszcz, kół jego straży przedniej i siły W DNIU TWOICH URODZIN, 
10Ze.1'ćJ. J'J a zna dziś - wrącego życiem i twórczą głównej - wokół kraju socjaliz- GORĄCO POZDRAWIAMY CIĘ, 
Z EBR~I na woczrstym po: 

siedzemu w stolicy Polski 
Ludowej przedstawiiciele polskiej 
klasy robotniczej, dh.fopstwa pra­

pracą - na kraj pełn~j spra'Yie- mu. - NASZ NIEZŁOJ\1NY PRZYJA 
dliwości społecznej, n1eograruczo Pozdrawiamy Stalina, WODZA CIELU. WRAZ Z CAŁYM NARO 
nego rozkwitu, dobrobytu i kultu I SZ'l'ANDAR WSZYSTKICH DEl\f POLSKIM ŻYCZYl'UY CI 
ry, na kraj SOCJALIZMU. PROSTYCH LUDZI NA KULI Z CAŁEGO SERCA WIELU LAT 

ZIEMSKIEJ, przewodnika wszyst ŻYCIA I PRACY DLA DOBRA 
kich uciśnionych i wyzyskiwa- CAŁEJ PRACUJĄCEJ LUDZ­
nych, wszystkich wolnych ludzi i KOŚCI. 

MOSKWA (PAP) - Dekretem 
Prezydium Rady Najwyższej ZSRR 
postanowiono: 

t Ufundować Międzynarodowe Na 
grody Stalinowskie „Za działał· 

r:ośl! na polu utt·walania po:oj t mi~­
czy narodami". 

Nagrody te będą przyzna•vane oby_ 
watelom które;rokolwick krai•1 świa­
ta, niezależnie od ich poglądów p0!i­
~sczr,ycb, wierzeń religij n yrn i róż_ 
nic rasowych, za ·wybitne zasługi na 
pc;lu walki pt0 7.<ciwko p0Jż~g-arz:»·1 
wojennym i o utrwalenie pokoju. 

2 Osoby, odznaczone Międz~naroc!o 
wą Nagrodą St<ilinowsk~ otrzy­

mają: a) dyplom laureata Międzyna­
rodowej Nagrody Stalinowskiej, b) 
złoty medal z wizerunkiem J. W. 
Stalina, c) nagrodę pieniężną w kwo­
C!•~ 100 tysięcy rubli. 
'> Międzynarodowe Nagrody Stali­
~ nowskie „za działalność na polu 

utrwalania pokoju między narodami" 
przyznawane będą corocznie w ilości 
od pięciu do dziesięciu przez specjał 
ny Komitet Międzynairodowych Na­
gród Stalinowskicll., powoływany 
przez Prezydium Rady Najwyższej 
ZSRR spośród przedstawicieli sił de 
mokratycznych różnych krajów świa 
ta. 
4 Nagrody pl"zyznawać w rn~znic~ 

urodzin J. W. Stalina - 21 grud 
nia każdego roku. 

Pierwsze nagrody przyznać w 1950 
roku. · 
Przewodniczący Prezydium Rady 

Najwyższej ZSRR 
(-) Szwemik. 

Sekretarz Prezydium Rady Naj_ 
wyższej ZSRR 

(-) Gorkin. 
Moskwa, Kreml, 

1949 roku. 
dnia 20 grudnia 

cującego i intelige~ji, przedsta- Pozdrawiamy Stalina, woclza i 
wiciele Polskiej Z,jednoczonej or~anizatora zwycięstwa nad fa· 
Partij Robotni«lZej, 2}jednoczone· szyzmem, które uratowało ludz­
go Stronnictwa Ludo"lllllego, Stron kość, człowieczeństwo i istnienie 
nichva Demokratycznei;p> j Stron- milionom Polaków, które przynio 
nictwa Prncy, przedstawiciele slo naszej Ojczyźnie wyzwolenie, 
władz naczelnych Rzeczypospoli- ludowi pracującemu w1adzę. . 
tej Polskiej i Wojska Polskiego- Pozdrawiamy Stalina, inicjato­
POZDRA WIAMY CIĘ, W' 7o RO ra i twórce hłstoryczne.,.o przelo· 

Stalin-twórca epoki socjalizmu 
CZNlCĘ TWYCH URODZIN. • • • l k'"'. 1·1 . mu, ktory narod po s i zespo 1 

Pozdrawiamy Stalina, ~IE~- WIECZYSTĄ PRZYJAŹNIĄ z 
NEGO DRUHA LENINA I nie· narodami Związku Radzieckiego. 
zlomnego .k~ntynuatora jego dzie Pozdr~wiamy Stalina, WODZA 
la, bohatera i przywódcę ~L- .1 CHORĄZEGO ŚWIATOWEGO 
KIEJ REWOLUCJI PAŻDZIER- 'FRONTU POKOJU wszystkich 
NIKOWEJ, która ludziom wyz.ys ludzi i narodów, walczących prze 
kiwanym i uciskanym wskazuje ciw imperializmowi i jego sprze­
clrogi wyzwolenia, która naszej ajnym sługom, o pokój j suwe­
Ojczyźnie dwukrotnie przywróci­
ła niepodległość, polskiej klasie 
robotniczej dała przykład, wiarę 
i siłę w walce o lepsze socjali­
styczne jutro n1as pracujących i 
narodu. 

Sprawa pokoju, postępu i so­
cjalizmu, związana nierozłącznie 
z ii.mieniem Stalina - wielka spra 
wa ludzkości jest dla każdego z 

as sprawą naczelną i najbliższą, 
SlUflWą przyszłości naszego na-

Pozdrawiamv Stalina, sternika rodlu, przyszłości naszej kultury, 
i pierwszego przodownika budo- sprilwą przyszłości naszych miast 
wnictwa socjalizmu i komunizmu i wsi, przyszłości naszych rodzin 
w Związku Radzieckim. i dz;.eci. Tej sprawie oddamy 

Epokowe dzieło narodów ra- W~\stkie nasze siły i każdy dzieii 
dzieckicb, dokonane pod wodzą pra<p)• 
PARTII LENINA - STALINA, I Uzlł'rojeni w naukę Lenina i 
otworzyło nowy, wspaniały okres S!alilfł, wz?ogacen~ dofawiadcze-

. • . • . d . • Dlamt \narodow radzieckich, wyko 
rozwo)tt h1dzkosc1 1 toru3e zis namy &-letni Plan Budowy Fun-
drogi postępu i wolności CZŁO- damen4:ów Socjalizmu, tak, jale 
WIEKA. wykon~my zwycięsko Trzyle-

To dzieło było nam i jest po- tni _Plan .JOdbudowy. 
mocą i przebogatą skarbnicą nauk Będzietny ze wszech sił wzmac 
i doświadczeń dla klasy robotni- niae władzę ludową i przewodnie 
czej i całego ludu pracującego two. klasy 'ł'obotniczej, bronić jej 
Polski, w niepowstrzymanym po· przed WS~\elakimi knowaniami 
chodzie ku przekształceniu naszej wrogów lud\r. i zdrajców narodu. 

Rodziny hitlerowskich z~rodniarzy 
otrzymują majątki - za~rabione 

na okupowanych terytorl\lch 
BERLIN (PAP). - Jak donoszą c.ześnie toczą się- .rozmowy z rC1dz:i­

z Monachium, ministerstwo finan- nami innych hitleitowskich zbrod-
• sów prowincjonalnego rządu bawar niarzy w sprawie :zlWrócenia tym ro 

skiego zakomunikowało wdowie dzinom olbrzymich majątków, !'la­
Goeringa, że cały skonfiskowany grabionych w wię~ści prz~z h1tle 
majątek tego zbrodnial"!'la wojenne- rowc&w z okupowan;>-..ch w czasie 
go cz.ostanie jej zwrócony. Równo- wojny terytońów. 
...•••..•.•••...•.••.•..•.•••.••.... „ ....•...••••.••••.......•.••.. - ............................ „. 

Załoga PZPW Nr 3 wykonała przed tefminem 
swe Stalinowskie zobowiąZ\ania 

Jeszcze w listopadzie załoga nasza postanowiła uczcie dzień 
_urodzin Towarzysza Stalina, przesuwając termin wykon ~a ro· 
cznego planu produkcji na dzień 21 grudnia. Cała załoga'- wraz 
z kierownictwem zakładów stanęfa z zakasanymi rękawanń do 
tej wielkiej kampanii produkcyjnej. Dzięki temu plan zbstał 
wypełniony nie tylko w terminie, ale nawet o dzień wczei1:tiej 
tj. w dniu 20 grudnia o godz. 19,30. Do końca zaś roku. zal~\ga 
nasza wykona jeszcze ponad plan 40.000 metrów tkaniny ~o­
towej, przysparzając naszemu państwu 58 milionów zł oszczę.c.\­
ności. 

otoczony jest czcią i Dliłojcią narodQ polskiego 
Przemówienie Prezydenta RP Bolesława Bieruta - wygłoszone na uroczystym posiedzeniu 

-Ogólnopolskiego Komiłełu U~zczenia 70 Roczni cy Urodzin Józefa Stalina 
Obywatele i Towarzysze! slrzowsk11 przez naszych poetów uję· 
Z głębokim wzruszeniem zebrali- lych w słowa uczuć nurtujących lud 

śmy się w tej sali, aby złożyć w imie polski, jak również ujętych w słowa 
niu naszego narodu najgorętsze po· prosre, choć nie mniej wymowne, u­
zdrowienia Józefowi Stalinowi w czuć ludzi pracy, którym nie łatwo 
dniu Jego 70-lecia. Uczuć narodu wy- jest sict wysłowić. Setki tysięcy li· 
razić słowami, które by odzwiercie- stów indywidualnych i zespołowych, 
dlały te uczucia z dostateczną głębo- listów dzieci i uczonych, listów ro­
kością i mocą - niepodobna, choć- bolniczych 1 chłopskich, listów wzru­
by to bvly słowa kunsztowne. Bez po szających swą prostotą, jak list 
równania lepiej odzwierciedlają u- chłopki Reginy Mazur czy chłopki 
~ucia naszego narodu czyny. Polska Marii Iskry. i listów, wzruszających 
klasa robotnicza wyraziła swe uczu- głębią uczucia, jak listy naszych poe­
cia dla Towarzysza Józefa Stalina łów I :manych powszechnie pisarzy­
czynem twórczej pracy, przyśpiesza- wszystkie razem oclzwierciedlają prze 
jącej urzeczywistnienie w Polsce Je- życia i twórcze przeobrażenia, które 
go nauki o zbudowaniu społeczeń- się dokonują w naszych oczach. 
stwa socjalistycznego. Polskie masy Każdy z przedmiotów, listów, '\ier­
pracujące przekazały Józefowi Sta- szy ofiarowanych Towarzyszowi Sła· 
linowi dla uczczenia 70 rocznicy Jego j linowi przez polski lud pracujący -
urodzin tysiące podarunków, które to nie tylko wyraz jednostkowej czy 
zawierają w sobie bez porównania grupowej inicjatywy, twórczego ta­
doskonalszą wymowę uczuć, niż naj- lentu i osobistego wysiłku, ale równo 
kunsztowniejsze słowa. Nie brak cześnie wyraz czci i uwielbienia ca­
zresztą wśród tych cla.rów, po mi-: lego narodu. 

Żyć i działać tak - jak żyje i działa Stalin 
wzór dał ludzkości Towarzysz Stalin. 
Biegły sztafety od polskiego morza i 
od ziemi śląskiej, biegły sztafety mło 

<lzieńcze od granicy na Odrze l Nysie 
Łużyckiej, biegły poprzez wsie i 
miasta-jak Polska długa i szeroka­
a w 25 tysiącach miejsc czekała Il.a nie 
zgromaclzona w łącznej liczbie .z górą 
2 milionów młodzież, aby zameldo-

wać Towarzys1owi Stalinowi o swych 
osiągnięciach i o swym najwyższym 
zobowiązaniu, które pozostanie naj­
szczytniejszym zobowiązaniem wielu 
pokoleń: żyć i działać tak, jak żył i 
działał Stalin. 

Stalin - źródło twórczych natchnień 
Zródlem twó~czych natchnień był I nych dla tego celu materiałów, np. 

Towarzysz Sialm dla przodujących I z węgla, soli, cukru itp. oraz modele 
ludzi nauki, techniki, sztuki i kultury ich fabryk lub maszyn. Ileż wzrusza. 
radzieckiej, natchnień, które poma- jącego uczucia mies,zczą w sobie, wy 
gały pokonywać przeszkody bohater- konane przez chorego na gruźlice 
skim zespołom ludzkim i poszczegól- chłopca, sceny z plasteliny lub wzru­
nym konstruktorom, wynalazcom, u- szające swą naiwnością podarunki 
czonym, jak również zwykłym, pro- dzieci. neż pomysłowości, wytnvało· 
sty~ lud~iom w ich _niełatwyc}l zma- ści l zap~łu wyrażają wykonane 
gamac~ ! walce. ;Zródł~_m tworczych przez chłopow polskich z zadziwiają­
natchmen stało s1ę dz1s imię Towa- cym pietyzmem: obraz Kremla ze sło­
rrysza Stalina dla setek polskich kon- my, emblematy z ziarnek zbożowych, 
struklorów, wynalazców, artystów, lub portret wykonany ręcznie przez 
malarzy i plastyków, fak również mło tieniowanie liter tekstu Konstytucji 
docianych jeszcze twórców, którzy w Stalinowskiej. Nie sposób jest jed· 
swe podarunki dla Towarzysza Sta- nak ani ocenić, ani dokonać ściślej­
Jina wkładali swe tęsknoty 1 pierw- szeyo przeglądu tego mnóstwa utwo· 
sze: czasem może nieudolne, próby i rów, przedmiotów i przejawów, któ­
tworc:r.e poszuldwania nowego wyra- rymi polski lud pracujący pragnął 
zu dla nowej epoki. Ileż gorącej żar uczcić Wielkiego Przodownika ludz­
liwości zawierają wykonane przez kości, Twórcę nowej epoki, Wodza 

„Jak uczcić Twoją wielkość -
[za pamiętne słowa 

Poparte czynem: Polska niech 
[będzie śpiżowa! 

I :r.a warszawskich dzieci 
[roześmiane twarze!" 

robotników rzeźby z najmniej dogod- (Dalszy ciąg na str. 2-ej) 
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Oto pytanie, wyraione trafnie 
przez poetę, lecz nurtujące w nas 
wszystkich, którym twórcza myśl I 
braterska dłoń Towarzysza Stalina 
pomogły tworzyć Polskę śpiżową i ra 
dować się naszych dzieci roześmiany­
mi twarzyczkami. 

I nd pytanie to odpowiadają w 
dniu dzisiejszym w naszych fabry­
kach, hutach, kopalniach i budo­
wlach wielotysięczne „Stalinowskie 
"\\'arty", przekuwające uczucia na­
sze90 narodu w tysiące ton węgla 
i żelaza, w miliony metrów i kg przę 
dzy i tkanin, w niezliczone formy 
twardej jak stal, ale gorącej jak krew 
serdeczna, pracy robotniczej. Za torzy 
kładem robotników płyną zobowiąza­
nia uczonych, profesorów, nauczy­
cieli, artystów, urzędników, chłopów, 
uczącej si~ młodzieży, aby przez 
wzmożoną pracę "'dla Polski przyśpie­
szać zwycięstwo nowej stalinowskiej 
epoki wyzwolenia człowieka, zwy­
cięstwo wolności ogólnoludzkiej -
ZWYCIĘSTWO SOCJALIZMU. 

Ze wszystkich stron naszego kraju 
- :t inicjatywy młodzieży polskiej­
biegły sztaiely młotlzie1'tcze, aby zło­
żyć Towarzyszowi Stalinowi meldun­
ki o pracy, o nauce, o swych zobo­
wiązaniach do walki o to, ab·y słowo 

Na cześć Towarzysza· Stalina 
w~paniale rekordq produhcq ine 

111
1

11111 1 111 uzyskali najlepsi w Łodzi przodownicy pracy 111111111111:!1 

Nie ma trudu, nie ma zobowia­
zani a jakiego by robotnicy nfe 
podjęli dla uczczenia Towarzysza 
Stalina. W ciągu trzech dni. Dni 
Stalinowskiej Prncy, postanowili 
jeszcze bardziej zwiększyć swą 
wydajność, jeszcze bardziej pod­
nieść jakość. 

Uważniej niż zwykle pochyliły 
się nad warsztatami i maszynami 
głowy młodych i starych tkaczek, 
prządek, szwaczek, z większą za· 
ciętośc'.ą, nie odchodząc ani na 
chwilę od maszyn, 1-racowali ślu 
sarze, tokarze, formierze. 

Wielu z nich przeszło samych 
siebie, pobiło wszystkie swe dotych 
czasowe rekordy. Oto ich nazwi· 
ska: 

procent. Bezpartyjna ob. Pokora, 1 tkacz Linczewski (ze 102 proc. 
szwaczka, przekroczyła swą bazę do 110 proc.) 
O· 20 procent wykonując 160 proc. W PZPB ~r 3 najlepsze wyni -
planu. ki przy pełn i eniu .,Wart Stalinow 

Sześć tkaczek biorących udział skich" osiągnęli tkacze: Kazimier 
w Dniach Stalinowskiej Pracv w ski, Kaczmarek i Pluskota, prze­
PZPB Nr 2 także osiągnęło bardzo kraczając znacznie swe dotychcza 
wysoki procent wykonama nor- sowe bazy produkcyjne. W przę 
my. Ob. Zawadzka, która wyko dzalni zaś pobili rekord: Kape­
nywała dotychczas 103 proc., o· wicz, Derendas, Augustyniak; Da­
siągnęła 110 ;proc., tow. ~for<zy- wicka, Krasucka, l{olczyńska i Za 
kowski podniósł swe wyniki cJo loba. 
117 proc., tow. Zagozda - ze 103 .w PZPB im. Józefa Stalina wy 
~a 110, ob. Szkopiak - ze 100 różniły się prządki: Kucharska, 
proc. na 110 proc. ob. Mamrot - Skórka i Zagozda, które przekro­
z 82 na 120 proc., ob. Banka - czyły o kilka procent swe dotych 
z 78 proc. na 102 proc. 

czasowe wskaźn:ki produkcyjne. 
W Zakładach Metalowych im. W PZPB Nr 16 na · wyróżnienie 

Strzelczyka podjęło poważne zo- zasłużyły tow. tow. Lis.owska i Son 
bowiązan'.a 5 robotników. Dwaj tag, 
tokarze ob. ob. Kowalczyk i To- W PZPW Nr I tow. Tcrpilako­
karz wyrobili 300 procent swych wa, a w zakładach gumowych t<>w. 
baz produkcyjnych. Trzej ślusa - Regina Goździńska. 
r ze Kępa, Menkel i Lid osiągnęli WszY_scy ci rc;:kordziści, którzy 
do 250 procent normy. w pamiętne Stalinowskie Dni Pra 

S. Warcikowski „człowiek" zawsze i wsz~dzie brzmia 

W Ośrodku I{onfekcyjnym nr 4 
tow. Alicja Grabowska, praso­

waczka. przekroczyła swój dotych 
czasowy rekord o 12 procent. 
Tow. Maria Frączak, rozkladacz· 
ka, zwiększyła swe dotychczaso­
we wyniki o 25 proc. Druga roz 
kładaczka, tow. Krzysztopolska, 
która dotychczas osiągała do 109 
procent, w dniu 20 bm. wyrobiła 
117 procent. a w dniu 21 do 125 

. W ~,Wełnianej D'Yójce" _wyróż-_ CJ zdobyli się na tak wielki wy­
ntło się podczas Stalinowskich Dm siłek i którzy w tak piękny spo­
p~~c~ trzech robotników: ~no:vac~ I sób uczcili rocznicę urodzin. Towa 
Jozwiak, tkacz Hrentew1eck1 rzysza Stalina zasługują na naj­
(wzrost ze 102 nroc. do 110 proc.) wyższe uznanie ooinii nublicznej. 

koresp. fabryczny PZPW Nr ~~ Io dumnie, do walki o nowy, socjali-
..... "•••••••••••••„•••••1••••••••„••„„.„., .................... „ .•••••.••..••.••. „ •••••• y.r~·· , styczny uslrói SJ>ol1?c?.ny1 którego 



., -. &!ft!I •~iiiiiii--... .-ililllll..,..,„._..,.,. ... ..,..._ ......... ._._..,„..,._..,...,...,.., __ ..., ... „..., ... ...,..,...,n===--·_,,, .... ____ ..., ...................... ____________ .-;;;.., •• ..,.., __ ,....., ______ ...,,.....,,......, __ ..,...., ____ ._..,,..,..,„..,,..~..-ii' 

talin-twór epo ki sociali mu 
czcią i ·JDilojeią narodu pol~kiego 

Przemówienie Prezydenta RP olesława Bieruta - wygłoszone na uroc·zystym posiedzeniu 
Ogólnopolskiego Komitetu Uczczenia 70 Rocznicy Urodzin. Józefa Stalina 

-otoczony je~t 

(Ciąg dalszy ze .str ił 

mes prncujących całego świata, Czło­
wieka, którego czczą I którego ko­
cha ją miliony. „Piękne Twe iyde 
test wzorem, aa którym uczyć slę bę. 

dą pokolenia ludzkie" - pisali wraz 
z młodzieżą naszą pisarze i uczeni 
polscy. Nie można lepiej uczcić pięk. 
nego i wspaniałego życia Towarzysza 
Stalina, jak tylko biorąc Je za wzór 
i przykład. 

Życiorys, który uczy miliony 
jak żyć i jak walczyć . 

ludzi, 

lina pomaga ludziom prostym, często 
ludziom nieoświeconym uchwycić i 
zrozumi~ najgłębszy sens, rewolu­
cyjny I arcyludzkt sens nauki marksi­
zmu-leninizmu, nauki Lenina i Stali­
na. rewolucyjny l twórczy sens wal­
ki klasowe) 1 budownictwa socjall.., 
stycmego. 

Gdy · słę poznaje tyclorya Józefa 
stalina, ułożenia i teorie-'Ldaw~ 
by się abstrak{;yjne - przyoblekają 
konkretny, bliski, zrozumiały ks:r,tałt, 
podnoszą człowieka, uszlachetra\ają, 
moblllzaJą do walki o lepsze Jułl'o. 

W:r.6r I przykład życia Towarzysza 
Stalina porus1a dziś serca setek mi­
llonów ludzi na ws7.ystkkh obszdrach 
naszego globu. Obraz żyda i walki 
Towauysza Stalina budd gorącą falę 
QC'!UĆ W milionach serc, roznieca 'l:a• 

pał twórczy wśród wszystkich przo· 
duJlłCych warstw naszego społeczeń­
stwa. Jedną z najpopularniejszych 
fo1m uczc·zenia 70 rocznicy urodzin 
Towarzysza Stalina stało się pozna­
wanie Jego życiorysu pnez dziesiąt­
ki l setki tysięcy ludzi pracy, pnez 
młodzież pracującą i uczącą się, przez 
robotników, chłoJ.?ÓW l inteligencję, 
przez wszystkich przodujących 1 po- Ten wielki l głęboko owocD{Y ruch 
stępowych ludzi naszego kraju bez masowy poznawania życia, w.alki re· 
względu na ich wiek i płeć. wolucyjnej oraz działalności nauko-

PozMnie tego wielkiego życia peł· wej i praktycznej Towarzy!l:Za Sta­
rtego walki i zmagań z przeciwna· lina - to najcenniejszy wyl$l1: zrozu­
ściami, nieodparta, urzekająca siła mienia wielkości Jego 'roli w kształ­
płynąca z jego twardej, męskiej I jak towanlu nowej epoki, kt6m wniosła 
że głęboko ludzkiej postawy w chwi· przełom w życie i dzieje wielu naro· 
lach najtrudniejszych dla naszego po· d6w, która toruje nowe dl!Ogl rozwo­
kolenia, czyni Go szczególnie droglm I ju całej ludzkości, która odsłania no-
1 bliskim. we możliwości twórcze w iyclu każ· 

Poznanie życia i walki Józefa Sta· dej JednostkL 

Twórco nowej ery ludzkości 
W życiu 1 działalności Towarzysza nieugiętych l najofiarniejszych bo­

Stalina stopiły się w zdumiewa;ącą jowników, stojących twardo na grun· 
jedno~ najwyższe osiągnięcia przo· cie rewolucyjnych zasad marksizmu, 
dującej myśli ludzkiej i najwyższe O· walczących nieubłaganie z oportuni· 
siągnięcia rewolucyjnych przeobra- zmem, ugodą klasową i wpływami 
ień społecznych. ideologicznymi burżu~ji na klasę ro-

Przez tysiąclecia, rodząc niedolę t botniczą. W procesie tworzenia tej 
derpienia, rozwijał się proces pogłę- partU. Lealll spotkał niebawem nie· 
bianła się przeciwieństw społecznych. złomaege wspóttowarzysza 1 przyja­
T~lmota człowieka ku wolnoścl roz· del& - J6zefa Stalbaa. 
bijała się o zmienne, lecz wciąż bru- Wspominając g pilerwszym zetknię­
talne formy tyranii klasowej. Praca ciu się z Leninem Towarzysz Stalin. 
- źródło twórczego postępu człowie- mówi o tym w sposób szczególny: 
ta - stała się podstawą jego ucie- "Zaznajomienie się z dzlałalno-
miężenia i niewoli. Gromadzenie bo- łcią rewolucyjną Lenina z kotka 
gactw przu klasy po1iadaf~ stało lat dzlewięć~statych 1 szcze-
a&ę przyczyn"' wydzłedzlcsenl& l oę- gólnl• po roku 1901, po wydaniu 
dży luda pracuj~ego. Na schyłku „Iskry„, ciało ml przekonanie, ie 
kapitalizmu zdobycze wiedzy i tech· w osobie Lenila mamy człowieka 
11iki zamieniały się w katastrofę gło- nieswyklego, Nie był on wów-
da I bezrobocia dla klaty robotulcseJ. CZU w moich oczadl zwykłym 
Nierównomierność rozwojU" ekonomi- kierownikiem partli, był Jej lilk· 
cmego pogłębiała rywalizac~ kapi- tycmym twórcit, kierownikiem 
tałn na arenie międzynarodowej, po- wyiszege typu, orłem górskim, 
~iając świat raz po raz w katastro· nie znającym lęku w walce i 
fę wojen i zbrodniczej zagłady mWo- łmialo prowadqcym partię na. 
n6w istnień ludskich. Nienawiść roz- przód po niezbadanych drogach 
dzielała narody, a idea braterstwa rosyjskiego ruch11 rewolucyjne· 
była tylko ukrytym marzeniem pno· ro„. 
dujących ludzi i nieziszczalnllł tęskno- W tym 1amym wspomnieniu, wv-
llł mu wyzyskiwanych. powiedzianym przed 26 laty, Towa· 

I dopiero marksizm ubroH idee rzysa: Stalin mówi jeszcze o Leninie: 
1połecme w potęiny or~ pnoduJ~ł „Tyllte Lenin umiał o najbar-
nauki l w niezawodnit rewolucyJnlł dziej zawiłych sprawach pisać 
metodę walki. Posługuj~ alę tym orę tak prosto l JaSDo, tak zwieźle i 
źem klasa robotnłcsa rosła w dły 8miało, gdy każde zdanie nie mó-
wśr6d coraz ostrze)uych walk wt. lecz po prostu strzela". 
klasowych. Na progu nowego 1ł•le- Ale w świetle doświadczenia ht-
cla n& czele wlelltlej międzynarodo- storycznego minionego półwiecza sło­
weJ armii proletariackiej stanął Le- wa Towarzysza Stalina o Leninie da­
nin. genialny wódz, uc"J:eń l następca dzą się całkowicie zastosować do 
Marksa l Engelsa, tw6rców 1ocJali- Niego samego. Moiemy dziś mówić 
zmu naukowego. Lenin rozwiu~ t o Stalinie Jako o orle górskim, nie 
wzbogacił teorię marksizmu w no- snaJ!łcym lęku w walce ł śmiało pro~ 
wym okresie kapitalizmu, w którym wadZlłCYJD rewolucyjny ruch robot­
uwypuklily się i obnażyły ze szcze- nlczy do szturmu. Przyjażń ideowa 
g61nlł jaskrawości, wscystkłe jego dw6cla n;ajwiększych rewolucjonistów 
przeciwieństwa wewnętnne oraz jego nowego stulecla Lenina i Stalina po­
pasołytnłcze, gnijące cechy. Ten no- tęgowllla siłę klerownłczll mchu ro­
wy okres nazwał Lenin lm.perlaU- botnicz.ego. Przyjaźń ta niewątpliwie 
zmem - ostatnim etapem rozkładu zabezpieczyła i utrwaliła zwycięstwo 
kapitalizmu, okresem wojen I rewo- WielkieJ BewoJooji Proletaria.cldej w 
locji społecznych. Przygotowując kła- roku 1917 i bezcenne owoce tego hi­
sę robotniczą do szturmu na zmur- storycznego zwycięstwa. 
aale twierdze tyranii kapitalistycznej Lenin i Stalin umie-li „o najbar­
Lenin tworzył partię nowego typu, I dsiej za'WiJych epraw~h pisać pro· 
partię świadomych, zdecydowanych, Siło i jasno", ponieważ łączyli w so-

bie wysalr,ą wiedzę społeczną z nie· 
zło'mnym hartem rewolucyjnym i z 
doświadt!Zeniem organizacyjnym 
międzyrtarodowego ruchu robotnicze 
go. Nig,dy teoria nie rczchodzila się 
u nich1z czynem i z doświadczeniem 
prakf\rcmym. W oparciu o doświad­
ezen~ rozwUali swe wielkie myśli 
tem;oetyc:r..ne. 

„Historia - pisał Towarzysz 
Stalin przed 30 laty - zna wo­
drz.ów proletariacldch, wodzów 
burzliwego czasu, wodrz.ów - p.ra 
ktyków, ofiarnych i śmiałych, 

J leca. słabych w teorii. Masy nie 
prędko zapomirnają imiona ta­
kich wodzów. Takimi byli np. 
Lassalle w Niemczech, Blanqui 
we Francji. Lecz ruch w ogóle I 
nie może żyć samymi tylko 
wspomnieniami, potrzebne mu 
są: jasny cel '.program), twarda, 
linia (taktyka). 

Są i innego rodzaju wo&ow.i.e, 
wodzowie okresu pokojow"!go, 
silni w teorii, lecz słabi w spra­
wach ()I'ga.nizacji i roboty prak· 
tycznej. Tacy wodzowie sa po· 
pulami tylko w górnej warstwie 
proletariatu i to tylko do pew­
nego crtasu. Z nadejŚciem epoki 
rewolucyjnej, gdy od wodzów 
wymagane są rewolucyJno-prak 
tyczne hasła, teoretycy schodą 
ze sceny usttWuJąc miejsca lló­
wym lud~om. Taki.mi byli np. 
Plechanow w Rosji, Kautsky w 
N.iemc7.ecll. ( 

Aby utrzymać się na stuwwł­
sku wodza rewolucji proletariae 
kiej i prołetariackiej parli[ trLe 
ba łączyć w sobie silę teoretycs 
ną z praktyczno-organizacyjnym 
doświadczeniem ruchu 1>roleta­
rlackiego". 

(StaLin: Dzieła t. t, str. 314). 

Stalin mistrz rew'Olucy jnej teorii i praktyki 
Cała działalność Towarzysz~ Sta­

lina, jak przedtem działalność Le­
nina. stanowi wiz&- wiązania teorii z 
doświadczeniem praktyozno - orga­
nizacyjnym. Właśnie na podstawie 
doświadczeń stosunków społecznych 
i walki klasowej w Rosji na !}rzeło 
mie 20-go stul-ecia Lenin j Stalin 
r<nwinęli dalej marksisto111rską teo­
rię o s&juszxrlkaeh proletariatu i je­
go hegemonii w rewolucji buriua· 
zyjno - demokratycznej, jak ró,vniet 
teorie o nieuniknionym. przerasta­
niu rewolucji burżuazyjno - demo· 
kratycznej w rewolucję proletariac­
ką w waI1Unkach, gdy hegemonem 
rewolucji jest klasa robotnicza.. W 
oparciu o tę teorię, która wniosła 
głęboki pr.zełom w strategię i takty 
kę całego międzynarodowego ruchu 
robobniczego - leninizm organizo~ 
wał sojusz robotniczo-chłopski i wal 
kę narodów uciskanych pod kierow 
Il!ittwem klasy robotniczej. Strateg1a 
i taktyka lenirtlrz.mu polegała na wy 
.~iłkach klasy robotnicrz:ej w kierun­
ku uruchomienia i skupienia pod 
swym przewodnictwem wielkich re 
zerw rewolucyjnyc'h, które tkwią w 
najszers!Zych warstwach ludowych, 
w milionowych masach chłopstwa i 
drobnomi~zaństwa, w masach u­
ciskanyc4 i wyrz:ys.!tiwanych przez 
imperiailiz.m. Dopiero teoria i prak· 
tyka leninizmu poruszeniom tych 
mas nadała kierunek rewolucyjny, 
jasność haseł i dążeń. jak również 
formy organfaacyjne. Ra.dy delega­
tów robotniczych, chłopskich i ioł· 
nierskicJt. były rewolucyjną formą 
soju!VLU robotniczo • chłopskiero i 
zara"J:em f-Ormą dyktatury proletaria 
tu po zwycięstwie Rewolucji Paź· 
dziernikowej. • 
Wielkość geniuszu Lenina i Stalina 

wyr~a się najsilniej w najśdśleJ· 
szym powiązaniu teorii z praktyką 
rewolucyjną i odw'rotnie - praktyki 
rewolucyjnej z teorią. Dlatego wła­
śnie teoria marksizmu - leniniunu 
jest taka żywa i twórcza. 'ie ma 
w niej żadnego rozdźwięku !Z życiem 
- rozdźwięku tak ,zwykłego w dzia 
lalności nie tylko wielu pseudo -u­
czonych burżuazyjnych, u których 
ten l'.Ozdźwięk wypływa często z 
wad i błędów metody badawczej, 
ale i u wielu zwykłych ludzi, którzy 
nie doceniają przeważnie znac-zenia 
teorii w swej pracy, w swej działal 
naści praktycznej. Prnyjął .>ię z.wy­
czaj llJP. u inteligentów wych.Jwą­
nych w clli:wnych tradycyjnych wa­
runkach, że ;po skończeniu studiów 
w ucz-elni średniej czy wyższej, wy­
ksrtałcenie swoje uważają oni za u-

kończone i llgruntowane m<>cF.lO 1 
trwale. WY'\lczone formuły ii hipote­
zy przekształcają oni w dogmaty, 
których nienaruszalność staje się 
dla nich naczelną zasadą, choćby na 
wet rzeczywistość jawnie przeczyła 
ich światopoglądowi. Tego rod-za,Ju 
skostniałe „wyksrlałcenie" jesł wid 
ką przeszkodą w żyC'iu i staje cię 
twierdzą wsaelkiego wste~twa. 
Bywa tak I i praktykami. którzy nit" 
docenfa.ią teol'!ll: pozostają oni w ty 
Ie, opóźniają sdę w rozwoju, stają 
się oporą dla oportunizmu. Oportu­
nizm czepia się ezęsto starycn. oder­
wanych już od życia wniosków 1 
twierdzeń, przekształca je w dogma 
ty, trrz:yma s.ię ich kurar.owo nawet 
wówczas, gdy nowe doświadczenia 
dawno już wybiegły naprz.ód i zro­
d'Ziły potrzebę nowych uogólnień te 
oretycznych, nowych wniosków, no­
wej taktyki. Oportunizm - ło naJ­
większa tama i pneszkoda w rozwe 
ju społecznym i w rozwQJu Jredttoał 
ki. Marksizm - lenini:an prowadzi 
nieubłaganą. walkę z oportunizmem, 
sekciarstwem, z rozrywaniem je.et· 
noścl między teorią i praktyk' tnię· 
dzy słowem -i C'Lyllem. \V tym właś· 
nie tkwi olbrzymie źródło siły twór 
czej marksizmu - leninizmu. „Zeby 
się nie myHć w polityce - mówi 
Tow. Stalin - trzeba patrzeć na­
przód. a nie ~ -· „trzeba '9,.C 
tewolucjon~ a nie reformisq"'." 
„nie na.Ie.ży zacierać sprzeczności u­
stroju klllJitałistycznego, lecz ineba 
Je ujawnłać i rorz;włkłM, nie ua'lri7 
tłumić walki klasowej, leoE traet. 
ją doprowałha6 do końca".- Tneba 
$łosować niepnejelłnanlł klasO\ą 
politykę 1Jl'01etuiacką... a nie u&"• 
dQW\ 110Jiłykę „wrastania" kapita­
lizmu w socjalb.m". 
Żaden ustrój społeczny •l~ 2szeć'lł 

ze sceny dziejowej bez opon, bez o• 
stttj i śmiertelnej walki. Pogląd.V o 
samorzutnym, żywiołowym.. ba.nne· 
niJn:vm l bt>zbolesnym rezwoja 5PO 
łeezeń!!twa są zwykłym osmałwf'.m 
klas pasoliytniczych, q ob~ i<ia 
interesów, probą, uspnwiedliwiellia 
ich pa.n.owania.. Pogl~ tym pne 
czy cala dotychczasowa hiaiłeria res 
w~ społecmego. IJst,oria w!Uk kła 
sowy eh. 

„Ludzie - mówił Leain - zaw­
S?>e byli 1 zawsze będił Jłupiutldmi 
ofiarami oszustwa i oszukiwania sa 
mych siebie w polityce. dopóki nie 
nauczą się pod wszelkimi moralny­
mi ,religijnymi, JM>lłtyc.zn:vmi. SJłO· 
łec.znymi fra'ZeSWJ.i. oświadczenia­
mi, obietnicami. odntjdywać tnte­
resów tych lub innych klas". 

Stalin - zwycięski wódz epoki soc;olistyczne; 
Aby nie być ,,głupiutkimi ofiar a­

mi oszustwa" trzeba po2filawać pra­
wa rozwoju społeczel'lstwa, prawa 
raądzące zjav.riskami i wydarz:<mia­
mi społecznY'mi, ponieważ ·.vydarze-

ni.a te 'i zja,wiska· nie są przyp&dka­
we, lecz są uwarunkowane >~~ślo­
nymi pmyczynami. Tak jak w.>:Zyst 
kie zjawiska w przY't"odzie po:ilega­
ją określonym· prawom, których po-

mani~ ułatwiają nauki pmyrodcii­
tte, równiet wszystkie zjawiska sp0 
łeome poiilegaj' określonym pra­
WO!n rozwoju społec.mego, któryCh 
pozna.nie wa:fiwia nowoczesna, naj­
bardziej przodują.ca nauka ;;ipołecz­

na - mairk&łzm - len:inmn. Leni-
nirz.m opiera się całkowicie na 2asa­
dach marltsiZ!lnu, ale jest jego dal­
szym rozw.inięciem od!P<>wied.nio do 
nowych warunków roz,wo]u. Leni­
n!izm - to matdtsirl.m ep<>ki ;imperia­
J.i;zrnu i r~lucji proleta:ria-.clticb. 

TOW8ft}'SZ Stalia ~~ ftleJ te 
orię madtsmnu-14'1ltn1mnu łdp!Mrie4 
nło do nowych wa.runków rozwoju 
P9 swyoięstwle rewol'llCji prełetariac 

JdeJ, oib>owiednto do WM'Wlków bll 
dowy nowego ustroju społecznego, 

edpowiedn.łe do warunkew wycię­

stwa. tego ustroau, tj, zwycięstwa. so-

nowe.i epoki - ep-Old ·~ 
Ta nowa et*ta, ta, 'W narlNłsinaeta 
kł6rej ma.ny SZI'~ ueiit!lltl!iez7' 
czynnie .... })rzyśpiesza. nieporówna 
nie rozwój społeczeństwa ludzkiero. 
Dla DM, hKbł tej aowe.j ~i,~ 
rzeczą wpros.t nieod.7Dwną dor6~ 
nać swą śwaadomością jej s:r.ybJ<ie­
mu biegow.I, poniewa.i epoka •Tńtnl 
się ' · od wszystkich poprzeihrich, 
że ~łMriek ń'a.donde i płw~ 
w:n,a.iwza. oCłt~ kieraek l'4111WOja 

społecmego, sam 'liwilwlomie i pia­
•~ llSt&la prawa tego ł'ł!Zwoja. 

W epoce sec,fallsma ozWw1ek umie 
coraz skuteczniej panawać :qad ży• 
wi-Ołowością zjawisk łvydarze6, 

ZryW& raz na zawsze z wszelką nłe 
wolą l przemoc~ staJe s1ę wo!nym 
i świado-mym twórcą dalszeiio bie­
gu dziejów społecznycłi, wyznacza 
kierunek historii, p,rzestaJe raz na 

cJaUzmu w 7,SRR. Towairzya Stalin zawsze być jej bezwolnym, ślepym 
jesł zwydęskim wedzem l ł,w6uą I t nieszczęśliwym Gbiekt.em. 

Łączność polskiego ruchu rewo1ucyjneg~ 
z wallcq Lenino - Stalina 

Dla całego międzynarodow~o rv- st.a.wność łnteresó:\v wyzyskiwac~1 
chu robotniczego łeeria l ta.ktyka ich wzajemne dąienia zaborcze, na 
rewolucyjna Lenina i Stalina uwień przestrzeni kilku stuleci były iró­
ezo11a swy-0ięAwem rewolucji prole dlem i pnycaynll podziału, uclsk:a 
łari&ckieJ miała i -. de dziś c1łlia ora.z wregości W2&,jemnej. Klasa ro­
ołM:Qmie prllflłGmowe m*""f!ftlie. botnicza obydwu kraJów odrmc11ła 

Ale dla polskiej klas;v robotniczej waśnie narodowościowe, wtdz!ala 
doświaickzenia i na-uki leniiniT.mu wyraźnie wspólnych wroir6w prBle­
były szmególme ważne. Polski ruch tariU. wWd w12)'sl«"'8czy l ro:zu· 
robotniczy bowiem ~ ty!lfko ro?.Wi- miała ~ec?alość W1ll>Óldziałaola. 
jał .się w podobnydl warunkach, ale ..Pncnm Zwbpku„ pnetlumacso­
o4 ~ ~ l'«lllW$ araj- GY Da Język Polski I krllilłCY wśr6d 
dcnnł 'Się w błiskiei l beq,~ rebotnikiw w odpisach, spełnił 1 a 
łącmośd .z n.wohlcyjnym rudaem ro nas w r. 1879 swoJa służbę qit&cn 
syjsldej klasy robotute?.eJ. Pler-wsze n'-
formy organizacji politycznej k'!asr Polsk.t rewolucyjny ruch robomL 
robotnl<:eej pnypadeją mniej w:~ fJZ.Y, ktery przejął naJszlachetnieJ­
cej w tym samym C!l.8Sie w Polsce, sze tn.dyeje polskich ruchów demo­
<:O i w Rosj:i. Wzajemne odd:liaływa krałycznych lt-ro si;ulecla l wlddał 
nie~ tych pierwszych form realizację swych marzeń „w walce 
orga.nfzacyjnydl w obu lr.r~aclt wy • WUlllł wolnoić t naszą„, 11o1słd 
ni.ka jasoo ~ ddtumentów hiilt<>rycz ruda rewolucyjny amacnlal na pne 
nyoh. Akurat '11 lał temu w J'8'79 r„ 1!ltnenł dziesięc.ioled l'łęboq wfęł 
rGJm Ul'9dsin ~ S&alłaa, Ideową z pad~ Lenfna i Sta.lłna. po..._ w p~ piwwsza 'PO Umaaoiał brałentwo l soUila.Tnoś6 
lił.yema oqaahaeJa robotnic-u. p. w wielkich wałkach masowych t na 
n. „~ Pól:ndeay Robotników barykadach 1905 roku umaenłał Jll I 
lloayjllldda„. J:\c>wstan:ie te' o:::~- atnralał - mimo klęsk t niepowo­
zacji „dało ..-..nośe Nbotnikem dseii - w nułępnych dziesłęełole· 
wanmnnkłm cle samanitestowania ciach i w dężkleJ wa.lee z nlilmelll 
Młidarae&el ~ s )ll'OIM.viałem sanacyjno • faszystowskim. Umae• 
rosyjskim". .niał Ją i Po«łębial w na,JłradnleJ-

Plecbanow pime 0 t_ym .„ nutę- !ląch l_ałaeh okupacji hiłlerowskieJ, 
pujący spoll6b· Umacma Ja i p-Ol'łębla. gd7 dzięki 

· I'MVolucyjnej pomocy kraju •ocJaU-
„lł~icy Wlll"S'IJ&'W8CY powi'3if or :anu objął władzę w Polsce i odnosi 
anlncję ~burską at!reseut, w l swycięstwa nad swym wroiriem kla­

kt8rym ~ łe reho~ ttOWin sawym. nad kapitalizmem f buduje 
ut ~ Ilię ~ wafaie ·~- podstawy socjalizmu w Polsce. 
~we J a.-,.c do ~U.d'l:~ Dlałego tak głęboko utrwalily .„ 
celow' • „z~ ~ • w śwladomoścł polskich mu praca. 
w . podobn;rm duch-. ~ aa- Jącycłl uczucia włeczysłero braier· 
lhieję rs:cbłea'o swyca~wa ~ad mva z narodami Zwłl\Zk.11 .R.adsiee· 
WliP~lnYMl wrogami i ~adcza..ite. kiego, dlatego łall: głęboka Jellł cseśó 
ie me udd7ieła .swojeJ sprawy Gd i przywiązanie do Lenina l staUna. 
apnwy ~ ~ łwiaur". Stosunki między klasą rob'>tnic,,_ 

Z dolmmenitu tego pnzebija l'ł•- obydwu krajów potwie!'dtają dobit­
ki in~alkm i prące JMCiu- nie słuszność ieardl Ieain~e.I. 
cie solidanle5ei wśród kłaą robot- wbpącej nHodowośclowa walkę wj 
aim;eJ ~d'W'll lmlJów. ltlasy •osła swoleńczą z rewolucJ, proletadac· • 
da3~e rozpalały 'WDjemnq, •''1'-hęć k4 1 łl\CZDoś6 łeJ tewli s dośwlacl­
i mena.wiść między narodem polskim czeniem historycmym mię&!ynaro­
i rasy>jsłdm. RywalłaaeJa 1 prżeelw- dowego mchu l'Obotniczego. ' 

Stolinowslci program rozwiqzonio problemu 
noredowościowego 

„Lemnlnn a.wiódł:· ._. pisał To SllD" '(lll'Zeefwleństwa ł wyró\TIUIJe 
waf'ZY!I& stalin - a ina impe załeclośei. rozwojowe międą p~­
~ i ft'WOlu; a w ltGs# czePlnymt na.rodami. Ota jak ujmu 
potwierdrt.iły, i.e IAlfesłia nMO- je dziś odpowiednio do warunków 
di>wa może być r0~pązana tylko zwycięsitwa socjalizmu, zagaj·:rl~ 
w zwia2Jm s n:wolli!cJlł protcta~ narodowe Towarzysz Stalin: 
riacq l na ITQDoiilt łeJ rewolu-
c;jli, że droga ZWyę;lięstwa rewo- „Ludzie ra.d:IJiec-0y uwaia.jĄ, te 
ld na Zachoclłi:ie prowadzi kai.cb' naród - wslYSiko jedae, 
poprzez sojusz }i-ewolucyjny z wielki czy mały - ma swoJe 
ruchem WY:&Waldiaym kolonU t Jakościowe cechy, &Wojlł specy. 
krajów zaleinyc~ przed.w impe tikę, która należy tylko do nie-
rla&mow:i. ~esłiia na.rodowa ro l której d.e mallą hme 1111!'9• 
Jest cz~ Ili 0 zagAdnie· dy. Cechy-te sia~ 6w wklaa 

Uroczvste posiedzenie Ogólnopolskiego Komitetu 
Uczczenia 70 Rocznicy Urodzin Generalissimusa Stalina 

Warszawa (PAP). W dniu %0 gra. drz.iekanem k011p\1$U, ambasadorem 
dMa br. odbyło si~ w Teatrze Pol~ ZSRR, W. LEBIEDIEWEM na cze. 
skim "' Warszawie uroczyste posie. le. 
dzenie ogólnokrajowego Komitetu Przy dliwiękach hymnów narodo­
Obchodu 70-lecia Urod:ria Józefa wych Polski i Związka Radzieckiego 
Stalina - z udziałem czołowych uroczyste pO!'!iedzenie otworzył prze. 
przedstawicieli ludzi pracy miast i wodnicsący Ogólnokra.Jowego Komi­
wsi, Odrodzonego Wojska Polskiego~ tetn (')behodu 70.lecia urodllin Józe­
wYbitnYch przedstawicieli nauki, kul. fa Stalina_ Prezydent Bolesław 
tary i sztuki z całej Pol&ki. Bierut. 

Przewodniczył uroczystemu posie- Zebrani powstają z miejsc. z tysią 
dzeniu przewodniczący Komitetu, ca piersi bije potężny okrzyk: „STA­
Prezydent R. P. BOLESŁAW BIE. LIN, STA..LIN!", wszystkie oczy 
RUT, - przewodniczący Komitetu wpatrzone są w popiersie Józefa 
Centralnego Pt>lskiej Zjednoczonej Stalina, widniejące w potoka-::h 
Partii Robotniczej. światła na tle czerwieni zwycięskich 

W posiedzeniu wzięli udział człon robotniczych sztandarów. 
kowie Rady Państwa i Rządu, gene 
ralicja, przedstawiciele naczelnych Prezydent Bierut zaprasza do pre 
władz Partii i stronnictw politycz- zydium ambasadora ZSRR, W. Le­
nych oraz bohaterowie pracy odzna biediewa. 
czeni orderem ,,Budowniczych Pol. , Znów wz~osi się potężny okrzvk: 
ski Ludowej i orderem „Sztandar. ,,Niech jyje Wielki Przyjaciel Pol. 
Pracy". elri, Józef ~talinl" 

Na polriedzenie przybyli członko- "E!'.:a-lm. Bie-ftł. Sta-łin, 
wie korj)usu dyplomab'.ctnep a- .Bt.-rar' •kAdłf zebran!. · 

Cisza zapada dopie1'0 wówczM, , przyjaźni, wzajemnej pomocy i współ 
gdy przewodllliczący Ogólnokrajowe pracy. 
go Komitetu Obchodu 70-lecia uro. Długotrwała owacja zrywa się, gdy 
dzin Józefa Stalina, Prezydent R.P. z mównicy padają słowa: „WALKA 
Bolesław Bierut - przewodniczący O POKóJ, W ALKA, K'l:óREJ PRZE­
KC PZPR rozpoczyna przemówie.. WODZI WIELKI. NIEZŁOMNY 
nie. (Tekst przemówienia podajemy STALIN - ZWYCI\)żY!" 
osobno). Prezydent kończ.r przemówienie, 

przekazując Generalissimusowi Stali­
nowi życzenie milionów Polaków: 
„żyj nam długo w pełni sił i zdro­
wia, ku radości ludu pracującego ca. 
łego świata, Kochany Nasz i Drogi 
Towarzyszu Stalin!" 

Sł"lwa Prezydenta wyrażają uczucia, 
myśli i życzenia całego narodu. Czo­
łowi ludzie Polski Ludowej z najwyż 
szym entuzjazmem reagują na prze 
mówienie, które odtwarza i głęboko 
analizuje życie i czyny genialnego 
teoretyka i praktyka rewolucji socja. 
listycznej, wielkiego budowniczego 
ustroju J>ełnej sprawiedliwości sp<>­
łecznej, Józ"'fa Stalina. 

„Niech żyje wieczysta przyjaźń na 
rodów Związku Radzieckiego i naro. 
du polskiego!" - brzmi potężny 
okrzyk, gdy Prezydent Bierut cytuje 
słowa Wielkiego Przyjaciela narodu 
polskiego, wygłoszori.e z okazji podpi 
sania polsko • l'8dzieckie1ro układu o 

Odznaczona orderem ,,Budowni­
czych Połski Ludowej", włóknia1·ica 
W ANDA GOśCIMIŃSKA odciyt~e 
uroczysty adres do Józefa St:;lina 
(Tekst adresu podajemy osobno). 
Potężnie rozbrzmiewa śpiew bojo_ 

wej pieśni prol~taria.tu - „Między_ 
narodówk,i". 

Uroczyste posiedzenie zakończyła 
część artystyczna, przygotowana i 
wykonana z wielkim pietyzmem 
przez najlepszych artystew polakiclt. 

nia , rewolue. prvlełariackiej. który WDOSl każd7 aaró4 a 
częścią sapdllienla cJ7ktałur7 wspólnego ska.rbca kultury twia 
proletariatu" tawej i pomnaża f@. wd>ncac& 

. (Zagadnienia~m\u, str. Sł). lllt· W łym sensie waystlde na· 
Zgodnie z ~ ·(ie:otią już !iazajutn rody - i małe i włelkfe - 8lł w 

po rewolucji m,n-cowej w 1917 ro- jednakoweJ sytu:wjl i kaidy na 
ku PiotrogrodJZ'h Rada Delegatów ród równy jest znaczeniem któ-
wystąpiła z iuilcJMJWY bolszewików remuk-Olwiek innemu narodowi"~ 
z „orędziem ~~· na.rodu polskiego„, O cha;rakta:i:e narodu, o jego sile 
które omiJm' ło, że „Peł.ska ma pł"a twórczej decyduje ustTó.i ęołoozny, 
wo do całko• lteJ niepodległości pod w którym te narody żyją i roz:wi}ają 
względem P'll_\'futwewo - aęd:r:ynaro się. Imperi.ali!1.ln us.iłuje zburiy~ 
dowym". ~dnie z tą teorią r&Zwi-<ł wszelką samodzielność i nie,podle­
zana z~ł.łr. ~st.la: J?arodowa ~· grość narodów małycll ł podporząd­
Jednej ~~~I a~ sw1~ w Zw1ą ko1.V-ać je cefom polityki imf)e>.-iali­
:r.ku S~!;stycznych Republik RP..~ scycmej. Dla tego celu t>rvt>.iguje 
mi~~.1cb.~· . . dziś teorie kosntopolitY%Dlll, t. zn. 

. K~oz cf 1ś .moze za~ec:zyć, że ~Y- wszechwła.driy ołigarchH imperia1i­
c1e 1 .r~· NÓ? wszys1k1ch narodo\"! stycznej nad potrzebami 1 iateresa­
da:vmejj uc1-skany_ch przez ··arl'lt 1 m;i t>odlegcych jej narodów. Sorj&-
7a"ofar~"Ch. od wieków. gospo1hrczo lizm wydobywa i rozwija. ~pt!cyfics 
1 kulh'Fal:>-1e_ odb:>:wa Si~ d z!{; ?' ;i-·a ne cechy ja,kościowe .wsre1'{ie \\ia.­
~nka'&rl, Jakich me pc~iad.a~ą zacne ściwości 1 wart-OŚci lmltur.ttic na.ro 
ina:e , J narody. w kap1tall;;ty,::.<~y~h dów za.rawno wielkich, jak i mdych. 
pansĄ.vach wielon.arodowychl W Cią aby polllnażać i wzbog~ać wspólm' 
gu l\Jizeda chiesięcioleci narmly • t<> skarbnicę kultury ogólnolud?Jkie-J.. 
lift'~ albnymi akok t.(JIZ'W'&JO-

""·' rliwu stu1eolom. Soci&lh~ . 11- (Oięg da:ls.zy na strr. 5) 
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PRACUJĄCE CAŁEGO $WIATA 
obchodzą z radością Dzień U rodzin 

Ze wszystkich krańców świata na. 
pływają depesze o uroczystościach 
ku czci 70-lecia urodzin Gencralissi. 
musa Józefa Stalina. 

Generali§!!fJin1u.sa Stalina Włoch przekazują serdeczne życzenia 
i pozdrowienia Józefowi Stalinowi & 
okazji 70-lecia Jego urodzin. 

Cała ludzkość złożyła hołd Wiel. 
kiemu Wodzowi obozu pokoju, Nau. 
czycielowi ma:; pracujących. 

Obchody i uroczystości ku czci Do 
stojnego Jubilata przekształciły się w 
żywiołowe manifestacje setek milio. 
n-0\v ludzi na rzecz przyjaźni z boha. 
terskim Związkiem Radzieckim, prze 
kształciły się w manifestacje głęoo· 
kich uczuć miłości i uwielbienia dla 
Józefa Stal)na - Wielkiego Bojowni 
ka o pokój i socjalizm. 
„Imię Stalina wyraża wielkość zwy 

cięskiego Zwią'zku Radzieckiego i 
prowadzi ludy całego świata do wal­
ki o lepszą przyszłość, o sz-częście 
ludzkości we wszystkich zakątkach 
świata. We wszystkich językach roz.. 
brzmiewają dz:ś słowa: „NIECIT 
żYJE DŁUGIE LATA KU RADOŚ­
CI CAŁEJ PRACUJĄCEJ LUDZKO­
śCI WIELKI WóDZ, NAUCZYCIEL 
I P~ZYJACIEL JóZEF STALIN! 

POD MĄDRYM KIEROWNIC. 
TWEM WIELKIEGO ST ALIN A 
NAPRZóD DO KOMUNIZMU!" 

Mongolska 
Republika Ludowa 

ULAN-BATOR: Prezydium Zgro­
madzenia Narodowego Monb'ols!dej 
Republiki Ludowej postanowiło na· 
dać Józefowi Stalinowi tytuł Boha.. 
tera Mongolskiej Republiki Ludowej. 
z wręczeniem orderu Suhe·Bator.t, 

General Korczyc 
IJ!ianowany 

wir;eministrem 
Obrąny NarodoweJ 

Złotej Gwiazdy - Orderu Boh:!.tera. 
Zgromadzenie Narodowe MRL po­

stanowiło również nadać miano Sta.. 
lina Ulan-Batorskiej Magistrali kole 
jowej, Państwowej Bibliotece Central 
nej i 12 jednostce wojsk pogranicz­
nych. 

Zwiqzek Radziecki 
UROCZYSTE POSIEDZENIE 

MINISTERSTW A SIŁ ZBROJNYCff 
ZSRR 

MOSKWA: W Centralnym Teatrze 
Armii Radzieckiej odbyło się uroczy 
ste posiedzenie Ministerstwa Sił 
Zbrojnych ZSRR, poświęcone 70-leciu 
urodzin Generalissimusa Stalina. 

W prezydium oraz na sali zajęli 
mi'ejsca marszałkowie Związku Ra. 
dzieckiego, generałowie, admirałowie 
i oficerowie Armii Radzieckiej. 

Posiedzenie zagaił minister Sił 
Zbrojnych ZSRR mar.szalek ZwiązkJ 
Radzieckiego Wasilewski. 

Gorące życzenia dla Wielkiego So­
knizanta, w imieniu poszczególnych 
broni, złożyli: w imieniu generałów, 
admirałów i oficerów Sztabu General 
nego Sił Zb1·ojnych ZSRR - generał 
Armii Sztemienko, w imieniu Sztabu 
Głównego i dowództwa wojsk lądo. 
wych - generał·pułkownJk Malinin, 
w imieniu Sztabu Głównego i dowód~ 
twa wojsk lotniczych - generał-puł. 
kownik lotnictwa Zigariew, w imie. 
nin Sztabu Głównego marynarki wo. 
jcnnej - admirał Oktiabrski, w imie 
niu dowództwa artylerii - marsza­
łek artylerii Czistiakow, w imieniu 
dowódctwa wojsk pancernych i zmoto 
ryzowanych marszałek Bogdanow, w 
imieniu Głównego Zarządu Polityr;z­
nego - generał-pułkownik Kuźnie· 
cow. 
Wśród ogromnego entuzjazmu przy 

jęto tekst depeszy powitalnej do Jó· 
zefa Stalin~. 

WYKONANIE ZOBOWIĄZAi<i 
W.AlłSZAWA (PAP). - Pre.zy- NAJPI:Ę:KNIEJSZY PODARUNEK 

dem Rzeczypospolitej Polskiej mia- NARODU RADZIECKIEGO 
nowal wiceministrem Obrony Na-1 DLA JóZEFA STALINA 
rodowej szefa sztabu generalne~ MOSKWA: W dzień urodzin J6ze. 
gen. broni Władysla.wa Korczyca. fa Stalina masy pracujące Związku 

Radzieckiego podsumowały wyniki 
współzawodnictwa socjalistycznego, 
podjętego ku czci tej historycznej 
daty. 

O WYKONANIU ZOBOWIĄZA:iq­
DONOSZ.1.: 

Moskiewskie Zakłady Metalurgie~· 
ne „Sierp i Młot", robotnicy przed. 
siębiorstw metalurgicznych i hutni. 
czych południowego Uralu, robotnicy 
Czelabińskich Zakłac!ów Traktoro­
wych im. Stalina górnicy zjednocze. 
nia „Ctelabinskugol", górnicy 'Za. 
głębia Donieckiego i przedsiębior· 
stwa przemysłowe Kijowa. 

przewodniczący Zgromadzenia Naro. 
do we go - dr John. 
Wśród olbrzymiego entuzjazmu U­

chwalono tekst depeszy powitalnej do 
Józefa. Stalina. 

Bułgaria 
WARNA - MIASTEM 

IMIENIA ST ALIN A 

nych „Ganz", wykonali zobowiązania 
podjęte ku czci Wielkiego JuÓileu. 
szu. 

Z całego kraju napływają meldun­
ki o licznych uroczystościach, akade. 
miach i wiecach z okazji wielkiego 
święta - d~ia urodzin Józefa Stali. 
na. 

Włochy 
·LUD '\'ŁOSIU W HOŁDZIE 

STALINOWI 
RZYM: Ambasada ,radziecka w 

Rzymie otrzymuje setki depesz i li· 
stów, w których masy pracujące 

Depesze i listy nadsyłają organiza... 
cje partii komunistycznej, robotnicy 
zakładów przemysłowych, młodzież i 
demokratyczne organizacje kobiece. 

Chiny 
WIELKI WIEC W SZANGHAJU 
SZANGHAJ: W Szanghaju odbył 

się wielki wiec członków Chińskiej 
Partii Komunistycznej, z okazji 70-le 
cia urodzin Józefa Stalina. 

Liczni mówcy podkreślili, że zwy. 
cięstwo 1·ewolucji chińskiej jest nie. 
rozerwalnie związane z nauką. Stali· 
nowską. 

O wspanfalych sukcesach - przed. 
terminowym wykonaniu planów. pro. 
dukcyjnych donoszą z Mińska i 'fbi­
lisi, meldują tkacze Zakładów Iwa. 
nowskich, robotnicy Leningradu, Lit. 
wy, Łotwy i Estonii, oraz zakłady 
przemysłowe republik środkowo­
azjatyckich. 

Po manifestacji ludności miasta 
odbył się wielki wiec, na którym prze 
mawiał członek Biura Polityczncg·o 
Komitetu Centralnego Bułgarskiej 
Partii Komunistycznej - W. Popto. 
mow. Wśród olbrzymiego entuzjazmu 
zgromadzonych wystosowano depeszę 
powitalną do Józefa Stalina. 

Delegacje zagraniczne w Moskwie 

Węgry 
WĘGIERSKIE MASY PRACUJĄCE 

KU CZCI STALINA 
BUDAPESZT: Robotnicy buda pesz 

teńskich zakładów elektrotechnicz-

MOSKWA: Na uroczystości 70-lc­
cia urodzin Józefa Stalina przybyły 
do stolicy Związku Radzieckiego licz· 
ne delegacje mas pracujących całego 
świata. 

Poza znajdującymi się już delega­
cjami do Moskwy przybyła delega­
cja węgierskich mas pracujących na 

czele z M. Rakosi, delegacja pracu• 
jących Rumuńskiej Republiki Ludo· 
wej na czele z Georgiu Dej i Anną 
Pauker, delegacja Kom'unistycznej 
Partii Szwecji, delegacja Komunisty 
cznej Partii Finlandii oraz delegacja 
włoska, w składzie Palmiro Togliat. 
ti i P. Seccia. 

Ze wszystkich krańców Związku 
Radzieckiego nadchodzą meldunki o 
wykonaniu zobowiązań podj(,}ty:!h 
przez kołchoźników i pracowników 
rolnict\ya. 

Bohaterski naród radziecki w darze 
swojemu Wodzowi i Nauczycielowi 
z.lożył najpiękniejszy podarunek -
przedterminowe wykonanie zobowią­
zań produkcyjnych, wzmocnienie po. 
tencjału gospodarczego kraju radziec 
kiego. 

Sejm Ustawodaw.czy Polski Ludowej 
łączy się z całym narodem 

H' hołdzie dla ll'ielkieqo Jubilata 
Czechosłowacja 
UROCZYSTA AKADEMIA 

Uroczyste posiedzenie Sejmu 
w dniu 70 rocznicy urodzin Generalissimusa STALINA 

W PRADZE • d · J • • kto're są zasłu„<Yą Jego nauki, Jego 
PRAGA: W Pradze odbyło się uro. W na.SitroJU po iruos e1 pow~gl • . 

czyste posiedzenie Zgromadzenia Na- Sejm Rzeczypospolitej w obuno- przy;kładu. Jego serdeezneJ pomo-
rodowego Republiki, na którym obec. d B 1 ta B" t cy. 
ny był prezydent Republiki Gottwald, ści Prezy enta 0 es wa ieru a I w istocie Stali!Il był w ser-
członkoWł~ rządu z premierem Zapo. uczcił 70 rocznicę urodzin Gene- cach i myślach przedstawicieli 
tocky'm, przedstawiciele korpusu dy- ralissimusa Józefa Stalina. Wiei- ludu polskiego podczas uroczyste 
plomatycznego na czele z ~mb.a~ado. kie popiersie Stalina na tle czer- go posiędzenia Sejmu Rzeczypos· 
rem ZS~~ w Czechos~owacJ1 S1bnem, I wien· przykuwa wzrok przedsta- politej. Jego to nauką przepojone 
generahcJa, przodownicy pracy oraz . . 1 1 k" . Zd wa· b ł ł 'l' t 
przedstawiciele organizacji społec;?;. w1c~eli. narodu po s 1e~o. a . y y s owa i mys 1, zawar e w 
nych i młodzieżowych. Io su~ łak gdyby .sam Jozef Stalm przemówieniach marszałka Sej-

Przem6Wienie, poświęcone 70 roc:!:· był między nami, patrz~ł n~ 11;a- mu I pr~esa Rady · • Minist~ów · 
nicy urodzin Józefa Stalina, -wygłosił I sze dzieło, na nasze os1ągroęc1a.- Naukom i przykładowi człow1ek9 

którego fmlieniem nazwą wielr: 

polski przez swych przedstawicie 
li wioernie iść drogą wskazaną 
przez Stałina, drogą wiodącą do 
trwałego pokoju, do nieskrępowa 
nego rozkwitu, do rzeczywistei 
siły państwa, dobrobytu i szczęś­
cia ludzi pracy. 

Z~znania świadków i · eks:i)ertóm 
XX serdeczną · zgotował owacje 
naród polski przez swych p,rzed • 
stawicieli. Jemu ślubował- naród .„ 

Tylko jeden był punkt porząd­
ku dziennego Sejmu: uczczenie 70 
rocznicy urodzin Wielkiego 
Stalina. Ale ten punkt · wypełnio­
ny był skondensowaną treścią na­
Śzyeh dążeń i naszej pracy. N a­
ród polski uczcił człowieka, które 
g~ na'lłki Sił slJą . napędową na­
szych osiągńięc. 

:11,~ "' ' .• 

-.• „ 

potwierdzają w całej rozciągłości akt oskarżenia 
.Przeciwko dyplomatom francuskim w Polsce 

Wrocła.w (PAP). W p:l.ątym dniu 
procesu agentów wywiadu francus­
k.iego przed Wojskowym Sądem Re 
jonOwYm we Wrocła.wiu, ekspllrt u 
stalił niezbicie, że ujawnione w to­
ku rowira.wy dokumenty, których au 
torstwa. wypiera się Yvon:ne Bassa­
ler, są pn;ez nią własnoręcznie spo­
rzą.dzone. 

Swiadkowie przedstawili szczllgó­
ly „nieoficjalnej" działalności fran -
cusklej misji poszukiwań, kt-Ora wy 
km-zystywała gościnność iP-Olski dla 
prowadzenia akcjj szpiegowskiej na 
wielką. skalę. świadkowie stwierdzi 
li, rie akcją, tą ~derowali czołowi dy 
plomaci fra.ncuscy w Warszawie. 

Obywatel francuski EDWĄRD 

WALCZY'K, zeznał, iż w roku 1946 
został przyjęty do pracy we Fran­
cuskiej Misji Poszukiwań i Repa­
triacji. IPrzed zaangażowaniem ina 
tłumacza, szef miJSji, klllPitan Pallan 
dre, ikazał mu pod{Phsać zobowiąza­
nie, stwierdzaJące: „Ja, niżej podpisa 
ny, wiemy państwu francuskiemu, 
obowiązuję się przekazywać wszet­
kie uzyskane infoirmacJe wo,j!ltowe, 
p-0lltycuie i gospodal"C'Le", 

Pod płaszczykiem 
ekshumacji zwłok 

Swiadek 7J}ajdowal się ipod be!l­
pośrednimL rozkazami zastępcy sze­
fa !l'ni.sji, kapitana Massonet, który 

iJm~ol ~nJiilni ~oli~o-ra~l !e[~iei 
i. symbol miłości oraz wdzięczn~ści 

dla Towarzysza STALINA 
„Zebraliśmy się tutaj, by dając I Warszawie iku czci przyjaźni pc.1-

wyraz woli całego Narodu Polskfogo sko - radzieckiej bę<łzie 11ymboleim 
dokonać aktu położenia kamienia miłości i w<bięcmoścl milionów 
węgielnego pod Po.mnik Przyjaźni serc robo.tników ł chłopów polskich 
Polsko - Radzieckiej", tak rozi>O· dla' Wielkiego Sta.lina - Wodza i 
czął swe przemówienie na uroczy- Nauczyciela mas p.racujących świa­
stąści poł~~mia kamienfa węgielne- ta" - powiedz.iał w swym przemó· 
go pod l>omnik Przyjaźni Polsko - wicniu tow. Aleksander Zawadzki. 
Radzieckiej przewodniczący CRZZ * • * 
tow. Aleksander Zawad2lki. Na odsłoniętym przez Towarzysza 

Tu, u wylotu Ogrodu Saskiego, Bieruta ka.mieniu węgielnym wi­
gdzie stanąć ma w 11>rzyszlo6ri pom- dnieją, słowa - „W TYM MIEJSCU 
niłc przyjaźni zeln"ali się na uroczy- BĘDZIE WZNIESIONY POMNIK 
stośct położenia· kamienfa węgielne- PRZYJAZNI PO~KO - RADZIEC· 
go przedstawiciele najwyższych KIEJ". Pomnik wznieslony będzie 
wła.dz państwowych z Prezydentem tu, gdzie ~ez Op-ód Saski biegnie 
RP Towa.r.zyszem Bierutem na cze- ~am:iała. szeroka a.leja. łll(lZą,ca 
le. Na uroczystość przybyli przedsta szpalerem wysokich dnew dwa roz 
wfoiele klasy robotniczej Warsza- ległe place Wairsza.wy· - Plac ZwY­
wy - delegacje organizacji partyj- cięstwa i Plac żelaznej Bramy. Wi· 
nyoh poszczególnych zakładów Pra- doczny z daleka, z dwóch krańców 
cy, młodzież robotnicza i szkolna. schodzącej ku Wiśle „Osi Saskiej" 
W rozbrzmiewających co chwila - pomnik będzie wspaniałym sym· 
potężnych okrzykach na cześć przy- bolem przyjaźni polsko - rlwbiec­
jatni polsko - radzieckiej, na cześć klej. Będzie symbolem u~ć, które 
Wodza na.rodów radzieckdeh ł mas wyraził robotnik - uczestnik uro­
pr~ących calt'go świata, brzmia- czystości, gdy wzniósł okrzY'k: -
la serdeczna miłość do Wodza sił ,,NIECH ŻYJE PRZYJAZŃ POL· 
pokoju i postępu - Towarzysza SKO _ RAD7i.l.ECKA - NA WIE-
Stalina. IO:". 

* ~ * Będzie symbolem uc:zuć mas pra-
„Pomnik, który wzniesiemy w cujących całej Polski. 

Staną Iudz'ie i spojrzą: N owe wii.dzą, na.dzieje, 
Przyszłość widzą, jat;: prawo, które sobie nadali, 
I mówią: Póki są ludzie, własne twonymy dzieje 
Z NAMI JEST STALI N. 

(Strofy o Stalinie - Siani.sław Wygodili). 

polecił mu z.bierać wszeJkie informa 
cje o obiektach wojskowych, sz;la­
kach kolejowych i idących przez nie 
traI1S1POvtach. Członikowie rM1sji ko­
rzystaJi :z IZ~łnej swobody poru­
sz8itrla się po Polsce, gdyż offoja.1-
nym celem li<lh prac było odnajdywa 
Dli&-grobów poległych obYWa.teli fran 
caskieh oraz ll'epaik'ia.cja jeńców -
Fl.'ancml(;w, którey znajdowali s:ę 
jeszcze na terenie Pe>1ski. 

'W .łstocfe jednaJc - mówi świa 
dek Wa.lezyk - głównym riada­
nlem ,,nieoficjalnym" 'Misji było 
wypełnfanie specjalnych map, 
które nadchodziły z Paryża, in­
formacjami na.tury s:Q>iegowsldeJ. 
Odpowiednie wska.zówki dawa­
no personelowł Misji na odpra­
wach u jej szefa kpt. Pallandre. 
W odprawach tych uczestniczyli 
m. in. attache wojskowy, gen. 
Tessler, pierwszy sekretarz am­
basady francuskiej Raymond La 
porte, wicekonsul Boite, 'lraz po 
rucznfoy Faudry i Leel'ivain. 
Swiadek nadmienia,, że zdobyte 
informacje si.zpiegowskie, kpt. 
Pa.llandre przeka.zYWal p. Lapor 
te, który - jak stwierdza Wal­
czyk - zajmował się przygoto· 
wa.niem poczty dyplomaty~nej 
do wysyłki do Francji. 

Dyplomaci werbowali 
płatnych szpiegów 

Swiadek JAN SALAMON 1Za:trud 
niony był jako tłumacz na lotnisku 
Okęcie w Warszawie, gdzie zetknął 
się z franouskinn personelem lotni­
czym i przez meohanika Vallois 
skontaktowany został z mj;r. Humm. 
Na prośbę Humma, świadek udzie­
lał mu informac.ii o lotnictwie pol­
skim, za co otrzymał dwadzieścia 
dolM"ów oraz dwadzieścia łYBięcy 
złotych. · 

We W;rocławiu świadek otrzymał 
od oskarżonej Yvoone Bassaler kon 
krebne ll)Olecenia sz;piegowsk:ie, októ­
:re iwykonał, przekaoojąc jej następ 
nie zdobyte materiały. 

Innym agentem wywiadu francus­
kiego był świadek Bernard Klabiszew 
ski, który uprzednio w randze kapra 
la hitlerowskich sił zbrojnych, brał 
udział w kampanii przeciw ZSRR, do 
chodząc - jak zeznał - aż do 
Kaukazu. Po wojnie zwerbował go do 
pracy w wywiadzie sekretarz konsu­
latu francuskiego we Wrocławiu, Ja­
łoszyński. 

Swiadek ' dostarczy} informacji o 
ruchach wojsk w rejonie Swidnicy i 
o samolotach, a także notował nume· 
rv samochodów woiskowych. 

Numerami samochodów wojsko· 
wych interesowała się również na 
polecenie wywiadu francuskieg:i , 
Maria Małkowska - Kubisiak, żona 
oskarżonego Jana Kubisiaka. Dostar 
czyła ona swym mocodawcom wiele 
informacji szpiegowskich z różnych 
dziedzin, składając je na ręce Bassa­
ler. 
Pracując w Cen.trali Rybnej, świa­

dek zbierała dane o zgłaszających 
się po odbiór towaru przedstawicie­
lach jednostek wojskowych, w · celu 
ustalenia ich miejsca postoju i okre­
ślenia - na podstawie zapotrzebo· 
wań - przypuszczalnych składów 
osobowych. Stwierdziła ona, że kon· 
sui Monge wiedział o szpiegowskiej 
d'ziałalnośct Bassaler. 

Brat oskarżonego . Kubisiaka 
Jacek Kubisiak, oświadczył Sądowi, 
że dostarczył wywiadowi francu­
skiemu kilku informacji. 

Do Wrocławia wezwał go jego 
brat, który wiedział o zapotrzebo­
waniu na agentów, a który - jak 
mówi Jacek Kubisiak, - ku wesołoś­
ci publiczności - „nie chciał, aby 
kto inny zarobił''. 

Swiadek Marla Kubisiak - siostra 
oskarżonego - nie mogła wskutek 
choroby stanąć przed sądem, wobec 
czego odczytano jej zeznania. Maria 
Kubisiak, która była pracownicą kon· 
sulatu francuskiego we Wrocławiu, 
potwierdziła szczegóły „nieoficjal· 
nej'' pracy placówki konsularnej, w 
której była zatrudniona, obciążając 
swymi zeznaniami oskarżonych Ivon­
ne Bassaler i Feldeisena. 

Ostatni świadek, Leszek Mańkow· 
ski, zeznał, .że spotkał się pewnego 
dnia w Wałbrzychu z oskarżonym Bu 
kisowem. Bukisow wypytywał swiad­
ka oraz obecnego przy tej rozmo· 
wie wspólnego ich znajomego nazwis 
kiem Hełmecki o obiekty wojskowe, 
znajdujące się w tych okolicach. Za­
równo świadek jak i Hełmecki po1n· 
formowali Bukisowa w miarę możli· 
woścl oraz zgodzili się na jego propo­
zycję dostarczenia dalszych wiad<>­
mości szpiegowskich. · 
Przewodniczący odczytał następnie 

nadesłaną przez biegłego Nowickie· 
go ekspertyzę dotyczącą pisma oskar 
żonej Bassaler. 
Biegły oświadcza, że porównał pis 

mo sporządzone przez oskarżoną na 
rozprawie z pismem znajdującym się 
na dokumentach, do których autor· 
stwa oskarżona nie przyznała się. 

Biegły stwierdza, że dokumenty te 
są, ponad wszelką wątpliwość, pisa­
ne ręką oskarżonej. 

Dalszy ciąg rozprawy odbędzi11 się 
w dniu 22 bm 

SEJM USTAWODAWCZY POLSKI LUDOWEJ, JAKO PRZED-
" STAWIOIELSTWO NARODU POLSKIEGO, ŁĄCZĄC SIĘ 

WRAZ Z CAŁYM NARODEM W HOŁDZIE I CZCI DLA JOZEFA 
STALINA W DNIU SlEDEMD.Z.IE SlĘOIOLECIA JEGO URODZIN, 
ZAPEWNIA GO UROozySCIE, Z.E NAROD POLSKI STOI I STAC 
BĘDZIE WIERNIE W WALCE O POKOJ, O DALSZE POGŁĘBIENIE 
PRZYJA.żNI POLSKO • RADZIECKIEJ, O PEŁNE ZWYCIĘSTWO 

SPRAW:IEDLIWOSCI SPOŁECZNEJ, O SOCJAL12lM" - powied7!1~ 

przy burzliwych owacdach całej fz by marszałek Włwysla.w Kowalski 
na uroczystym posiedzeniu Sejmu Ustawodawczego w dndu 70 1oczn1· 
cy urodzin Generalissimusa Stali na. 

Sala IPOSiedzeń Sejmu Ustawo-1 bilata - :Przywódcy i Na'lł.czyciela 
dawczego wypełniona jest po br;z;e- oałej ~teyowej ludzkości - Jćne­
gi. Ławy poselskie, loże chla prasy fa Staliina. 
krajowej !ii ikorespondent6w zagra- w czasie przemówienia marszał­
nicm.ych, jak i galeria dila publicz- ka Sejmu W'Jadysla.wa Ko.walskiego 
n~ś<;i - 1Zajęte są do ostatniego -"Izba oo chwilę manifesforwała 
mieJsca. swoje gorące uCllillcia przywiązania 

. Ponad fotelem marszałkowskim i czci dla Twórcy, pierwszego pai1· 
ina lflle oilbrrzymich, s1.kada.t11ych stwa socjali.Sotycznego - Józefa 
szarf, wielkie białe :popiersie ge- Sta-Mna. 
niaolnego Wodrza międzyinaTodowego Na tryibunę sejmową wchod'zi pre 
proletariatu - JOZEFA STALINA. mier JOZEF CYRANKIEWICZ, po­
Pod sklepieniem Biały Orzeł. święcający obszerne przemówien ie 

Na uroczyste posiedzenie przybył 
rzą.d In corpore z premierem Józe­
fem Cyrankiewiczem, wict".1>remie­
rami Hilarym Mincem i Antonim 
Koreyck:im O!ł"az marszałkiem Pol­
skł - Ministrem Obrony Narodo­
wej Konstantym Rokossowskim na 
czele. 

W lo.żach pierwszego piętra, ude­
korowanych !kwiatami, ,zajęli miej­
sca C2Jłonkowie ikor;pusu dyploma­
tycznego, akredytowanego w War-
s.zawie: · • 

historycznemu znaCl'l.Cniu drzieła Jć1-
a:efa Stalina. 
Posłowie ze wszystkich partii I 

stronnictw politycznych, reprezen­
tanci mas pracują<:ych miast i wsi 
Polsiki Ludowej wysłuchali prze­
mówienia premiera Cyranldewicza 
w nas.troju uroczystej powagi i ra­
dosnego uniesienia, dając wielo­
krotnie wyraz serdecznym uczu­
ciom, myślom i życzeniom, jakie 
cały naród p1)1ski śle - w hołdzie 
swemu Wielkiemu Przyjacielowi. 

Sejm manifestował gorąco pra:y 
W chwili gdy marsza.lek Kowal· słowac'h premiera ' o szczególnej diu­

ski otwiera posiedzenie Sejm.u Usta mie, jaką odczuwa naród polski, na 
wodawczego 111a salę wchodzi, wita- leżąc do świata tworzącego epokę 
ny długo niemilknącymi oklaskami socjali..zmiu - '.P{ld wodzą Józefa 
Pll"ezydent Rze()Zypospolitej - BO- Stalina. 
L&SŁAW BIERUT ii zajmuje miej- ' Długotrwała owacja była wyra­
sce w :Pięknie udekorowanej loży. zem uznania Sejm.u dla Rządu, kto,· 

UrO<:zJ'Ste posiedzenie otworzył ry - rig-Odnie z zapewnieniem pre­
marszałek Sejmu Władysław Ko- miera c-iynić będzie wszystko, · aby 
walsld, wygłaszając gorące :t ser- rosły sHy Polsld, jako ogniiwa świa· 
d~e przemówienie, poświęcone I towego oł>Mu pokoju, zbudowaMgo 
70 rocznicy urodzin dostojnego Ju- przez Józefa Stalina. · . 

Samoloty francuskie z Vietnamu 
naruszyły terytorium Chin Ludowych 

PEKIN (PAP) Agencja Nowych jawnej interwencji władz francuskich 
Chin podaje oświadczenie ministra w chińskiej wojnie wyzwoleńczej. 

spraw zag1·anicznych rządu Chin Lu· W imieniu Centralnego rządu Ch\n 
dowych Czu-En-Lai, które stwierdza, Ludowych minister Czu·En-Lai złożył 
że 14 grudnia 5 samolotów francus- 'energiczny · protest, ostrzegając rząd 
kich nadleciało z Vietnamu nad pro- francuski przed konsekwencjami, wy 

wincję Kwangsi, pozostając przez kil nikającymi z tej wrog·iej wobec Chin 
ka godzin nad terytorium Chin. Ludowych akcji lotnictwa francuskie 

Ten niesłYchany akt jest dowodem S?f>. 

/ 
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ajwiększv strateg naszych czasów 
W siedemdziesiątą rocznicę uro 

Cizin Generalissimusa Zwiazku Ra 
dzieckiego, Józefa Stalina, "oczy ca 
łej postępowej ludzkości zwraca­
ją się ku Niemu, jako największe 
mu działaczowi po li tycznemu i 
państwowemu, Wodzowi pierwsze 
go na świec:e [Pa6stwa Socjali­
stycznego, Wielkiemu Wodzowi 
mas pracujących, będącemu na-

tchnieniem sił demokratycznych, 
walczących o sprawę Pokoju, Or­
ganizatorowi zwycięstwa nad fa• 
szyzmem i największemu stratego 
wi dziejów współczesnych. Naro­
dy całego świata widzą w Osobie 
Stalina swego Wodza i Nauczycie 
la, Przyjaciela i Ojca wiodącego 
ludzkość do jej wielkiego celu -
komunizmu. 

Józef Stalin - wypróbowany przyjaciel 
Polski Ludowej 

Dzień urodzin Józefa Stalina nina, Józef Stalin rozwinął naukę 
ma szczególne znaczenie dla na~ marksistowsko-leninowską w za­
szego narodu. Stalin jest dla na stosowaniu do nowych warunków, 
lłzego n odu wypróbowanym które powstały w Qkresie ogólne· 
przyjacielem. wyzwolicielem z fa- i;!o kryzysu kapitalizmu, po zwy­
szystowskiego jarzma, nauczycie- cięstwie Wielkiej Socjalistycznej 
Iem i wielkim wodzem. torują- Rewolucji Październikowej. 
cym drogę narodowi pol<:kiemu Wraz z Leninem stworzył Jó­
wraz z innymi narodami. wyzwo· zef Stalin. pi-erwsze na świecie 
lonymi spod jarzma. kapitalizmu Państwo Socjalistyczne _ Zwią­
ku jasnej przyszłości. Naród po1 zek Socjalistycznych Republik 
ski z uczuciem najgłębszej wd7..i.ę- Radzieckich, który not! jego kie· 
czności zachowuje w swym sercu 
ipamięć 0 tym. że w najcięższych rownictwem przeksztalcił się w 
dla Polski latach Zwiazek Rai- potężną ostoję sił pokoju i demo 
dziecki z Wielkim Stali~em na kracji. 
czele przyszedł nam z pomocą, Stworzone przez Generalissi­
wyzwolił naród Polski spod jarz- musa Stalina siły zbrojne Związ· 
ma okupacji faszystowskiej, umo ku Radzieckiego w śmiertelnych 
żliwił nam budowanie naszego ży zmaganiach z faszyzmem odnio· 
cia państwowego i społecznego sły pod jego przewodem najwięk­
na zasadach demokracji ludowej, sze ze wszystkich zwycięstw i nie 
na zasadach budowy socjalizmu, tylko obroniły honor. wolność i 
że Związek Radziecki stoi na stra niepodległość swej ojczyzny, lecz 
ży całości i niepodległości naszych przyriiosł:v też wyzwolenie z fa­
Ziem. Józefowi Stalinowi naród sz~·stowskiego jarzma narodom 
polski zawdzięcza olbrzymią po- Europy, wśród nich również i na 
llloc, którą kraj nasz otrzymuje szemu narodowi. Zwycięstwo 
w dziele odbudowy i rozwoju Związku Radzieckiego, odniesione 
swej gospodarki. pod genialnym kierownictwem 

MARSZAŁEK POLSKI 
KONSTANTY ROKOSSOWSKI 

Historyczne doświadczenia par Stalina, stworzyło decydujące wa­
tii Lenina-Stalina, działalność Jó. runki, aby narod:v krajów Euro• 
zefa Stalina jest dla nas wytycz... ·PY środkowej i południowo-wscho 
ną, natchnieniem i wzorem we dniej, Chin, Północnej Korei mo· 
wszystkich dziedzinach budowni gły ująć swój los we własne dło­
ctwa nowej Polski. Całe .życie Jó- nie, ustanowić władzę mas pra· 
zefa Stalina jest przykładem nie· cujących, pod kierownictwem kla 
~g~ętej walki o spr~wę mas pra- sy robotniczej, realizującej sojusz 
~Jących, o komunizm. z ma,sami pracującymi miasta i 

Jako wierny i konseinventny wsi, aby mogły wkroczyć na dro· 
łlczeń Marksa - Engelsa - Le· gę socjalizmu. 

Twórca najbardziej przodującej nauki 
wojennej 

- Generalissimus Stalin, najwięk· Józef Stalin był najbliższym 
szy działacz państwowy, wódz lu· współpracownikiem Lenina w 
du, wódz wielkiej Partii Komuni· dziele organizacji i kierowania 
stycznej, koryfeusz nauki marksi obroną Kraju Rad w latach woj­
etowsko-leninoV\rskiej, jest wcie- ny przeciwko -0bcym interwen­
foniem wszystkich cech najw;ęk- tom i białogwardz:stom. Ilekroć 
szego stratega dziejów współcze- powstawało śmiertelne niebezpie­
snych, twórcą najbardziej przodu czeństwo dla Państwa Radziec· 
jącej, współczesnej nauki wojen- kiego, partia bolszewicka i Wio· 
nej. Z hnieniem Stalina, z jego dzimi~rz Lenin posyłali wypróbo 
niezmordowaną działalnością zwią wanego stratega·Stalina na naj­
zana jest cała historia sił zbroj· bardziej odpowiedzialne, najbar­
nych Związku Radzieckiego. Wraz dziej decydujące odcinki walki 
z Leninem Józef Stalin stworzył zbrojnej. I Stalin zawsze z rże„ 
Armię Pierwszego na świecie Pań lazną konsekwencją osiągał w naj 
stwa Socjalistycznego. krótszym czasie decydujące zwy­
. Stalin opracował zasady struk· cięstwa, które otwierały · drogę do 

tury, organizacyjnej Armii Ra- ostatecznego pogromu interwen· 
dzieckiej, jako Armii nowego ty· tó:v i białogwardzistów i zwycię· 
pu - Armii Pailsh\·a Socjalistycz s~iego zakończenia wojny domo­
nego. Stalin opracował zasady wej. 
jej wychowania i szkolenia. Sta- W najtrudniejszych i najbar 
lin opracował plany decydujących d:lliej skomplikowanych warun 

Następnie, w myśl stalinowskiego 
plar.u i pod bezpośrednim kierow 
nictwem $talina, Wojska Radziec 
kie prze>;zły do zdecydowanej 
kontrofensywy, przełamały obro­
nę nieprzyjaciela na skrzydłach 
głównego zgrupowan~.a iPOd Sta­
lingradem i błyskawicznym ude­
rzer.iem wielkich sił czołgów oto­
czyły główną grupę szturmową, 
dowodzoną przez feldmarszałka 
Paulusa w składzie dwóch armii, 
w si1le 330 tysięcy ludzi. 

Bitwa pod Stalingradem, która 
w ciq.gu całego Jata i jesieni 1942 
roku przykuwała oczy całego 
świata. zakończyła się wspania­
łym zwycięstwem Wojsk Radziec 
kich. Stanowiła ona ukoronowa­
nie stalinow.~kiei sztuki wojennej. 

W bitwie pod Stalir...gradem 
przeprowadzono wypracowaną 
przez Stalina z niebywałym mi­
strzostwem. klasyczną pod wzglę­
d.em swej formy o-perację, która 
miała na celu okrążenie głównego 
zgrupowania nieprzyjaciela z za­
stosowaniem nowoczesr.ych śr-0d­
ków właśc.wych dla motomecha­
nicznego okresu wojen. 

Zwyci~.stwo w bit,dc- pod 
Stalingradem jest wspania­
łym d?.iełem stalinowskiego 
geniuszu strategicznego, sta­
nowiącego wcielenie doskQ­
tnałości przodującej racł!ziec­
kiej sztuii wojennej. Zwycię 
stwo pod Stalingradem stało 
się · radykaln;\'lf punktem 
zwrotnym w biegu wielkiej I 

wojny narodowej Związku 
Radzieckiego i drugiej woj­
ny śuiatowej ,której decydu 
jące ·wydarzenia rozgrywały 
się na radzieclro - niemiec­
kim froncie. 

Radzi-e<:kie siły zbrojne rozwi­
nęły potężną ofensywę na ogrom­
nym froncie, 1ladając cios za cio­
sem woiskom niemieckim. Inicja 
tywa strategiczna przeszła w rę­
ce Do\\:ództwa Radzieckiego. Osła 
wiane wojska niemieckie zmusza 
r.e były nie tylko bronić się, lecz 
i cofać, szukając c~to ratunku 
jedynie w ucieczce. Zwycięstwo 
pod Stalingradem miało ogromne 
znaczenie dla uaktvwnienia wal­
ki, prowadzone.i pr';,,e-z siły oporu 
narodów europejskich, które zna­
lazły się w jarzmie oku.pacii fa­
szystowskiej. Narody krajów oku 
powanych zdawały sobie sprawę 
z zasadr.iczego przełomu v prze 
biegu wojny. dokonanego na ko­
rzyść Związku Radzieckiego.· 

Zwycięstwa Armii Radziec 
kiej pod Moskwą i Stalin~ra 
dem, odniesione pod genia.1-
nym kierownictwem Jó7.efa 
Stalina, stały się dla patrio· 
tów naszego kraju natchnie­
niem i oodźcem do walki. 
Rosły i krzepł;\· 1>artyzanckie 
oddziaiły Gwardii Ludowej, 
utworzone przez Polską Par­
tię Robotniczą, czerpiące nat­
chnienie ze zw~·cięskiej wal­
ki radzieckich sił zbrojnych. 

Polsko - radzieckie braterstwo bron; 
operacji Armii Radzieckiej w o- kach żelazna wola i geniusz 
kresie wojny przeciwko obcym strategiczny Józefa Stalina W działaniach wojennych 19431 jowego i jego jakości, Armia Ra-
~nterwentom i białogwardzistom, gwarantowały zwycięstwo R.e roku brała udział w składzie dziecka górowała znacznie nad 
i kierował ich realizacją. Jedno· wolucji. wojsk rndzieckich I Dywizja Woj armią niemiecko - faszystowską. 
~ześnie Stalin opracował zasady w aatach wojny domowej ska Polskiego, utworzor.a na tery Coraz bardzi~j oczywista stawała 
nowej Tadzieckiej sztuki wojen· przejawiła się w pełni wyższość torium ZSRR przy pomocy Rządu się bezsilność okTzyczanej nie-
Mj, uzbrajał w nie kadry dowód- stalinowsJdej sztuki wojennej Radzieckiego. Ze wspólnei walki mieckiej sztuki wojennej, wobec 
cze i masy żołnierskie Armii Ra- nad sztuką wojenną armii inr oddziałów polskich i oddziałów stalinowskiego geniuszu woj~mne 
dzieckiej, badał wnikliwie do- perialistycznych. Stalinowska Armii Radzieckiej pe>wstała więź go. 
świadczenia wojny, wykorzystując sztuka w.ojenna była jednym braterstwa, która na wieki połą-
j'e WS7Jechstronnie dla tworzenia z czynników, które zadecydo- ezyła siły zbrojne nowej Polski z 
i rozwoju młodej radzieckiej nau.- wały 0 zwycięstwie młodego siłami zbrojnymi Związku Ra-
ki wojennej. Państwa Radziecki.ego. dzieckie-go. 

Z d S I d I Rosła coraz bardziej potęga ra 
wycięstwo po to ingro em - dzie em dzieckich sił zbrojnych, znikała 
Stalinowskiego geniuszu strategicznego ~~0;~~~:a ~:i~7.ag~tó~~c~t~f;yc,~ 

Rozpoczęła się gigantyczna bi- pierwszym okresie wojny wojska 
twa pod Stalingradem. Niemcy niemiecko - faszystowskie. Pod 
znowu liczyli, że zadadzą klęskę względem liczebr,ości sprzętu bo 

Ten głęboki przełom w 
przebiegu działań woiennych 
osiągnięty został dzięki bez­
spornej przewadze Mdziec­
kiego ustroju społecmego i 
państwowego, dzięki kierują-

. cej i organizującej du.ałalno­

ści Partii Bolszewickiej, dzię­
ki genia.Jnemu kierownictwu 
strategiC'ZJlemu Stałina. 

'Władcy Anglii i USA nie wyko 
nywali przyjętych uroczyście zo­
bowiązań w sprawie otwarcia dru 
giego frontu w Europie. Pozwa­
lało to dowództwu niemieckiemu 
bez wszelkiego ryzyka skoncen tro 
wać przeciwko Związkowi Radziec 
kiemu wszystkie swe odwody stra 
tegiczne i rzucić przeciwko Niemu 
wielkie siły satelitów. Liczba dy 
wizji niemieckich i dywizji sateli 
tów faszystowskich Niemiec la­
tem 1942 roku zwiększyła się pra 
wie półtorakrotnie w stosunku do 
początkowego okresu .woj.ny. P?· 
stawiło to wojska radz1eck1e w me 
korzystnej sytuacji i umożliwiło 
Niemcom rozwinięcie otensywy na 
południowo· zachodn,~;:;. odcinku 
~:J,aldz~r 

Armii Radzieckiej, że uda im się Z Z · k R d · k. 
odciąć stolicę Państwa Radzieckie wyCięstWO . WIQZ U O ZleC tego 
go od nadwołżańskiego i uralskie przyczyniły się do dalszego rozwoju 
go zaplecza, pozbawić ją nafty, 
prredostać się na tyły Moskwy i wyzwoleńczej wa/ki naszego narodu 
wziąć ją uderzeniem ze wschodu. 

Stalin i tym razem przejrzał za 31 · grudnia 1943 roku powstał 
mysły wroga. Organizuje czynną r.ajwyższy organ podziemnej Wła 
obronę pod Stalingradem, gdzie dzy Ludowej Polski - Krajowa 
skierowane był-0 główne udeTze- Rada Narodowa, która skupiła si­
rde przeciwn:ika oraz na północ- ły narodu polskiego, walczące w 
ny.m Kaukazie, dokąd nieprzyja- sojuszu z wie,lkim Państwem Ra­
ciel skierował uden,enie pomocni dzieckim przeciw okupantowi o 
cze. W ciągu kilku miesięcy toczy wyzwol.enie narodo~e i SJ>?~eczne. 
ła się bitwa obronna, w toku kto- ,z naJgłębszą. wdz1ęczn~sc1ą ~a.­
rej udaremnione zostały strate- rc:>d nasz. powitał ~rędz1e W1~l­

. ~ . _ zam,y~1-~ nieprzy;aqLelai.~lk!ego ~talina do Zwiazku Pa trio-

tów Polskich laten. 1943 roku 
- ,,MOŻECIE BYĆ PRZEKO­
NANI - pisał Stalin - ŻE 
ZWIĄZEK RADZIECKI ZRO­
BI WSZYS'I'KO CO W JEGO 
MOCY, ABY PRZYŚPIE­
SZYĆ ROZGROMIENIE NA­
SZEGO WSPóLNEGO WRO­
GA, NIEMIEC HITLEROW­
SKICH, UMOCNIĆ PRZY­
JAźŃ POLSKO • RADZIEC-

KĄ i ZE WSZECH MIARI RODZENIA WOLNEJ, NIE· 
POMAGAĆ SPRAWIE OD-I PODLEGŁEJ POL~KI·'. 

Wyzwoleńcza rolo Armii Rodzieck iej 
Rok 1944 zapisał się w hisLorii ne kiel'unki w myśl jednolitego 

drugiej wojny światowej, jako rok planu strategicznego, zdecydowa­
decydujących zwycięstw radziec- ny charakter operacji, opartyck 
kich sil zbrojnych. W cią,,,vu 1944: na wybitnie mistrzowskim wyko­
roku na całym olbr.nymim froncie rzystaniu wszystkich sił i środ­
od północy do południa, radziec~de ków współczesnej wojny. w ich 
siły zbrojne zgodnie z planem kombinowanym współdziałaniu, 
Stalina i pod jego bezpośre<1nim wszystko to jest szczytem sztuki 
'YJerownictwem zadały nieprzyja- strategicznej w warunkach zme­
cielowi kolejno d7.iesifć druzgo<·ą- chanizowanej wojny. 
c~'ch ciosów. Uderzenia te wstrzą-. Sytuacja wojskowo-polityczna, 
snęły całym frontem strategicz- któi'a wytworzyła się w połowi" 
nym nieprzyjaciela i rozgromiły 1944 r0 ku. przesądzała dalszy 
go, Wojska radzieckie zno~ząr z przebieg i wynik wojny. 
ublicza ziemj linie obrony aieprzy 
jaciela. przeszły w hojach na za- B~·ło ,już absolutnie wiado-
chód od 500 do 1100 kilometrów. me, że Związek Radziecki zdoi 
W ten sposób wyzwoliły one całe ny jest sam jeden, o włas-
terytorium Związku Radziec!:iego, nycb .fedynie silach, 1·ozgro-
chwilQwo okupowanego prz<:!z na- mić ostatecz1ńe armię faszys-
jeźdźców niemiecko - faszystow- towską i wyzwolić całą Euro 
skich. Przywrócone zostałv :1a ca pę z jarzma faszyzmu. Fakt 
łej swej długości granice Zwi~zku ten zmusił rząd angielski i 
RAdzieckiego i Armia Radz.ieckfl amerykański do przeprowadze 
prz:vstąpila do spełnienia swej \o nia latem 194-t roku operaeji 
lejnej historycznej mi~.ii wyzwole desantowej w Europie. 
nia narodów słowiańskich i innych Sens tego desantu był jasny l 
krajów Europy, ujarzmionycn Miał on na celu uratowanie pano­
przez faszyzm. W ofensywie ra- wania sil reakcyjnych w Europie i 
dzieckich sił .zbrojnych w 1944 ro :z:apewn~enie imperialistom Anglii 

I ku uczestniczyło również Wojflk::> i Stanów Zjednoczonych realiza­
Polskie. cji ich własnych egoistycznych in 

Dzięki berLiuteresownej po- t eresów. Otwarcie drugiego fron• 
mocy Rzą.du ZSRR, siły tu w Europie ~hod.niej nie zmie 
Wojsk Polskich w Związku niło układu sił na froncie radziee.. 
Radzieekim nieustannie wzm- ko-niemieckim, Front radziecko. 
stały. W roku 19<14 stanowiły niemiecki pozo.stawał nadal decy­
one już całą armię, wspaniale dującym frontem drugiej wojny 
w-yp-05a.żoną. i uzbrojoną w tlo ~\\riatowej. Cały ciężar walki pn,e 
skonały radziecki sprzęt 1:ech clwko faszystowskim Niemcom 
niczny. Walcząc ramię przy ~igały nadal na swych· bar.kach 
ramieniu z armiami radziecki radzieckie siły zbrojne. 
mi IUłS'.te wojska. umyły si{' 
stalinowslde.i sztuki wojenne.i Ale chwila ostatecznego zwyclę 
i prz)•swajcly sobie wartości etwa była już bliska. Rok 1945 roz 
bojowe swych '\1\'&le<."mycb so począł się pod znakiem bardz1ej 
juszników. jeszcze druzgocących ciosów ra-

Zwycięstwa radzieckich sił zbroj dzieckich sił zbrojnych. Wojska 
nych w 1944 roku były triumf.em, Radzieckie wykonywały rozkaz 
odniesionym prz.ez radziecką. sztu swego Wielkiego Wodza: - „do­
kę wojenną na.d sztuką wojenną bić bestię fa~zystowsq w, jeJ 
11ieprzvjaciela. Genialny stalinow- własnym legowisku i zatknąc na 
ski plan wymierzania nieprzyjacie I murach Berlina sztandar Zwyrię­
lowi dn1zgocącyc>h ciosów na róż- stwa.". 

Przewago Stalinowskiej ~auki wojennej 
Zwycięstwo Związku Radzieckir. 

go w drugiej wojnie światowej 
było przede wszystkim zwycię­
stwem Radzieckiego Socjalistycz­
uego ustroju społecznego i pań­
stwowego nad kapitalistycznym 
ustrojem faszystowskim. Podsta­
wę zwycięstwa Związku Radziec­
kiego i jego sil zbrojnych stano­
Wi olbrzymia przewaga świata so 
cjali7.1nu nad światł'm umierające 

go kapifalizmu. Państwo Radziec­
kie ze swoją potężną gospodarką 
planow!l, z niezłomną jedpo~ą 
m-0ralno-polityczną i braterstwem 
i1arodów. z wysoką kulturą socja 
listyczną i wspaniałymi siłami 
zbrojnymi. okazało się bez porÓ'\' 
nania silniejsze od najsilniejszego 
państwa faszystowskiego Europy, 
w dodatku wspomaganego przez 
szere~ satelitów. 
żródłem · zwycięstwa Związlm 

Radzieckiego była 1•rzewaga no­
we.i, stalinowskiej nauki wojenue.j, 
geniusz stalinowskiego kierowni­
ctwa państwowego i strategiczne­
go. Stalin, który genialnie prrewi 
dział charakter współczesnej woj­
ny, umQżJillił p1'Zygotowanie Pań 
stwn. Radzieckiego, narodu 111.dziee 
kiego i jego· sił zbrojnych do ak­
tywnej obrony, kt-Orej ukoronowa 
niem było całkQwite rozgromieuie 
napastnika. 

Geniusz Józefa Stalina zorgani­
zował do walki z faszystowskimi 
Niemcami wszystkie siły Arin:ii 
Radzieckiej. lotnictwa i maryna!"­
ki. Geniusz Stalina wypracował 
strategiczne plany wojny, stworzył 
uowe formy walki zbrojnej, którę 
wzbogaciły radziecką sztukę wo­
jenną i U"warunkowały zwycięstwo 
radzieckich sił zbrojnych. 
Roz"ijając w toku "ielkiej woj 

ny uartJdowej radziecką nau~ę 
wo,jenną, Józef Stalin podniósł ją 
na niebywale wysoki 57,ezebel roz 
woju. Uczynił z niej naukę na,jbar 
dziej przodującą, która odzwier­
ciedla całą przewagę ustroju ra­
dzieckiego, naukę, która wyróżnia 
się nowatorP\rim i twórc:Q7Jn cha­
rakt.erem. 

Stalinowska nauka. wojen• 
na. }><)Siada nieocenione zna­
czenie dla sił zbrojnych nowe-J 
Demokratycznej Polski i dla. 
sił zbrojnych wszystkich Kra 
jów Demokracji Ludowej. Za 
łożenia. stalinowskiej nauki 
wojennej są teoretyczną pod­
stawą budownictwa naszej 
Armii, Lotnictwa i Marynarki 
omz umocnienia obronności 
naszego Państwa, są podsta­
wą szkolenia i wychowania 
naszych kadr dowódczych i 
żohtlerzy, są niewyczerpanym 
źródłem rozwoju naszej sztu­
ki wojennej. 

Nasi generałowie i oficerowie 
winni nieustannie głęboko studio­
wać stalinowską naukę wojenną, 
najdo„konalszą nauk..: wojenną 
naszych cza<;ów, badać doświadcze 
nia bojowe Arnńi Radzfockiej -
najwspanialszej Armii naszych 
czasów. Powinniśmy studiować bo 
jowe doświadczenia naszych od­
działów, nabyte w walkach na fron 
cie radziecko-niemieckim w ści­
słym współdziałaniu z wojskami 
radzieckimi, pod kierownictwem 
największego Wodza nas7,ej epoki 
- Generalissimusa Stalina. 
Męstwo i dzielność polskiego 

żołniena, oparte na wieczystym 
braterstwie z żołnierzem ra.dzi.ec­
kim, męstwo i dzielność polskiego 
Ż<>łnie1·za, pnyswajającego sobie 
niezwy<'jężoną strategię stalinow­
ską, wielokrotnie wzmaga obron­
ność i bezpieczeństwo Polski, 

W DNIU 70 ROCZNICY UR().. 
DZIN NARóD POLSKI sLE 
SWEMU WIELKIEMU PRZYJA­
CIELOWI, WYZWOLir:JfilLOWI 
I GENIALl\TEMU WC.DZOWI, 
KTóRY WSKAZUJE NAM DRO­
GĘ DO SOCJALIZMU - JóZE­
FOWI S'.l'ALINOWI UCZUCL.\ 
GCMtĄ.CEJ MIŁOśCI, ODDANIA 
I WDZIECZNOśCI. 
ŻOŁNIERZE POJ..,folY Z ()AŁE 

GO SERCA WZNOSZĄ. (?.KRZYK 
NA CZEść NAJWIĘKSZEGO 
WODZA NASZEJ EPOKI - GE„ 
NERALISSIMUSĄ. STALINA. 
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ROK 19·!3.. Stalingrad przechylił 
szalę zwycięstwa na stronę Zwią­

zku Radzieckiego. Tylko geniusz 
Wielkiego Stalina mógł widzieć w 
owe czasy przyszłe kształtowanie się 
lo»ów Polski, mógł widzieć tę najlep. 
szą i najskuteczniejszą formę pomo. 
cy, z jakq Związek Radziecki - sam 
zmagając s ic;- w śmiertelnych zapa­
sach z hitlerowskim zwierzem 
mógł przyjść ofiarnie walczącym o 
narodowe i społeczne wyzwolenie 
masom pracującym Polski. 

WFaziło się to zarówno w popar­
ciu Związku Patriotów Polskich i je. 
go platformy ideowej, jak i jego ini­
cja tywy zorg-anizowania na terenie 
ZSRR i w oparciu o pomoc Związku 
Radzieckiego - Odrodzonego Woj-,ka 
Polskiego. Wyraziło się to także w 
przyjęciu później przez Towarzysza 
Stalina delegacji Krajowej Rady N'.I. 
rodowej, która przedostała się przez 
front na teren Związku Radzieckiego. 

* * * 
W CZASIE, gdy kosmopolityczny 

wataika Anders, wspomagany 
przez ang'lo~askich sojuszników, zdra 
dziecko wyprowadzał do Iranu zor· 
ganizo~aną przy pomocy rządu ra­
dzieckiego armię polską - organ 
Związku Patriotów Polskich w ZSRR 
cgłosił w pierwszym swym numerze: 

„Polak musi "·alczyć o Polskę 
sprawiedliwą, bez rasowych i na. 
rodowych nienawiści, o Polskę 
silną Wl'wnętrznie nie siłą pięśd 
i policyjnej pałki, ale jednośr.i:} 
narodu, rozwojem ekonomicznym 
i kulti:ralnym"'. 

,.I c.'.atego będziemy !'!lię doma­
gali tego, by tu, na ziemi radziec 
kie.i, Polacy mogli zmagać się z 
wrogiem z bronią w ręku". 
„ZbEża się dzień zwycięstwa, 

słychać jego głos od Stalingradu, 
od wy:rn a lanych z dnia na dzień I 
ziem Ukrainy, od oswobodzonycit 
rejonów Białorusi". 

Aleksander Zawadzki 
, 

Z moich wśpomnień 
(Przedruk z „Tr"t)bUnJJ Ludu" z dn. 21.XII.1949 r.) 

* * 

ZBLIŻAŁ się dzień zwycięstwa, sły chać bylo jego głos od nieśmier­
telnego Staling1"adu - widział ge­
niusz Stalina dzień wyzwolenia na­
rodów Europy, widział historyczny 
sens, by w to w~.·zwolenie wniosły one 
swój maksymalny wkład. 

16 maja 194:5 r. tenże organ ZPP 
- ,;Wolna Pol!"ka" pisał w artykule 
„Ruszamy do walki": 

„Prz„ szła wreszcie długo ocze­
kiwana chwila - rząd radziecki 
zgodził się zadość uczynić na. 
szym prośbom i zezwolił na for­
mowanie na terytorium Związku 
Radzieckiego polskiej dywizji im. 
Tadeusza Kol;ciuszki, w której 
szeregach Polacy, zamieszkali w 
Zwh1zku R!tdz:~kirn, ramię przy 
ramieniu z bohaterami spod Mo­
skwy, Leningrndu i Stalingradu, 
walczyć będą ze wspólnym wro.. 
giem ... 
Dziś w godzinie krwi i męki na 

szego narodu, prawo do walki' -
to najha1·dziej upragniony, naj­
pi("kniejszy przywilej każdego Po 
laka ... 

Wiemy. że.„ na naszych bagne 
tach blyśnie w Polsce pierwszy 
promień wyzwolenia". 

• • • 
A wkrótce w liście do Zjazdu ZPP 

pisał Towarzysz Stalin słowa pełne 
wiary i otuchy: 

M OżECIE BYć Pm''.N'I. żE 
ZWIAZET\ RADZlf:CKC U· 

ciYXI \YSZYSTKO CO MOż. 
LIWE, BY PRZYSPIESZY<'; KLJ,\: 

SK~ NASZEGO WSPóLNEGO 
WROGA - :XIEMIEC HITLE­
ROWSKICH. BY UTRWALIĆ 
PRZY.JAźŃ POLSKO-RADZIEC· 
K 1). I DOPOMóC ZE WSZYST­
KICH SIŁ W ODBUDOWIE SIL 
~EJ I NIEPODLEGŁEJ POL. 
SKI." 

• • • 
W ślad za wsławioną pod Lenino 

I Dywizją, w Sielcach pod Mos 
kwą organizowała się II Dywizja 
I Korpusu, za nią trzecia i inne jed­
nostki W ~iska Polskiego. 

W marcu HJ44 r. w związku z prze­
mianowaniem Korpusu w Ar.nię Pol­
ską, przewodniczący Państwoweg:> 
Komitetu Obrony Towarzysz Stalin 
przyjął na Kremlu przeustawicieli 
ZPP i dowództwa Armii. 

Z obecnych z naszej strony pamię­
tam Wandę Wasilewską, Jakuba Ber­
mana, Karola świerczewskiego i Ed­
warda Ochaba oxaz dowództwo Ar­
mii z paru dowódcami dywizji. 

Wtedy to po raz piel'W$ZY meldo­
wałem się Towarzyszowi Stalinowi 
jako zastępca dowódcy Armii do 
spraw polityczno-wychowawczych. 

TOWARZYSZ STALIN witał się z 
nami bardzo se1·decznie, wypyty­

wał o stan poszczególnych jednostek, 
wymieniał nazwiska dowódców dy­
wizji, brygad a nawet szeregu puł­
ków. 

.Przy kolacji przemówił do nas To­
warzysz Stalin. Słowa jego tchnęły 
bezpośrednio:icią, niezwykłlł prostotą 
i głębią myśli. Mówił Towarzysz Sta-

lin o trwających wieki waśniach, któ­
re osłabiały naród polski i rosyjski, o 
przyjaźni, na której winny się oprzeć 
nasze wzajemne stosunki po wojnie, 
o słuszności naszej decyzji walczenia 
u boku Armii . R~dzieckiej o wyzwole 
nie swego kraju, o wniesienie włas. 
nego wkładn w to wyzwolenie. 

Po kolacji zaproszeni zostaliśmy 
do sąsiedniego pokoju na kawę. 
Rozmawiałem z tow. Szczerbako· 

wem, gdy i.;słyszałem swoje ńazwi­
sko. Zaprol:';:ono mnie do stolika, przy 
którym siedział Towarzysz Stalin, 
'tow. Mołotow, Wanda Wasilewska i 
dowódca ai·mii gon. Berling. 

W toku rC'zmowy Towarzysz Stalin 
podkreślił rolę oficera polityczno-wy. 
chowawczego w nowym, demokraty­
cznym Wojsku Polskim, wspominał 
okres tworzenia się Armii Czerwo. 
nej. 

Pozostab we mnie na zawsze głę­
bokie odczuc;e -..vielkiej wagi słów 
Towarzysza Stalina i obraz własnych 
myśli, gdy tych słów słuchałem. A 
myślałem wtedy, że to przecież mówi 
człowiek, k~óry dowodzi annią, - zwy­
cięsko walczącą z najwięks1ą potęglł 
militarną świata, człowiek, który jeilt 
twórcą tej armii i wychowawclł ko. 
misarzy wojskowych, bez któr:· · I, -
jak mówił Lenin - nie byłoby Armii 
Czerwonej. 

Doświadczenie historyczne wykaza. 
ło, że korpui; oficerów polityczno-wy. 
chowawczych, przełamując różne opo­
ry i trudno~ci, miał doniosły wpływ 
na ukształtowanie się ideowo.polity­
cznego oblicza naszego Odrodzonego 
Wojska Polskiego. 

Po kawie ogladaliśmy film, a koło 
4 nad ranem żegnaliśmy Towarzysza 
Stalina, czł<;nków Biura Politycznego 
i · Rządu Radzieckiego, wzruszeni 1fo 
głębi serdecznym przyjęciem, przeję­
ci oczekującymi nas zadaniami. 

Lecz Towarzysz Stalin, stojąc już 
w swym szarym, ski:pmnym płaszczu 

Stalin-twór a epoki socjalizmu 
otoczony jest czcią i Dliłością narodu polskiego 
Przemówienie Prezydenta RP Bolesława Bieruta - wygłoszone na uroczystym posiedzeniu 

Ogólnopolskiego Komitetu Uczczenia 70 Rocznicy Urodzin Józefo Stalina 
(Dokończenie ze str. 2) 

Ideit łączącą , narody aocJa.lisłycme I 
na.l'ody uci*a.ne, Jak również niaay 
Pt'aou,jąee całego hriata, Jest luter· 
nacjona.li.zm, t. zn. bratHstwo i 
współd:ziałande wolnych narodów w 

waa.ce o u8Ullłęcie pnemooy lm.Peria 
llstycznej, o całkowite wy/liWolenie 
wszystkd.ch uciskanych na.rodów -
w celu za.bmipieczenia. ich najpełniej 
szego wkładu w lika.rbnicę kultUl'Y 
ogólnolu~ej. 

Dwa razy otrzymaliśmy wolność dzięki 'Pdrtii 
Lenina - Stalina 

dziś Polska korzysta 1 wielostronnej 
pomocy ZSRR, korzysta • rosnącej 
współpracy gospodarczej, kulturalnej, 
naukowej ! technicznej, korzysta z 
wielkich doświadczeń Zwł11.zku Ra­
dzieckiego i z nieocenionych, tw6r· 
czych rad, z osobiste). pomocy l przy­
jaźni Towarzysza Stalina. 
Jakże wielkie znaczenie ma na 

przykład dla przebudowy życia wsi 
polskiej możność zaznajomienia się z 
osiągnięciami rolnictwa ZSRR przez 
trzy delegacje chłopów polskich, dla 
których te odwiedziny były niezastą­
pioną szkołą l przełomem w Ich świa­
topoglądzie. 

Towarzysz Stalin wskazał, w Jaki 
sposób gospodarstwo chłopskie mote 

rozwłnąłi słę w kierunku socjalizmu, 
likwidując swoje zacofanie I zwbln· 
Dl\ z nim nędzę lub ograniczone, azar 
piące się z nieustannymi kłopotami I 
trucłnooiciaml życie podstawowych 
mas błedłlego 1 średniorolnego chłop· 
atwa. 

We wisrz.y.stkich podstawowych 2a­
gad.noomaoh budownicbwa socjalie­
mu Towanysz Stalin dał "4"!1Półc.zes 
neJ nauce SPołeameJ nieoceniOJllł a• 
na.Jrizę teoretyczną, opa.rią o dOŚ\'riad 
ttU:Dłe budownictwa socjalistyczne­
•o w ZSRR. Dał oa ponadto m1stno 
wSą i DOWOOU9Dlł analizę podstawo 
wych problemów strategii i taktyki 
wojennej opartą na doświadcualaeh 
dwóch wojen światowych. 

Niezłomny szermierz walki o pokój 

wojskowym, 
strzemiennego. 

zaproponował wypić 

Nawiązała się nowa, żywa i serde­
czna rozmowa, na stojąco do 5.30 
rano. 

• • 
DRUGI nz widziałem Towarzysza 

Stalina, gdyśmy pewnej nocy zo. 
st.ali wezwani z dowódc!! Armii na 
Kreml. 
Odbywało się posiedzenie, któl'f! ro;; 

patrywało prośbę dowództwa Armii 
Polskiej o organizację nowych jedno· 
stek, głównie technicznych. 
Gdyśmy się zameldowali, Towa.. 

r zysz Stalin poprosił nas, abyśmy U­
siedli, sam zaś spacerując po pokoju, 
wypytywał nas o szczegóły, o kadrę 
ludzk1:1, możliwości szkolenia młod­
szych oficerów, od cza.su do czasu 
zwracał się do obecnych s zapyta.. 
niem, kazał sit łłcąb • •zefem 
atabv. 

WDioalr:l DUlle •ostab' utwt.mbo. .„ 
- łyezt wam powodzenia - pe.h-

1'9ał nas Towarzysz Stalin. 
Wyszliśmy uskrzydleni do dalszej 

-pracy i walki. 
Armia podchodziła pod Bue. 

• • 
DO ~ trzeci zetknąłem atv hes.. 
I"' pośrednio z '.llowarzyszem Stali. 

nem 23 czerwca 1946 r. Polecisłem 
do Moskwy już z Katowic w składzie 
delegacji polskiej na świ~to zwycit­
atwa. 

Dnia t.ego Towarzysz Stalin pny. 
jął naa na Kremlu z okazji osiągnit­
tego w Moskwie porozumienia w spra 
wie tymczs.sowego Polskiego Rządu 
Jedności Narodowej. 
Witając się ze mną, Towarzysz 

Stalin powiedział: - „Cóż, Towarzy. 
Ale Towuzysz Stalin - genialny nieć obok siebie, strzegąc wzajem- szu Zawadzki, wy teraz węgiel wydo. 

strateg i mistr.z sztuki wojennej w nie ,.&koju. bywMie ?" 
okresie wojny - jest niezfomnYm „Systemy g-05Poda.rcze USA J ZSRR - Tak jest, Towarzysru Stalinie-
szermierzem walki o pokój. KieIU- są różne, ale one nie wojowały ze odpowiedziałem. - W ę,giel u nas to 
jąc polityką Związku Radzieckiego sobą, lecz współpraeowały w czasie podstawowa rzecz w odbudowie kraju. 

' 

szczególnie odpowiedzialność stron)' 
rosyjskiej w okresie caratu. 

Wtedy to słyszeliśmy wielkie sło­
wa: 

„NIE ŻĄDAMY, ABYśCIE 
NAM WIERZYLI NA SLOWO, 
-SĄDźCIE I USTOSUNKUJCIE 
SI~ DO NAS WEDŁUG CZY. 
NóW NASZYCH, NA ZASA­
DZIE STOSUNKU, JAKI B~ 

DZIEMY MIELI DO NARODU 
POLSKIEGO". 

My, polscy komuniści, wychowani 
w leninowsko .• stalinowskiej szkole 
walki o Polskę Socjalistyczną, czuliś. 
my, że to mówi nasz Wódz i Nauczy. 
ciel - człowiek, który myśli ka.tego.. 
riami nie tylko narodów ZSRR, ale ł 
całego człowieczeństwa. 

Wiedzieliśmy, że czyny Towe-nf&U 
Stalina potwierdził jego srowA-

Od tego czasu minęło ' i p6ł -l!Oku. 
Dziś wiemy i dziś wie eał7 u.illd 

polski, że słowa Towarzysza StaliDa 
potwiel'dziły się at.okrotnie. 

• • • 
RAZ jeszcze widziałem Towarsyssa 

Stalina przy trumnie Jego wi.er. 
nego ucznia i współpracownika, boha­
tera obrony Leningradu - Andrzeja 
żdanowa. 

N a twarzy Wielkiego ł Niezłomne. 
go Człowieka widzieliśmy wyraz głę.. 
bokiego .ialu. I ~ uczyniło Go jeszcze 
bardziej bliskim, jeszcze bardziej ko­
chanym, jeszcze bardziej naszym -
ludzi prMy„ walczących o l!l\Vfł lepsq 
przyszłość• • lepsze Ż)lCie, o aocja.. 
lizm. 

Bo Stalin - ~ Człowiek i W ód• 
ucieleśniający, jak nikt inny, najszla. 
chetniejsze cechy ludzkie: najgłęb­
sze zrozumienie doli i niedoli, rado­
ści i cierpień, tęsknot i dążeń miliJ. 
nów ludzi pracy całego świata; to 
Człowiek i Wódz, wskazujący im nie­
zawodną drogę ku wyzwoleniu, uzbrn. 
jający ich w niezawodny oręż mark­
sizmu • leninizmu, którego sam jeiit 
genialnym współtwórcą. 

Widzieliśmy na przykładzie doku· I kie!Jo, pośpieszyła z pomocą kontr­
mentu, który przytoczyłem, że polska rewolucji 1 włączyła się zbrojnie w 
klasa robotnicza już w pierwszym akcję Interwencyjną państw kapita­
okresłe swego polłtycznego rozwoju llstycznych, podjętą w celu zduszenia 
żywiła w sobie głębokie idee inter• rewolucji proletariackiej. 
nacjonalizmu, idee międzynarodowej Imperialistyczne i antysowieckie 
solidarności proletariatu w walce o rządy faszystowsko-sanacyjne wprzę­
obalenłe kapitalizmu. Cała 70-letnła gając Polskę w rydwan polityld hltle­
niemal historia rozwoju walki poli- ryzmu utorował~ drogę najazdowi hl· 
tycznej polskiej klasy robotniczej wy tlerowskiemu na Polskę i klęsce wrze 
pełniona jest równocześnie walką re- śniQwej. Po raz drngi zwycięska Ar­
wolucyjnego nurtu politycznego z mia Radziecka pod wodzą Towarzy­
nacjonali•tyczną ideologią oportuni- sza St1lina rozbiła najeźdźców i wy­
stycznej prawicy, która pod maską zwoliła Polskę z jarzma hitlerow<1kie­
pseudo-socjalizmu usiłowała rozdzie- go. 17 czerwca 1943 roku Towarzysz 
Iić proletariat polski, oderwać go od Stalin pisał z okazJi Zjazdu Związku 
wspólnej z proletariatem rosy jskim Patriotów Polskich: • 

W C·ągu 20 tu lat Po zakońl'.,.eniu wojny, dlaczego nie mogłyby współ 
i - ·- . .... - Wiem, wiem - rzucił Towa.. 

wojny domowe j i przed 2-gą wojną pracować w okresie pokoju. Zrozu- . „Jeśliby życie moje - mówił 'ro-
światowa Towarzysz Stalin p?.rali- miale, że o ile będzie chęć współ- r zysz Stalm, - węgla będzie wam warzysz Stalin - nie było poświęco­
żował wielokrotne skryte machina- pracy, · to współpraca jest zupełnie potrzeba coraz więcej. ne sprawie klasy robotniczej, uważał walki o obalenie caratu. W tej walce „Możecie być pewni, że Związek 

polski nurt rewolucyjny stykał się Uadziecki uczyni wszystko, co jest w 
bezpośrednio z pomocą, z nauką, ra- jego mocy, aby przyśpieszyć klęskę 
darni ł doświadczeniami wielkich wo- naszego wspólnego wroga - hille­
dzów proletariatu rosyjskiego - Le- rowskich Niemiec, umocnić przvjaźń 
nina i Stalina. polsko-rad1,iecką i wszelkimi środka­

Cenili oni wysoko zdolności orga­
nizacyjne, bojowość, internacjona· 
lizm, ofiarność polskiej klasy robot­
niczej. Kierownicy Rewolucji Paż­
dzierni:rnwej 1917 r. już nazajutrz po 
zwyci~<>twie wyci~gali braterską dłoń 
pomocy narodowi polskiemu, Zdbez­
pieczając jego prawa do niepodległo· 
ści, toruja.c Polsce drogę do niepodle­

mi przyczynić się do odbudowania 
silnej i niepodległej Polski'". 

głego państwowego bytu. 
I 

Ale burżuazja polska, poparta przez 
prawicę PPS, zajęła postawę wrogą 
wobec nowego państwa proletariac-

Dzięki wspaniałomyślneJ i przyja­
mej pomocy Towarzysza Stalina. na­
ród polski otrzymał możność zorgani­
zowonia już w trakcie wojny własne­
go wojska, które wyekwipowane w 
nowoczesną broń dzięki pomocy 
Związku Radzieckiego - wzięło u­
dział wraz z Armia Radziecką w wiei 
kim zwycięskim szlaku bojowym na 
przestn:eni od Lenino do Polski i po 
wyzwoleniu Polski aż do Berlina i do 
Łaby. 

Pomoc, o której nie zapomnimy nigdy 
Ale naród polski zawdzięcza Towa- , 

rzyszo wł Stalinowi znacznie więce)­
zawdzięcza Mu wielki historyczny 
zwrot w swym rozwoju, zawdzięcza I 
Mu odzyskanie prastarych ziem pia 
atowych i oparcie Polski o nowe gra­
nice na Odrze , Nysie I Bałtyku. Któż 
dziś może jeszcze wątpić, że Polska 
odrodzona w nowych granicach, Pol­
ska, która zerwała z uciskiem innych 
narodów, Polska jednorodna narodo­
wo ma bez porównania lepsze wa­
runki społecznego, gospodarczego i 
kulturalnego rozwoju, niż Polska 
przedwojenna1 Wszelkie wątpliwości 
tego rodzaju zdruzgotał fakt szybkie­
go już dziś rozwoju gospodarczego i , 
kulturalnego Polski, jej coraz szerszy 

„Stosunki między naszymi kra­
jami obfitowały, jak wiadomo, w 
ciągu ostatnich pięciu stuleci w 
elementy wzajemnej nieufności, 
niechęci I nierzadko otwartych 
konfliktów zbrojnych. Stosunki 
takie osłabiały obydwa nasze 
kr.tJe i wzmacniały Imperializm 
niemiecki. 

Znaczenie niniejszego układu 

polega na tym, że kładzie> on 
kres i wbija ostatni gwóźdź d 
trumny tych dawnych stosunków I 
między naszymi krajami oraz ' 
stwarza realne podstawy do za­
stąpienia dawnych nieprzyja-

. znych stosunków - stosunkami 
sojuszu i przyjaźni między Związ­
kiem Radzieckim i Polsl(ą'" 

cje podżegaczy wojennych. możliwa przy różnych systemach go Dopiero później przy stole, patrząc bym je za bezcelowe". 
To samo ezyni dziś nieugięcie, de spodarczych. A jeśli nie ma chęci na krzepką postać Towarzysza Sta. 

maskując imperialistyczne zakusy współpracy, to nawet przy jednako- lina, na jego skupioną i wyrażającą Tak na życie swoje patrzał Wielki 
wojenne, stając na. czele wlelomilio wych systemach gospodarczych pań• stalową wolę twarz, zastanawiałem Lenin . 
nowych mas obrońców pokoju, ucząc stwa i ludzie mogą się ze sobą po- się nad niezwykłą. pamięcią tego STALIN-TO LENIN .DNIA DZI 
je, jak walczyć o pokój. kłócić". Wielkiego Człowieka i Wodza między SIEJSZEGO. 

W awangardzie mas pracujących (Rozmowa ,z amerykańskim polity nar odowej klasy robotniczej - Wiel- STALIN - TO LENIN NOWEJ 
i narodów pragnących trwałego po- Idem Stassenem 9 kwietnia 1947 r.). kiego i przez to, że umie pamiętać o EPOKI. KIEDY NA SZALI DZIE· 
koju kroczy wielki Związek Ra- Kra je budrujące socjalizm mogą sprawach dużych i małych. JóW LUDZKICH PRZEWAŻAJĄ SI. 
dziecki, który wygrał największą z współzaw~~czyć pokojowo. z s~ste Przy stole nawrócił Towarzysz lł,Y POKOJU I BRATERSKIEGO 
woj n. W wielkim froncie walki o mem kap1tahst~cznpn, który Jest Stalin do obustronnych win w wielo- WSPóLZA WODNICTW A N AR O -
pokój kroel!':ą obok Związku Radziec systemem obum1eraJącym, i:iystem~m wiekowych niepoxozumieniach między D ó W, SILY POST]i:PU I SOCJA· 
kiego kraje demokracji ludt>wej. Sta targanym pr~~ ~ryzysy ekoimmicz I naszymi nar odami, podkreślając I LIZMU. 
je w tym froncle zwycięski 430-mi- ne i przec1w1enstwa wewnętrz-
lionowy, bohaterski naród chiński, ne. Natomiast zaboreZ.ośC i żądza J •••••• „, ••„•••••••••••••••••••••••••„•••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••„„ •• " 
włącza się w ten potężny front no- grabieży leżą w samej struktur:re sy z • d 1 ł • k 
fy~zn~~emiecka Republika Demokra :::;!a=e~~i:ye:c~ ii-;::~:: apow1e Z nowego s ra1 u 

W walce o pokój łączą -.ię setki poW:egaczy woJennych. 
milionów ludzi we wszystkich kra· · Ale siły pokoju są dzJlś większe i 
jach świata. Towarzysz Stalin już rosną nieustannie, bo pragnienie 
dwa i pół roku temu odrzucił i zde· pokoju ożywia olbrzymią wit:kszość 
maskował fałseywą. tezę podżcgączy ludzi na świecie. Dlatego walka o 
wojennych, że nuody o różnych sy pokój, wa.łka, której przewodzi wiei 
stemach społecznych nie mogą lst- Id, niedomny Stalin - zwyC'lęży! 

najgorętsze narodu polskiego • Zyczenia 
ObyWatele I Towarzysze! 
Jeden rz. poetów polskich takle ·oto 

stawia pytanie: 

Człowiek stwarza ldee. 
Ginie dla nich -
lub idea stwacr..a crz.łowieka. 
Ale jak nazwać tego, 
który formę komunizmu 

odleje 
i w stali i betonie 
budowy jego doczeka? 

Wiemy, jaik nazwać tego człowle· 
l;:a, jest nim Wielki Przyjaciel t 
Wódz ludzkości odrodzonej, twórca 
nowej epoki - socjalistyemej -
J ózef Stalin. 

c.zcq ł kocha.Ją mlllony najlepszych 
ludzi na całym świecie. 

Oga.miia nas głębo~ie wzru11zenle, 
ponieważ łącq się z nami w teJ 
chwili uczucia. milionów polskich 
robotników, ohłopów, uczonych i naj 
sławniejszych ludzi twórczej pracy 
umysłowej i fizycznej. Oga.rnla nas 
głęb())cie WZ1'11nlltiie, ponieważ se'('{'a 
nasze jednoczą się dziś w jeden rytm 
z uderzeniamj milionów serc pol­
skich dzieci, dziewcząt i młodzień­
ców, kobie\ i matek. 

Jednoczą się w jeden rytm z udene 
nłami setek mllit>nów serc wszysł· 
kich lud7ii pracy na. całym ~wiecie. 

włoskich urzędników państwowych 
RZYM (PAP). - Zapowiada się 

nowy strajik włoskich urzędników 

państwowych. Na zebraniu zwiąrz.­

lru zawodowego praoowników pań­
stiwowydl, należącego do Włoskiej 
Konfederacji Pracy, powsłęło decy­
zję, wermvan4a urzędDiików do przy­

gotowania się do str~u, ~rego 

da.ta zostaoie późn.ie.J zakomuniko· 
wana. 

Jak wiadomo, więksrzość mądowa 
w senacie uchwaliła ustawę, przy~ 
znającą podwyżki płac tylko pew­
nym kaiegoriom wyższych urzędni­
ków. Zw~ą.zek zawodowy domaga 
się natomiast przyznania odpowled 

Mch podwyiek 'W'S'Zystkrlm unędnl­
kom i dlatego 2&mlern. proklamo­
wać strajk. 

• • • 
RZYM (P AJ;-). Włoska Konie• 

de.raoja Pracy zapowied7Jiala na 22 
rrudnia strajk wszystkich kategOl'if 
robotników w prowinc.jl Palermo 
na Sycylii. 

Strajk ten będ7lłe protestem prze· 
ciwko fałszowaniu danych staty­
stycznych, odnoszących się do kosz· 
tów utrzymania. Specjalna komisja 
powołana w tym celu do życia, o­
głosiła cyfry statystyczne, któ.re 
świadczą o rzekomym zmniejszeniu 
się kosztów utrzymania . 

Uchwała Rady Powierniczej ONZ 
l potężniejszy wzrost przemysłowy, 
ogólne tempo wzrostu produkcji, 
oświaty, zdrowia, kultury, wysokie 
tempo wzrostu liczebnego ludności, 
<>padek śmiertelności i zachorowań, 
likwidacja bezrobocia, stopniowy, ale 
stały wzrost dobrobytu mas pracują· 
cych. 

Naród polski zawdzięcza Towa rzy­
szowi Stalinowi historyczny zwrot w 
stosunkach między narodem polskim 
i narodami radzieckimi. Przy podpi­
saniu układu o przyjaini, pomocy 
wzajemnej i współpracy między Pol­
sk-. i ZSRR 21 kwietnia !945 r. Towa-
U'.Ml Stalin powiP-dzial: 

Od 5 lat, od chwili wyzwolenia 
P0lski stosunki sojuszu i przyjaźni 
między na rodami ZSRR i Polsk i roz­
szerza ł':\ się, poglebiają, ich w:.pół- Zebraliśmy się, a.by w :-adosnym 
rraca umacnia się, a stare niechęci dniu 70 rocznicy urodzin na.j1vięk· 
wzajemne na leżą już do bezpowrot- szego i najwspani~ls~ego r.zł,!w\eka 
nej przF>s:i:łości. Wielka i ofiarna po· nasz~j ePO!'i - złozyc Mu na~goręt· 
moc Zwiąr,ku Radzieckiego dla. Pol- sze zyczema od narodu po!sluego. 
ski w pierwszych latach powo1en- Nie łatwo jest opanować wzrusze 
nych, będąca wynikiem osobistej tro- 1 nie, ponieważ czujemy \ł chwili teJ 
ski Towarzysza Stalina - przyniosła l duchową obecność wśród uas Tego, 
narodowi polskiemu nieocenioną ulgę w którym cały na.ród polski \vimi 
w chwili najtrudnieiszeJ. Równiei ł sw~o wielkiP.go w.Wa.wee. ~o 

W słowach prostych i szcurych­
słowach Listu polskich chłop~k - po 
zdrawiamy Clę, Wielki nasz Towany 

w spra~ie Palestyny 
szu i Przyjacielu! 

NOWY JOR.K (PAP). - Rada Po­
wiernicza ONZ postanowiła we­
m1ać rząd Tu:raela do odwołania 

ostaJtnich zarządzeń, na których 
mocy postanowiooo pmenieść do 

Żyj nam długo, w pełni sił i idro 
wia, ku radości ludu pracującego 

całego świata - kocha.ny nasz i dro 
gt Towa.nyszu Stal1nl Oto tyczenia 
najgorętsze, które przesyła Cf dzI· Jeromlimy niektóre mim&terstwa. 
lllaJ cab nar6d polski. ł Za uchwahi tą 2}osowaio i (państw„ 

zaś 7 wstrzymało się od głosowa­
nia. 

9 głosami i)rzy 3 wstrzymujących 
się Rada P owiern icza wyraziła r6w 
nież pogląd, że Izr ael z.lekceważył 
uchwałę Generalnes o Zgromadze­
nia ONZ z 9 grudnia w spra~ 
umi~uodowienia kro'zo~ 

• 
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· ·yo dla Towarzysza· Stalina" Wzm~żo~e wysil~i ~, ~.~PB . Nr . 3 
~' Robotnicy da1q wyraz swe1 m1łosc1 1 przyw1qzan1u 
- mówią z dumą robotnicy PZPW Nr 5 do Wielkiego Chorqżego w walce o Postęp i Pokój 

Czy _zało~a PZPW ~r 5 wykonaiła 21 grudn:ia wiecwrem kierownJik Ba, 111awet przed tel'llllinem. Zamiast 
rrobowuązan1a, podJęte rz; okazji z3111ot6wał w brulion.ie, że farbiarze 21 grudn;ia już 19 irano włączono do 

· 7_D..J.ec:ia urodrzin Towamysza Sta- ufarbowa.Ii ponad pła.n 5.328 Itg. cze niej motor. Szeroki uśmiech opro-
l:iina? sanki. mienia !f:warz młodego mo.n.tera. 

Nie trzeba nawet żadnej od!Po- ·:< • * - To dla Towarzysza. Stalina. To 
wiedzi. na to pytanie. NajlepSlą od- Ob. Stalllisław Jaworski., fall"biarz dla N;ieg-0 zmontowaliśmy .tę ma.-
powiedzią - jest dyplom, przyzna- przędzy, lllie inaJ.eży do Partti. Kiedy szynę. Niech wlie, !ie w da.Iekliej Ło­
ny PZPW Nr 5 [Jll'Zez. Centralny za- jednak cały oddrzJiał podejmował zo- dzi bije dla Niego serce !każdego ro­
rrzą.d Pirzemysłu Wełnianego, .za wy- bowiązan'i.a, ob. Jaworski nie zasta- bo1niika. 
konanie znbowiązań produkcyjnych nawiał się długo. Postlmowiii też 
dla. uo.:oozenia Towarzysza Stalina. wrn1ąć ud2Jiał w wielkim święcie, ·ja.­
[)yplomem tym szczyci się cała rz;a- kie 21 grudnia obchodzili wszyscy 
loga. robotnicy, wszyscy ludzie pracy ca- I 

- Wykonaliśmy wszystko, 111awet lego śwliata. Popatrzył na Siwe apa_. 
ri nadwyiką. Nasze wudne zobowią- raty farbiarskie, ZS!lL!lął na tył gło­
zania dodawały nam jeszcze więk- wy beret ii z pewną 111ieśmiafością 
szego bodźca do pracy. Gotowi by- powiedział do podmajstrrzego tow. 
liśany !Pokonać wszystkie przesz.ko- NO<Waka: 
dy, żeby tylliko dowieść ja:k bardzo - Do 21 b. m. mogę wraz rz; całą 
lkoohamy i czcimy naszego Wodza. obsługą ufarbować dodatkowo 2.000 

* ~· * kg. JPrzędlzy. Niech to będzie nasz 
W niewielkim !kantorku farbiarm dar dla Towarzysza Stalina. Syn 

stoi cztCTe.oh toiwarrz:yszy: Pietrrz;y- mój jest oficerem i w wojsku prn­
ikowski, Mikuła, Kiry'sztofiak i pod- ouje dla ojczyzny. Niech wie, że je­
majsłtzy Nowak. Ręce ciemne od go ojciec też c7.ci śiwięto Tego, drz:ię­
farb, twa:rrz;e błyszczące od potu. Są ki któremu Polska odrz:yskała wol­
to przedstawicie.le farbiarni cze- ność. 

* • * 
Odlhial czesalni PZPW Nr 5 

zobowiiązał się wyprodukować 
pnna.d plan poważną ilość bia· 
łe.j C1LeSa.niki. 21 b. m. wieczorem 
z:lłoga. oobow:iązanie/ swoje wy­
pełniła Z NADWYZKĄ. 

Z uznaniem s.poglądamy na dy­
plom. W tym jedillym rz:daniru „Za 
najwyższe wyl.kona,n.ie ri:obowiązań 
z okazji 70 rooonicy urodzi.n Towa­
rzysza Staiina" zamknęło się wiele 
pracy i wiele uczuc."ia robotrrlkó.w 
„Wełnianej IPiąitki". 

Podobne dy;plomy otrzymały rów­
nież za.łGgli PZPW N:r 1 4 2. 

(Sam.) 

Na wspaniale rprzy-0zdob'.;onym ler - o naszych obowiązkach, 
fror~tonie budynku fabrycznego ja.kie podjęliśmy dla uczcze­
PZPB Nr 3 widnieje napis. „Tyl- nia 70-ej rocznicy urod.7Jin Towa 
ko entuzjaizm i żapał ·do pracy rzysza Stafa1a. 
wielomfilionowych nias może za- Tow. Józefa Ma,tusiak pracuje 
pewnie wzrost wydajności pracy, dziś ze Srebrnym Krzyżem . Za­
bez którego nie ma ostatecznego sługi, przypiętym do fartucha. 
zwycięstwa socjalizmu nad kapL Naprawdę ważr:.e to muszą być 
talizmem". Dni Stalinowskiej Pracy, kiedy 
We wszystkich salach produkcyj każdy wypełnia je tak solennie :io 

nych, 1Przy maszynach i warszta- uroczyśc:e. 
tach Tobotnicy uroczyśc!e, w sku Wielu tkaczy podpisało zobowią 
pieniu i uwadze biorą udział w. zania produkcyjne. Oczywiście 
Stalinowskich Dniach Pracy. Na wszystk:e muszą być wykonar.e. 
warsztatach zatknięto chorągiew- Ob. Janina Jakubowicz, która do 
ki, a przy nowych fartuchach ro tychczas ni.e mogła nigdy wyrobić 
botnic barwią się czerwor.e ko- całkowic'.e swej bazy, postanowi­
kokardki'. Niektórzy przodownicy ła sobie, że musi wreszcie wyko­
prócz tego noszą symboLczny zna~ nać swą normę. Pierwszego dnia 
czek: sierp i młot. S':alinowskiej Pracy, baza iproduk 

- Ten zn.aczek przypomina cyjr.a ob. Jakubowicz wykonana 
nam - mówi tkaczka Ma.r:a Szef I została już w 104,2 proc. 

Znana przodown'ca !)racy, tow. 
Bronisława Deka wykonuje prze.o 
ciętnie 119,7 pr-0cent. Dla uczcze­
nia rocznicy uro~:n Towarzysza 
stai:ir.a zobowiązah si~ zwiększyć 
wydajność pracy o 3 proc. Osiąg 
nęła 125 procent. 

Jak sugestywną moc ma czerwo 
na kokardka, przypięta do boku, 
świadczy o tym następujący fakt: 
Majster tow. Wojtczak, choć przy 
kładnie i wzorowo pracuje w 
swej partii! i pllnu!e produkcji, 
uważa, że jeszcze powinien doko· 
nać czegoś dla uczczenia Towarzy 
sza Stailir.a. Zgłas:z.a s:ę wlęc do 
kJerownika z prośbą: 

- Towarzyszu, zostanę dzlś o 4 
godziny dłużej i przeprowadzę po 
rządki na mej partii. 

Rzeczvw'.ście, zostaje po pracy 
i porządkuje krosna, które zosta 

sanki, której załoga 6 g.rudnia po- I !Pracował ob. Jaworski, a wraz 
stanowiła do dnia rocmd.cy urodzin z lll!im tow. tow. Mikuła ·il Lewan­
Towarzysza Stalina ufarbować po- dowskl. Buchały kłęby IP3XY z apa­
nad plan 5.000 kg. czesanki. Zaraz :ratów farbiarskich. 
następnego dnia irozgorzała gorącz- Dnia. 21 gruma o godz. 16 ufar­
kowa praca. Większość pracowała bowali ponad plan 2.000 kg przę­

ły niedawno przestawione. A oto 

Zobowiązania k~ czci Towarzysza Stalina ~~Ę,~:ii'.~Ei 
wypełnione przed terminem i z nadwyżk.ą! czas, aby przejść do swojej daw-norma1nie po 8 go<Irzin, tylko tow. dzy. 

Krysztofiak i ob. Mikuła, brygadier * • * 
Jeszcze rue przeminął 21 bm. a 

już załogi fabryk nadsyłały uam 
meldunki o wypełnieniu .wbonią­
zań, podejmowanych dla uczcze­
nia 70 rocznicy urodzin Towarzy­
sza Józefa Stalina. Na kilka dni 
przed terminem, a za.razem. często 
ze 2.llaczną nadwyżką dotrzyma.li 
robotnicy swych przyrzeczeń, ma 
jących stanowić widomy wyraz 
ioh najgorętszych uczuć dla W o­
d.za proletariatu świata . 

nej partii i tam popraw:iać kros· 
wielu robotników podczas Dn.:. I su" z PZPW Nr 36 tow. Lukasze- r:a. Oto przykłady nowego ~ja„ i farbiarz przędzy, zdecydowali 

p:ra.edłużyć Sl\VÓi dzień rp;racy. 
Mijały drui., a farbiarze co dzień 

dowiadywali się u kier<>'Wni.ka, ile 
~ już kilogramów madą ponad 
}iian. Przedos.ta;1miego d:n:ia zdaorzyło 
się nieszczęście: popsuły si~ dwa 
aparaty do :farbowania. Ale i to nie 
un.iemofilwlło wykonania rLObow1ą­
zań. Tego dnia robotnicy zostali dłu 
żej i fairbowaUi 111a pozostałych ·apa­
ratach. 

Maszynę tow. Bara.bąsa widać już 
z daleka. Udekorowana chorągiew­
kami lŚ1111 gladiko wypolerowa111ymi 
częściamk Tow. Barabąs, monter 
or'.....działowy, · jeM SZC21l.J(pły i ma chło 
pi.ęcą postać. Ale drzemie w nim ja 
kaś lllieSi)ożyta siła. Wesoło śmieją 
się niebie&kie oczy. 

Przeyrijarka, którą zmontował rr.e 
:rlomu ze swym pomoon.ilciem tow. 
Zu.brzydkim 4 uCfl1Dlfem ZbrOQI:· 
Jdem, została ~o<nana na oz.as. 

Stalinowskiej Pracy podniosło wicz powiadamia nas. że w zakła- I1s_!Ycznego stosunku do pra~y. 

•• „ ••••••••••••••• „ .• ~·······································································-··· 

znacznie swą wydajność. W dz1a:e dach jego w myśl zobowiązań zor We wszystkich oddziałach wre 
automatów gru,pa tow. Marcin.ia- ganizowano 8 zespołów najwy-'.t.Szej praca, którą pobudza ucZt.tc'.e mi· 
ka zwiększyła wydajność o 8 pro jalrnści, a w dniu 18 bm. załoga łości do Towarzysza Stalina. w 
cent, tow. Grzegorskiego o 5 pro- uporządkowała wszystkie oddział_}'. przędzalni następuje właśnf.e popo 
cent, ob. Zejlera o 6 procent i ob. produkcyjne. łudniowa zmiana. Maszyny oczy­
Filipiaka o 5 :procent. W dziale Korespondent „Głosu" z P7..PB szczone, przystrojone chorągiew­
ślusarskim grupa ob. Szajnogow- Nr 21 tow. Kaczmarek pisze nam kami. Tam, gdzie najwCęcej cho­
skiego 19 bm. wykona!a bazę w 0 uroczystości, jaka odbyła się w rągiewek., pracuje zespół tow. He-
125 proc., 20 - w 158, Grupa ob. .zakładach w celu uczczenia 70 Jeny Okrój. Tow. Okrój jest prze­
J asińsk.iego - w 121 proc i 171 rocznicy urodzin Tow. Stalina. Pod cież mę~em zaufania - za;vs~e 
proc.- Na wyoblarkach grupowych czas dni Stalinowskiej Pracy peł- utrzymu3e wszystko u siebie Załoga Łódzkich Zakładów Wy 

twórczych Aparatów Niskiego Na 
pięcia Zakład A 2!!'. zaW:iadamia, że 
w dniu 19 bm. o godzinie 22 za­
kończyła produkcję artykułów · g.o 
towych, przekraczając plan !'o~v­

ny o 13 procent. 
W PZPW Nr 1 w Dniach Stal:­

nowskiej Pracy wzięło udział .'.:!9 
zespołów (569 osób) oraz indywi­
dualnie 8 osób. 

~a ob. Szczepanika pierwszego ., _.. · 1 ł' . · w najłenszvm itl-Orzadku Ale 
ł b 4?. mi<> wiau. .ę wie e z.espo ow 1 poJe-. ·d„u ~~ ·:', 'L"' :lt' -k . . ~· · - ~.~·•-o- · 

dnia przekroczy a· azę o ~ nroc., dyńczych robotników. Zobowi.ąza- :r.~ cztlwa, uy a i sam wzo-· 
drugiego o 50 proc. Przy ob.słudze nia tkalni podniesienia jakoś·::i 0 ro~ lad panował na c::Uel · 
wiertarek ob. Baruch przekroczył 5 procent oraz P.r:wdzalni, dotyczą sa~1. Oto zauważyła, że od J~~ ·. 
bazę pierwszego dnia o 40 proc„ ce dwuprocentowej zwyżki jakości neJ z m~zyn o~~szła prządka, me 
drugiego o 66 proc., ob. Korpytow~ produkcji zostały w pełni urzeczy wyczyścrws:-y 1e_J uprz_ednfo. Na 
ski o 33 proc. i 60 proc., ob, Koło . tn• n ' dolne wałki nawinęła się bawełna. 
dziejczyk o 146 proc. i 63 proc., wis 

10 
e. . A tymczasem r.a maszyn"'.e widnie 

ob. Nawrocki o 40 proc. j 53 proc. Podob~e v:iadomości dochodzą je chorą~iewka i podobizna Towa 
Na frezarkach ob. ~zczepaniak nas z wielu ~nny~h .zakładów pra- rzysza Stalima. Tak przecież nie 
pierwszego dnia przekroczył bazę cy w Lodzi 1 WOJewództwa. I może być! Tow. Okroj natych­
o 20 proc., drugiego o 60 proc., w meldunkach robotników miast zawiadamia majstra. Maszy 
ob. Jackowski - o 28 proc. ~ 67 dźwięczy głęboka radość i duma, Inę szyb~o doprow_adzono . do iPO• 

proc .. ob. Nowak.owa o 75 proc. i że potrafili godnie uczcić rocznicę rzą~u. i popo_tudnio~:i zm1ar.a ~o 
100 proc. urodzin Swego Ukochanego Wo- gła JUZ godn•ie ipelin1c swą Stah-

Korespondent fabryczny „Gł.)- dza. nowską Pracę. 
• • • 

Kooklł centralnego ogrzewania wyk onany lku uczczeniu 70 rocznicy uro­
cbin Towa.rzyma Stalina pn.ez załogę Zakładów d. Welarta-

Plan zobowiązania na dzień ~1 
bm. został przekroczony w d:::!:u 
19 bm. W ciągu ~ dni, 20 i 21 bm, 
zostanie wykonanych dodatkowo 
15.000 metrów. Zrealizowano tak 
że zobowiązania socjalne. Wczoraj 
nastąpiło otwarci~ wyremonto\va­
nego i p<rwiększonego 0 70 miejsc 
przedszkola. Wszystkie dzieci zo­
stały obdarowane paczkami. 

W Łódzkiej Fabryce Zegiarów 

Zqbowlązania, podjęte dla ucz· 
czer.ia 70-ej rocznicy urodzin To­
warzysza Stalina zostały wypeł· 
n·lOne z nadwyżką. Przędzalnia 
średn:oprzędna o 4 dni weześni.ej 
v.-ypr:odukowała więcej kilogra­
mów przędzy, niż zobow~ązała s:ę. 
Podobnie i przędzalnia odpadko­
wa. Uruchomior.o prz€wLjarkę i 
snowadło szybkobieżne. TkaJ.nia 
wykonała zobow:ązania produk­
cyjne z nadwyżką praw:e 3-ch ty-
3.ęcy metrów. 

Nasi•oresoondencl#abrycznlplszą 

Załógi dotrzymujq swych przyrzeczeń 
We wszystkich łódzkich zakładach 

pracy zostały w pełni wykonane 
podjęte przez załogi zobowiązania 
dla uczczenia rocznicy urodzin Wiel­
kiego Wodza międzynarodowego 
proletariatu. 

cych, już do dnia 12 grudnia zorga- kościowym internatu sali gim· 
nizował 24 a do dnia 21 grudnia licz- nastycznej, zostały w całej pełni wy­
bę tę podwoił. konane. Internat w dniu 21 przekaz11-
Zobowiązania ku czci Wielkiego no młodzieży. 

Uczniowie 1 Miejskiego Gimna­
Wodza Obozu Pokoju i Przyjaciela zjum i Liceum r Ogólnokształcącego, 
Polski podjęte i .realizowane przez którzy zobowiązali się pogłębić wia­
wszystkie załogi fabryczne oraz in· domości szkolne i społeczne oraz 
stytucje, nie pozostały bez echa · 
wśród młodzieży szkolnej. zmniejszyć iloś.'.: opuszczonych dni i 
Młodzież łódzkich szkół zawodo- godzin, przyrzeczenia swoje skrnpu­

wych, średnich i podstawowych pod latnie wypełniają. 

jęła również zobowiązania, pragnąc Również młodzież szkoły dla doro-
złożyć w ten sposób wyrazy swego słych z · z lał 1 

Zygmunt 'Ma.ciszewsk.i 1 B1>leslaw Jordan w Zakładach d. Wclgta pny 
Stalinowski.ej Piracy 

W myśl zobowiązań dokonano 
rówńież otwarcia gabinetu denty 
styczr.ego, z którego korzystać bę 
dz:e cała załoga.. 

Dni Stalinowskiej Pracy w 
PZPB Nr 3 wykazały, jak wiel­
kim przywiązaniem i miłością da 
rzą robotnky „Trójki" Wodza 
mas pracujących śwl.ata. (M. S.) 

Nasz korespondent fabryczny z 
ŁZPO donosi, że załoga, która zobo· 
wiązała się do dnia 21 grudnia wyko­
nać miesięczny plan produkcyjny, 
ukończyła go już w dniu 20 grudnia. 
Przyrzeczenia poszczególnych oddzia 
łów i taśm, jak podniesienie jakości 
towaru o 5 procent, założenie klubu 
racjonalizatorów, odsłonięcie sztan­
daru Ligi Kobiet również zostały do 
dnia 21 wykonane. 

gofącego przywiązania młodzieży w gier u przys . a nam n_ie -
dla Towarzysza Stalina. dunek, w którym donosi o zreahzo- W PZPB Nr 7 • • 

Tow. Wojciechowski, korespondent 
fabryczny z Rudy Pabianickiej pisze 
n~, że wszystkie podjęte przez za· 
logę zobowiązania całkowicie wyko­
nano. Pakarnia urzeczywistnia po 
wzięte zobowiązania, wytwarzając 
dziennie 118 proc. normy. 

Komitet współzawodnictwa pod­
niósł odsetek współzawodniczących z 
41 do 60 proc. Transport przepro· 
wadził reorganizację planowania, wy 
łl}czając całkowicie posługiwanie się 
prywatnym transportem. 

Personel przedszkola, zgodnie z po· 
wziętymi zobowiązaniami., przepra­
cował 5 godzin przy czyszczeniu ce· 
wek w przędzalni. 
Zobowiązania indywidualne - pi­

sze nam dale j tow. Wojciechowski -
które zostały podjęte masowo przez 
naszych pracowników, wykonane zo. 
stały już do dnia 20 grudnia. Między 
innymi tow. Strzebiecka zqrganizowa 
ła w przędzalni 25 zespołów najwyż­
szej jakości. Tow. Krawczyk z wydz. 
ruchu naprawił ponad pl~m wraz ze 
s~ zespole~ 4 tokarn~~ i _3 wi_er­
tarki. ZMP-owiec ~ag,d.zmsk1, ktory 
zo'bowiązal się qo dnia 21 zorganizo­
~ć~ ·19 .zespołów · współzawodniczą-

Dyrekcja Gimnuzjum i Liceum I waniu swych zobowiązań, dti.ęki któ­
Przem. Gum. w Łodzi wraz z kolei_n rym pow?tało przy tej szkole koło 
ZMP przesł'!łY .nam meldu!lek, w l;'-to- ZMP, zebrano pokaźną kwotę na C. 
rym z ~adosc1ą donoszą, ~e powzięte D.M. oraz zaprenumerowano wiele 
przez mch wraz z robotrukami prze- . . . 

„Niech żyje wielki przyjaciel Pol­
shl, Józef Stalin" - pod tym ha­
słem czciła rr.ałoga Państwowych Za 
kładów Przemysłu Bawełnianego 
Nr 7 w Łodzi pnzy ul. Kilińskie­
go 228, 70-r-0cznicę urodzin Genera-

mysłu gumowego zobowiązania wy- czasopism młodz1ezowych i wydano 
budowania nowym sposobem szyb- gazetkę ścienną. 

W „Szesnastce Bawełnianej" w 
dniach 19 i 20 grudnia. w Dniach Pra 
cy Stalinowskiej, niektóre kobiety 
prześcignęły same siebie, pobiły swo. 
je własne, dotychczasowe rekordy. 

Przychodzimy do jednej z nich. 
Jest to prządka tow. Ewa Zontag -
,,Jestem bezpartyjna - mówi - ale 
wiem, o co walczył Towarzysz Stalin 
przez całe swe życie. Nie jest mi 
obca jego idei> Pamiętam 1905 rok i 
lata poniewierania robotnikami". 

T0w. Zontag jest wzruszona. Wspo­
mnienia ~ame przychodzą i wiążą się 
z osobą. Towarzysza Stalina. - On to 
nas wybawił z niewoli faszystowskiej, 
On podniósł człowieka pracy do na­
leżnej mu godności, dzięki Niemu wła 
d.za znajduje się w rękach ludu już w 
wielu państwach. Dlatego jesteśmy 
wszyscy wdzięczni Towarzyszowi 
Stalinowi i Wielkie J eg1> Imil} czcimy 
tyn?~ co On 'uważał za najszlachetniej 

Wypełnione zobowiązania załogi PZPB Nr 16 
Ofiarne trudy przyniosły 
nowe sukcesy produkcyjne 

sze, a więc pracą. l I dotrzymała słowa. Przeciętnie i 
Tow. Zontag wykonuje przeciętme do . tej pory wykonywała bazy w 125 

107,2 proc. normy. A w dnin 20 gru. proc. w dniu 19 wykonała ją na cześć 
dnia wykonała 108,8 proc. Towarzysza Stalina w 140 proc., a w 

Tow. Maria Lisowska - prządka., dniu 20 w 156 proc. 
która wykor.ywała przeciętnie 108 Tow. Krzemińska - etykietarka -
procent i·ormy, w dniu 20 wykonała przekroczyła swo;ą zwykłą normę 138 
109,5 procent normy. proc„ wykonując w dniu 20 grudnia 

- Ja się tak staram. - mówi tow. 141 procent. 
:Lisowska, - aby Dni Pracy Stalinow Załoga PZPB Nr lG swoje zoboWiół 
skiej wypadły jak najlepiej. zania Stalinowskie wykonala. J ako~ć 

Tow. Władysława Wdowczak, pt.'1- na szpularni wzrosła do 90 procen'. 
cująca na. szpularni, mówi: postano- pierwszego gatunku. Odsetek brak<>w 
wiłam sob!e, że w Dniach'Pracy ·Sta... zmniejszył się o 3 proc. Jakość na 
linowskiej nie Dowstydzę sie. "(>?z§:i.i;alni i skrecalni wzros}.a. do 96 

wre ozyw1ona praca 
lissimusa Stalina.. 
Już na khlka dni przed przystą­

pierrlem do Dnl Pracy Stalinow­
skiej poceyn:io.no wszelik.ie przygoto­
wania. Trzeba JPrzecież 1było ;i ma­
SZY'nY p,rzys.troić odświętnie i salę 

procent I gatunku. }\faszyny zrzeblar 
skie zostały ustawione. Szoferzy wy_ 
remontowali auto. Kwaszarka na far­
biarni jest wyremontowana i Ul°l.lcho­
miona. Dyrekcja, orglnizacja podsta­
wowa i Rada Zakładowa zobowiązały 
się przyśpieszyć urządzenie łaźni dla 
robotników o 2 miesiące. świetlica we 
clług zobowiązań urządziła ":ystawę 
dorobku i osiągnięć Związku Radzie~ 
kiego. W Dniach Pracy Stalin o w_ 
sk'.ej wzięły udział 362 osoby. Zosta. 
ła równiez wydana specjalna e-azetka 
ścienna. 

Już dziś można stwierdzić, ie za. 
łoga „Szesnastki Bawełnianej" pod­
jęte zobowiązania wykonała z hono. 
rem i w terminie. 

Przebieg Dni Pracy Stalinowskiej 
w PZPB Nr 16 stanowi jeszcze jedno 
wspaniałe świadectwo ideologicznej 
.oostaWY zało.lri. M. S. 

przyo.zdobić uroczyście, aby godnie· 
i w solenl!lym nastroju pracować 
w ciągu tych w ielkkh dni. 

Do Pracy Staili111owskiej miało 
przystąpić tylko sto osób - tak 
przeWJi<lziała Rada Zakładowa -
jednak tymczasem Wjplynęlo kilka­
set indywidua1nydh zgłosizeiJ„ Toteż 
robotnicy na „włas111ą rękę" rz;abie­
gali o potrzebne do dekoracji mate­
riały. 

- Trzy procerut „ekstry" więce.1, 
pół godziny dZliennie 111a naukę sl:ab 
szych w miesiącu grudl!liu - oto 
wytknięte cele Dni Pracy Stalinow- . 
skiej. 
Zobowiązania te podjęło 13 zespo 

łów najlepszej jakości. 
Wypełniają swe rwbowiązania ob. 

Teresa Kowzan i kol. Janina Ciiyc­
ka, których i:eSjpOły zostały nagro­
dzone w konkursie. Codzienin~e po· 
pracy'"Pouczają słabS<Zych, a „ekstrę" 
podniosą na pewno. 

Ponadto w ciągu trzech. Dni Pra­
cy Stalinowskiej w PZPB Nr 7 po„ 
w·stało siedem nowych zestPolów 
najlepszej jakości. Udział załogi we 
·współzawodnic~''lie 1Dodniósł s~ę o 
oie~ Drocent. 
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m. Kutna Spolec~e~stwo kut!I..owskie godnie ucz~iloj 'IJ'ł.(/:J Ś 

~ 70 rocznicą urodzin Towarzysza Sta ina Zajęcza krew 

Kronika 

WAZNIEJSZE TELEFONY 
22 - Pow. Kom. M. O. 
33 - Miejski Posterunek MO. 
'.41 - Strąż Pożarna 
30 - Zarząd Miasta Kutna 
31 - Starostwo Powiatowe 
32 - Pow. Zakł. Elektryczny 

102 ,..... Prezydium Pow. Rady 
Narodowej 

108 """"! Pow. Zakł. Ubezp. Wza­
jemnych, uL N arutowi· 
cza Nr 20 

91 __. Urząd Zdrowia 
20 - Szpital Powiatowy 
34 - Ubezp. Społeczna 
'I - Walenta, Apteka 

5-2 .:..... Chacińska, Apteka. 
l-Q.6 - Apteka „P· d Orłem" 

90 ._ Pogotowi'-' Sanit. PCK 
89 _. Polski Czerwony Krzyż 

(PCK) ....... 
Redakcja i Administr. „Głosu 

Kutnowskiego" m.leści się w 
Kutnie przy ul. · Narutowicza 2, 
tel. 217. 

Do dnia 21 grudnia. Kutno przy 
qotowywało się niezwykle stara o 
nie. Już w przeddzień rocznicy 
urodzin Towarzysza Stalina fron­
tonv d.:>mów pokryły się portre­
tami Wielkiego Nauczyciela mas 
pracujących. Poszczególne insty­
tucje udekorowały budynki. Bal· 
kony, przystrojone zostały czer­
wonymi flaqami i zielenią. Zn­
równo w przeddzień święta, iak 
leż i w dniu 21 bm. na terenie 
naszego miasta i powia~u odby­
ły się liczne akademie. Prócz te­
qo poszczeqólne instytucje urzą­
dziły wieczornice, poświęcone żv 
ciu i działalności Towarzysza 
Stalina. 

A oto kilka meldunków z prze 
biequ uroczystoścL 
Suchodęble: Dnia 18 bm. w 

ciorysu Wielkiego Wodza między 
narodowego proletariatu, przery­
wając referat entuzjastycznymi 
.:>krzykami na cześ.ć Generalissi· 
musa Stalina.. 

W części artystycznej wystąpili 
uczniowie szkoły podstawowej z 
Bedina. 

KulnO: - Dnia 19 bm. w godzt 
nach wieczornycll w saU Domu 
Kultury w Kutnie odbyła się uro 
cz,rsta akademia. zorganizowana 
prŹez Państwowe Przedsiębiorstwo 
Budowlane, oddział VI. Na aka­
demię przybyli przediStawiciele 
partii politycznych, organizacji 
społecznych -oraz licznych zakła­
dów pracy. Wygł-Oszony został re 
ferat p. t. „Towarzysz Stalin, 
-;yfrlłri 'Vódz i Nauczyciel klasy 
robotniczej". świetliey młodzieżowej w Sucho 

dębin odbyła się uroczysta aka- W C;zc·'.;ci arty;,;t~·cznej wystąpił 
demia pośw'ięcona 70 rocznicy chór Gimnazjum Handl0weqo. 
urodzin Towarzysza Stalina. Po 
wysłuchaniu referatu obrazujące- • 
qo życie i walkę TDwarzysza Uroczystość obchodu 70-lecia 
Stalina, w czę.5ci artysty-c:znej 
młodzież z Gimnazjum Handlowe· urodzin Towarzysza Stalina -połą· 
qo z Kutna, wystąpiła z monta- czona została w Związku Zawodo 
żem literackill' Na montaż ten wvm ' Prarowników P0czt i Tele­
złożyły się pieśni i recytarje. Od- qrafów 2 wręczeniem naqród przo 
śpiewano także szerea pieśni ra- downikom pracy. 
dzieckich. W akademii oprócz Ob. RMiewkz, przedstawiciel 
młodzieży wzięło udział miejsce- Zarządu Okręqoweqo Zw}ą~kó;v 
we społeczeństw,). Zaworlmvvch szeroko nas·w1ethł 

Bedlno: _ Podobny przebieg j sylwetkę Przvw?dcy . proletariatu 
miały uroczystości w Brdlnie. Ze j Towarzysza Stalina. 
brani wysłuchali w skupieniu ży- Z k,1lei odbyła t;ię część arty-

IAs• ~DENcl ~ r~. I 

Wieczornica ku czci Towarzysza STAL I N A 
W .FABRYCE •• KRAJ •• 

stała się wielką manifestacią przyjaźni polsko-radzieckiej 
W ieczornioa, poświęcona 70 ro- f ny wygląd. Pracownicy zakładu . zakończeniu którego zebrar.i info 

cznicy urodzin Towarzysza Stali- oib. ob. Kołowacik i Marynowski r nują Międzynarodówkę. 

~· zgro~a~zi~ w świetlicy fahry . wyk-onali piękną d~korację. W części artystycznej wystąpi­
ki „Kra.1 hczme przybyłą załogę, Akademię za~ ob. Rączka, ła młodzież Jedenastolatki' w 
:rodziny fracownik?~ ?raz ~~pro który w. o~e.rnyi;n ~eferaci~ jej wykonani~ usłyszeliśmy· pięk 
~nych prz:c1sta'!'1ci~h. partii po przedstawił zy~1e I dz1a~aln~c ny. montaż literacko - muzyczny, 
hty.czr~ych l Związkow Zawodo- Towarzysza Stali.na: Z kolei ork1e ktory poprzez słowo wiązar...e, za­
wych: . • . .stra pro~. Dębsk1e~o _odegrała poznał zebranych z życiem i dzia-

Swiethc.a przybrała niecodzi.en hymn Zw1ąziku Badz1eck1ego, po łalnością Wielkiego Przywódcy 

styczna. na zakończenie której wy I Balczyńsk.:, Aleksan~cr Michal­
różniającym się w pracy listono-- ski i Tadeusz Kaszubski. 
szom wiejskim wręczono nagrody Odśpiewaniem .,Międzynaro-

pieniężne. dówki" zakończono abdemię. 
Nagrody le otrzymali: Adam (KB) 

Listą ;unahów SP 
„Służba Polsce„ umożliwiła mi 

zdobycie kwalifikacji 
' Zakrojona. na szeroką skalę I wani w pluto1~ ,- wyruszamy do 

akcja werbowania młodzieży szkoły. ~jęcia w szkole trwają 
SP-owskie.i <lo szkół przysposo- do godziny 4~ej po południu z 
bienia przemysłowego daje po- przerwą na obiad. Warto tuta.i 
ważne rezultaty. Młodzież zdoby- zaznaczyć, że dzielą się one na 
wa, kwalifikacje zawodoY~, któ teoretyczne i praktyczne. To, 
re umożliwiaj_ą jej prace w na- czego nauczymy się z wykładów. 
szym przemysle. .funacy rozu- stosujemy potem w praktyce. 
mieją istotny sens akcji. świad Ze szkoły jesteśmy bardzo za 
czą o tym liczne listr, które na- dowoleni i dlatego serdecznie 
pływają. do Komendy Povl'iato- dziękujemy Komendzie za skie-

Właściwie t0 wszyt>tkiemu win~ 
na jest zima. Chociaż nie ma śnie 
qu, obywatele myśliwi wyszli na 
kutnowskie pola i zaoezęli uganiać 
się za bied11ymi szarakami. 

Celne strzały dosięgały przed­
stawicieli „rodu zajęczego„. A 
wiadomo iak się i upoluje, to 
trzeba zabrać zdobycz. Nic więc 
d2iwnego, że p<Jroieszczenia kut­
nowskiego dworca wypełniły „ię 
stosami zwierzyny, a posadzka 
dworca pokryła się śladami krwi. 

Dlatego też apelujemy do sza­
nowny·ch myśliwych, aby mieli 
na uwadze wyqląd kutnowskiego . 
dwurca i przestrzegali elementar 
nych zasad czystości. Nie można 
wymaqać od kole;arzy, aby kilka 
krotnie w ciągu dnia czyścili po· 
sadzke. 

--- ~ 

Podopieczni otrzymają 
świąteczne paczki 

wej „Służby Polsce". rowanie nas do tej placówk 
- „My, niżej podpisani naukowej'·. Referat Op]eki Społeczne1 szy· 

piszą ko~edzy. I~ac.zorows.ki i Tyle piszą nam junacy. Od kuje dla wszystkich podopiecz-
Kozło";ski, w 1mien11;. całeJ gru siebie możemy jeszcze dodać, że nvch miłą nie.spodziankę. 
py, kto~·a skierowana została do Komendy Powiatowi::j w Kut 
przez Komend~ ~ - P. do Szko- nie napływają cora7. to nowe Kuchnie miejskie w Kutnie, w 
ły Przysposobienia Przemysłu zgłoszenia. J unacv ckmytują sie Kr0śniewicach i Żychlinie przy­
Węgłoweg:o ,.Mł,oszowy'·, chce- 0 warunki przyj{:cia · do szkó.ł qotowują specjalne paczki świą­
rny podz1ęko":~c. za okazaną przysposobienia przemysłowego teczne, którymi obdarowani ~°"' 
nam pomoc. 'ilnąząc naukę teo- i proszą o jak naiszybi:;ze skie-1 d · · w k :h 
retyczną,.z pr~kt.vką zdobywa- rowania. To wsz\•Śtko świadczv staną po ?p1ecz~1. . pa:z ac 
m~' za'Y?~· kt.o~·ym w P1::yszło- 0 tym, że szkol)· prz~rsposobie- t~ch zna1dowac się. będzie. cu­
sc1 l.uz~ c bę~z1emy P_~lRce L1;1- nia przemysło\vego cieszą ~i~j kier, mąka, structe, kiełbasa i sło 
dowe.i .. TutaJ n~!1czyh~m.v s~ę za;-;łużoną ponularnością. dycze. 
pracy i. pokochahsmy Ją. Dz1s • 
wiemy, ze przyszłość nasza za- ----------------------------

leży własnie od nas i dlatego p d 3 • 1 ł + h 
dokładamy wszelkich starai1, ona m1 n. z 0.LYC 
aby zdobyć maksimum. wiadomo-
ści". wypłacono w ramach odszkodowań · 

Kolega Wiesław Znyk w liście 
s:vym do . ~omendy opisuje ży­
cie młodz1ezy w szkołach przy­
sposobienia przemysłowego. 

„Trzeba zacząć od począ~u 
-pisze kol. Znyk. - Po podróży. 
która mineła nam bardzo weso­
ło, zawitaliśmy W-reszcie do wio 
ski w Młoszowie. Zaraz zaopie­
kowano się nami troskliwie. Po 
obfitym posiłku udaliśmy się na 
odpoczynek. Następnego dnia 
wszyscy otrzymali mundury i 
przydział do kompanii i pluto 
nów. A oto pro~ram dnia: po­
budkę mamv dosć wcześnie, bo 
już o 4,30. Po gimnastyce uda­
jemy się na śniadanie. Uformo 

Akcja ubezp:eczenia inwenta­
rza rozwija się na terenie nasze­
go powiatu pomyślnie. Rolnicy 
zrozumieli bowiem, że ubezpie­
czenie zabezpiecza ich przed po­
ważnymi stratami, jakie przyno­
si padnięcie konia lub krowy. 

&wym k-0ncie gm.ina Sójki i 
Rdutów. 

We wspomnianym wyżej okre­
sie P. z. U. W. wypłacił ogółem 
3.245. 760 zł. tytułem odszkodo­
wań, z czego 2.809.710 przypada 
na ubezpieczenie koni. Niestety 
istnieją jeszeze w naszym powre 

W okresie od 1 stycznia do 25 cie gminy, które nie doceniły tej 
listopada br. Powszechny Zakład tak pożytecznej akcji. Do tych za 
Ubezpieczeń Wzajemnych w Ku- liczyć należy Łanięta, Oporów. 
tnie ubezpieczył 1841 koni i 199 Plecką Dąbrowę. 
krów. Szczególnie dobrze przcb:ie Wierzymy że chłopi mało i 
ga ta akcja na terenie Kro~nie- średn1orolni z Wyźej wymiento­
wic, gdzie dotychczas zgłoszono nych gmm docenią rolę ubezpie­
do zarejestrowania 564 konie. W czeń inwenta.rza i korzyści jaki,e 
akcji tej ma dobre wyniki na I ta akcja im niesie. 

proletariatu. Ze sceny płynęły 

~~~0:~~~~~f~~~~~chpie Kra.1· _potrzehu1· e fachOw_ c. ów 
Po przerwie miejsce na scenie 

zajęba orkiestra. Rozpoczęły się L• k dl • 1•d ' 
Pracownicy budowlani 

analizują uchwały Ili Plenum KC PZPR 
występy solistów. Robotnicy nie- l~zne orsy a ID W 8 ł OW 

Pracownicy budowlani Zgie-1 interesowanie ruchem zawodo- ,.,..;lk · kl k · dz 1-
„ ...... ·r....ącym1 ° as am1 nagra al Ministerstwo Pracy i Opieki' pracach <>nołecznych i politycz- no-oświatowe, a więc kotzvstaJ""' 

rz4 Ozorkowa, Lęczycy, Tumu wym. .. • , .. wy.st<>pu·ą oł -"' J "4 

,.., W d k b } " J ce zesp Y· Społecznej podaje do wiadomości, nych. Ponadto inwalidzi wo1'en- i czytelni pi<=m. biblioteki, mer 
Oraz robotni· cy cegielni· Sierpo- ys USJ I ze ram zwroc1. l , . ~-.., l!>~ 

bol k - Jak dobrze.-- mówili - że że Pan.stwowe Zakłady Szkolenia ni i woJ·skowi winni dołączyć od- itp. , 
· D b , k" db 1. 'I uwagę na szereg ącze , a rnie 

wa I .ą row I ~ Y I wspo n: dzy innymi na to, że zbyt mało po wytężonej pracy całego tygod- Inwalidów od dnia 15 stycznia pis książeczki inwalidzkiej. inwa Termin składania poda11' mija z 
zebrarue w Zgierzu w sall wygłaszanych jest odczyiów nia możemy obchodzić urodziny 1950 r. będą dysponowały wolny- Iidzi pracy ~ odpis decyzji ZUS. dniem 15 stycznia 1950 r. 
Związku Zawodowego, poświęco społecznych, naukowych i poli- naszego Wielkiego Przyjaciela w mi miejscami w działach: ślusar- Szkolący się w zakładach otrzy Blilszych danych o<Ulośnie wa· 
ne "uchwałom III Plenum KC tycznych. Przyznali oni, i.e zbyt tak serdecznej atmosferze. Dzień sko-mechanicznym, radio-mecha mują bezpłatnie: zakwaterowanie. runków przyjęcia i sposobu skla 
PZPR. Wytyczne III Plenum mało interesowali się rozwojem Jego urodzin jest naszym świę- nicz.nym, kreślarskim, rymarskim, wyżywienie, opiekę lekarską i na dania podań udz,iela Referat Opie 
oraz ich znaczenie omówił prze współzawodnictwa pracy na tern. My kochamy Tego, który wy spawalniczym, w dziale .zabawek, ukę zawodu. Poza tvtn w Pań· ki Społecznej Stairostw.a Powiato 
wodniczący PRZZ tow. Grzeziń prowincji oraz że nie przywią~ soko dzierży Sztandar Lenir.a i ja w ldziale magazynierów rolnych stwowych Zakładach słuchacze ma wego w Kutnie oraz Ubezp;eczal-
ski. Siekretarz Zarządu Związ- zywali dużego znaczenia do ko niestrudzony kierownik mas i brygadierów rolnych - dla ją zorganizowane życie ku}tural- nie Społeczne. 
ku Zawodowego Pracownikow ochrony mienia społecznego. całego świata wiedzie ludzkość do mężczyzn, dla kobiet natomiast w 
Budowlanych w Lodzi omawia- Na zakończenie dyskusji ze- szczęśliwej przyszłośCi - do So- działach: kraiwieckim, dziewiar- Nowe Koła Związku Bojowników 
jąc za~adnienia organizacyjne brani przyrzekli pracować w cjaDbmu. skim, tapicerskim (wyrób kołder), ~ W I 1 1 • D k • 
podkreslił słabą aktywnoś~ myśl wskazań III Plenum KC Korespondent Głosu" bieliźniarskim i maszynopisania. O O DOSC I . emo raCJę 
ogniw związkowych i małe za- PZPR. J. M. z Fabryki „Kraj". Czas na~i w dzi~ach: ślusar- uruchomione zostały w Kutnowskim 
------------------------------------------••sko-mechanicznych i rad10-mecha 

niC2l!lym trwa dwa lata, w pozo-

Pięściarze »Spójni« remisują z łódzką »Legią~ 
W niedzielę pięścia.rze kutnow-1 więc zwydęża łodzianin. Kierow I (Spójnia} narzuca od pierwszej 

scy rozegrali mecz z zespołem Le nictwo klubu winil'o wagę tę ob- chwili szalone tempo i w rogu o· 
gia Łódź, uzyskując wynik remi· aadzić jakimś innym zawodn~- kłada przeciwnika b'vgatym repe 
sowy 8:8. ki.em. JawoTiiki bowiem nie ro- tuarem ciosów. Weyer (Legia) 

Do najciekawszego spotkania za kuje żadny;ch nadziei na prty· nieprzygotowany na tak pot~żny 
liczyć należy walkę Wożniaka z szłość. atak poddaje się w pierwszej run 
Piątkiem. Była to runda pokazo- Waga lekka - Truściński (Spój dzie. 
wa. nia) - Marikowski (Legia}. Kut- Waga ciężka - Galia (Legia) 'Z 

A oto przebieg poszczególnych nowianin pod koniec drugiej rn- powodu braku przeciwnika zd<>by 
walk: dy posyła przeciwnika na deski. wa punkty walkowerem. 

waga musza - Dvmżał (Spój- Gong ratuje )':dnak ?d wvI.icze- W rundach nadprogramowych 
nia) po dwóch nieznacznie wygra nfa. W ~rugieJ rundZle. łvdz1anln Ruśkiewicz (Spójnia) po bardzo 
nych rundach, w trzeciej mocno wałczy me,~st~. Starce t<> wy: ładnej walce wygrywa z młodym, 
rozkrwawia łodzianina i wyg.ry- ~VW<! Truscms~i. W następnei lecz do.brze zapowiadającym się 
wa wysvk.o na punkty. Smętek rundzie łodziantn nadal walczy Mościpanem z te!'.fo samego klu-
(Legia) nie był przygotowany kon nieczysto i otrzymuje pierwsze bu · · 
ciycyjnie. napomnienie. Zwycięfa wysoko W d . . al tego ocz 

waga kogucia - Minkuszek na punkty Truściński. rugieJ w ce . r ny 
(Kutno) zmierzył się z Getlingiem Waga półśrednia - Gondek n zdobywca. złotych rękawic w Po 

· wal„„; ł t tk · ł d .„ znan~u. wielokrotny reprezentant 
(Lódż}. Pierwsza runda jet>t remr ._.,y w ym spo amu 'L o Zb p 1 k" w · 'ak d ..... 

· k · ni"nem · Pl " k" W lk k , o s I, 'Oznl , za emonsuo-sowa, w drugiej Mmkusze goru ucms im. a a za on- ki . lk" p· 
.ie nieco nad przeciwnikiem. T.rz:e czyła się zwycięstwem zawodni- ~ł wyso_. _POZ.IOm ~a. 1 z 1,t­
cia runda m'a znowu charakter re ka Spójni który miał wyraźną kiem (~~1.ma). Wo~mak. op~ocz 

· ' · . d szybkosci i błyskawiczne} onen-
misowy. Zwyciężył Getlinq. przewaqę we wszystkich run ach. t .. h cił bl'cz .. d ko 

Waga piórkowa - Jaworski Waga średnia Gutk0-wv;ki ac.11 zac wy_ P:1 1 no~c os . 
· (S · · · · ) z · ł • G nałą kondycJą fizyczną 1 techn1 

(Spójnia) stoczył walkę z Bielec- po1ma mierzy się z emrą. k z . . ł k unkt 1 
kim (L<.>qia). Łodzianin 0trzv71211 :e Walka zapowiadała s1ę baTdzo ą • . ~cięzy wyso 0 na P ' ' 
napomnienie za niskie uniki. Ja- ciekawie. Kutnow'ianin jednak V.

7
'.:>zniak. 

worski w pienvszei rundzie jest przy wymianie ciosów uderzył Po ostatnich spotkaniach Sp6j­
grożnym i niebezpiecznym prze- przeciwnika w nerki. Sędzia zdy .lia Kutno znalazła się na trzecim 
ciwnikiem łodzianina. w następ- skwalifikował zawodndka Spójni miejscu w tabeli rozgrywek B­
nych jednak przybiera pozycję de za nieczystą walkę i przyznał klasowych, po L~qii Lódź i Związ 
fensywną i nie jest zdolny do ja- zwvcięstwo· Gemrze. kow·cu z Tom;i!nowa., 
k_ieo.okolwiek ataku. W rezultacie - Waoa półciężka - Szvchowski Kb. 

/ 

stałych od 6-ciu do 12 miesięcy. 
Pierwszeństwo w 1przyjmowaniu 

cio zakładów mają inwalidzi wojen 
ni i wojskowi oraz inwalidzi po­
chodzenia robotniczego i chłop­
skiego. 

Kandydatom zgłaszającym się 
na szkolenie. a pochodzącym ze 
środowiska wiejskiego i zamiesz­
kałym stale na wsi zaleca się wy 
bór następujących działów szko­
lenia: rymarski, magazynierów 
rolnych, księgowości rolnej i bry 
gadierów. Warunki przyjęcia: 
w iek 9d 18 - 45 lat, procent u­
traty zdolności do zarobkowania 
od 45 proc. wzwyż, niezakaźność 
dla otoczenia (chorzy na gruźlicę, 
płuc, choroby weneryczne lub ja­
glicę nie będą mogli być przy;· 
jęci). 
Pożądane jest, aby ubiegający 

się o przyjęcie na szkolenie w dzia 
le ślusarsko-mechanicznym, radio· 
mecb.anicmym, kreślrurskim,, po­
siadali wiadomości conajmniej z 
zakresu 7 klas szkoły podstawo­
wej. Od kandydatów zgłaszają­
cych się na pozosta1łe działy Mi­
nisterstwo Pracy i Opieki Społecz 
nej nie wymaga ukończenia 7 klas. 

Do podania o przyjęcie winien 
kandydat dołączyć własnoręcznie 
napisany ·życiorys, świadectwo Je 
karskie, ostatnie śwj.adectw'l 
szkolne, oraz wywiad społeczny .z 
uwzględnieniem fojalności wzglę 
dem narodu uolskiego i udziału w 

W ostatnich dnia.eh na terenie\ toweqo uczestniczyli: prezes 
naszego powiatu uruch0miono no Związku ob. K. Smolicz i A. Smie 
we koła Związku Bojowników o chowski. Po referatach na temat u 
Wolność i Demokrację, które po- C;hwał ITI Plenum KCPZPRi (}mó­
W6tały w Żychlinie i Krośniewi.- wieniu spraw organizacyjnych, 
cach. W -związku z powyższym przystąpiono do wyborów. 
odbyły się specjalne zebrania, na Wart-o za-znaczyć, że nowoutwo 
których dokonano wyboru Zarzą rzone koła są bardzo liczne, a ich 
du kół. W zebraniach wybor- członkowie wykazują dużą aktyw 
czych z l'.amienia Zarządu Powia ność. ' 

• : : 
: : 

~ Centrala Handlowa Przemysłu Chemiczne10 ~ 
~ EKSPOZYTURA REJONOWA W ŁODZI ~ 
~ podaje do wiadomości P. T. Odbiorców, że z powodu rema- ~ 
! nentów nieczynne będą: ~ 
E S 
~. Biura i magazyny w Łodzi - ~ •• 

w dniach 28, 29, 30 i 31.XII 1949 r, 
E • i 

;_:~.: : ~i:~~~:wie 
1

1 "w dniach 29, 30 i 31.XIl.1949 ~:~. 
w Tomaszowie • I Sklepy detaliczne - w dniach Z i 3.1.1950. =' 

: Hurtownie od 2 stycznia, sklepy detaliczne od 4 stycZEia : 

! 1950 r. rozpoczynają swą normalną działalność, rozprowa- ! 
~ dza}ąc· chemikalia dla przemysłu, rzemiosła i laborato- ~ . 

~ riów, ~rtykuly gumowe, farb)'., lakiery i emalie, artykuły ~ 
! gospodarstwa domowego i kosmetykę. j 
~~~ 
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Nr 351 

Ponad milion uczestników 
·P I •• UJ a c • • I ó d z c • • w tegorocznych Marszach 

'W:IJI „ ~ Jesiennych 

Ze sportu 

wnoszą poprawki do re0ulaminu. zawodów 
/ 
o puchar P.Z.P. W!dl~~q~~~~~~ic~h~i's~~c~ure: 

6 siennych na terenie całego kraju 
Czy słuszne uwagi łodzian zostaną uwgłędnione w Warszawie? wzięło udział i.026.200 osób. w r. 

Co pisała prasa łódzka 22 grudnia 1929 r. POLSKI Związek Pływa;:ki I mamy najmniejszego wpływu na 
opracował regulamin Zawodów o gospodarzy pływalni i nie możemy 
puchar P.Z.P„ regulamin ten jednak na nich wymóc, aby ~yposażyli ią 
nie wszędzie spotkał się z jednako- I w nową deskę. Interweniowaliśmy 
wym przyjęciem. Łódzki Okręgowy już w tej sprawie wielokrotnie, ale 
Związek Pływacki co do regulaminu na próżno. P .Z.P. też nie poczynił 
P.Z.P. ma trzy zasadnicze zastrze- do tej pory żadnych starań, aby 
żenia. Po pier,wsze jeśli chodzi o wreszcie wszystkie pływalnie nasze 
udział w zawodach dziewcząt i chłop wyposażyć w trampoliny jednome­
ców, po drugie skoków .z trampoliny r trm."!~. Jak w~emr.· ":'arsza~ska ~ły­
chłopców i po trzecie rozgryw;!k walrua „Ogruska me posiada row­
piłki wodnej. nież trampoliny, toteż wprowadzenie 

1948 w Marszach Jesiennych starto­
sumę 120 tysięcy, z czego dochód wało 530,325 uczestników. 
netto wyniesie około 80 tysięcy, Na pierwszym miejscu według ilo­
a .y.;ięc razem Okręg na te imprezy ści startujących do ilości wszystkich 
może wyasygnować 180 tysięcy zło- uczestników znalazło się wojewódz­
tych. A teraz obliczmy w przybliże- two szczecińskie, 

KATASTROFALNY 
PRZYROST LUDNOśCI 

,,Kurier Łódzki" zamieszcza arty­
kuł, któ1·ego autor zastanawia się po­
ważnie, co zrobić z fatalnym przyro­
stem ludności w Polsce. Mimo, że 80 
tysięcy osób wyrusza corocznie za 
chlebem w daleki świat - przyrost 
wynosi wciąż jeszcze około pół mi­
liona ludzi rocznie, powiększając ka­
dry bezrobocia i nędzy. Autor docho­
dzi do wniosku, że trzeba około 3 mi­
lionów .>bywateli usunąć po prostu 
z. kraju i zmusić do wyemigrowania. 

ZAMIAST NAZWISK - NUMERY 
,,Republika" ogłasza projekt nieja­

kiego p. Krasnopiórko, zam. w Łodzi 
przy ul. Aleksandrowskiej 42. Pomy­
słowy obywatel radzi znieść imiona 
i nazwiska, a zamiast nich wprowa­
dzić odpowiednie liczby. Projekt jest 
w obecnej chwili rozważany przez 
Ministerstwo Spraw Wewnętrznych. 

WIELKIE POKŁADY ZŁOTA 
OD.KRYTO NA SYBERil 

„Głos Porallilly" podaje wiado­
mość o odikTyciu na Syiber.i!i olb:rrz:y­
mich 1POkładów złota. Na czele ekspe 
dyQ,ji, która te 1POkłady odkryła stoi 
słytnny geolog ndziedki - prof. 0-
lbra~ew. 

GIEŁDZIARZE 
ZAWSZE CI SAMI 

iPis>ma podają, że firma bank ame 
ryikańsk.i !Ditllon Red arui Co zamie­
rza pożyczyć przem~owrom nie­
mieckim 400 mill:i.onów marek. 

rif!i!l-
P AŃi \TWOWY TEATR 

IM. STEFANA JARACZA 
(ul. Jaracza 27) 

Dziś o godz. 19.15 sztuka Anatola 
Surowa pt. ,,Zielona ulica". W szyst. 
kie bilety wyprzedane. 

PilSTWOWY TEATR NOWY 
(Dasąńsldego 34, tel.123-02) 

O godz. 19.15 ,,Brygada szlifierza 
Karhana". Zniżki dla studentów i 
członków Zw. Zaw. ważne. 

PA'&STWOWY 
TEATR POWSZECHNY 

(ul. 11 Listopada :u, tel.150·3') 
Dziś Teatr nieczynny. 

,,LUTNIA"' 
Dziś i codziennie o godz. 19.15 -

,,Ptasznik z Tyrolu" , operetka w 3 
aktach K. Zellera. 

. TEATR LALEK TPD „PINOKIO" 
Codziennie - oprócz poniedział­

ków - „Wilk, koza i ko~lęta" Gra­
bowskiego. 

TEATR „OSA"' 
(Traugutta 1, tel. 272-70) 

Codziennie o godzinie 19.30, w nie­
dzielę o godzinie 15.30 i 19.30 
„Romans z wodewilu" z gościnnym 
występem T. Wesołowskiego. 
P A'&STWOWY TEATR ŻYDOWSKI 

(ul. Jaracza 2, tel„ 217-49) 
• Ostatnie dni! W niedzielę, dnia 15 
grudnia o godz. 19.30 „Mój syn','. 

W poniedziałek dnia 26 grudnia o 
godz. 19.80 nMój syn", 

-IKlll~ 
ADRIA - dla młodzieży (Stalina 1) 
„Dżulbars" - godz. 16, 18, 20. 

BAŁTYK (Narutowicza 20) - „Od­
dział Z-8" - godz. 17, 19, 21. 

BAJKA (Franciszkańska 31) 
,,Admirał Nachimow". - godz. 18, 
20. 

GDYNIA (Daszyńskiego 1) - „Pro­
gram aktualności krajowych i za­
granicznych Nr 53" - godz. 11, 
12, 13, 16, 17, 18, 19, 20, 21 

HEL - dla młodz. (Legionów 2-4) 
„Na morskim szlaku" - godz. 16, 
18. 20. 

:MUZA (Pabianicka 178) - ,,Arinka" 
- godz. 18, 20. 

POLONIA (Piotrkowska 67) - „Bit­
wa o Stalingrad" - godz. 17, 19, 
21. 

PRZEDWIOśNIE (Żeromskiego 76) 
Kino nieczynne z powodu remontu 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) - Ki­
no nieczynne z powodu renS.ontµ 

ROMA (Rzgowska 84) - „Ulica Gra 
niczna" - godz. 15.30, 18, 20.30. 

REKORD (Rzgowska 2) - „Podrzu. 
tek" dla młodz. - godz. 16; „Cy. 
gański tabor" - godz. 18, 20. 

STYLOWY (Kilińskiego 123) 
„Cyrk" - godz. 18, 20. 

śWIT (Bałucki Rytiek 2) - „Opo­
wieść o prawdziwym człowieku"­
godz. 18, 20. 

TĘCZA (Piotrkowska 108) - „Bi­
twa o Stafai.grad" - godz. 16.30, 
18.30 i 20.30. 

TATRY (Sienkiewicza 40) „Wscho­
dnie zaloty" - godz. 16, 18, 20, 

WISŁA (Daszyńskiego 1) - „Od.. 
dział Z.8" - godz. 16.30, 18.30, 
20.30. 

WŁóKNIARZ (Próchnika 16) - „Ali 
Baba i 40 Rozbójników" - godz. 
16.30, 18.30, 20.30. 

WOLNOść (Napiórkowskiego 16) 
„Sumienie" - godz. 16, 18, 20. 

ZACHĘTA (Zgierśka 26) - „1;ycie 
dla. nauki" - eodz. 16, 1&.30, 21. 

MILIONOWY DEFICYT PWK. 
Powszechna Wystawa Krajowa -

PWK - rprzyniosła pięć i pół milio­
na złotych deficytu. Rząd chce po­
kryć straty tylko do wysokości 1 
miliona złotych. Poznań obiecuje 
również tylko milion. PoŻostałe trzy 
i pół miliona złotych nie wiadomo 
kto r.zapłaci - pisze „Kurier Łódz­
ki''. 

STRACENIE 
BESTIALSKIEGO MORDERCY 
W Grudziądzu stracony został nie 

jaki Leon Lewandowski, który iza­
mordował matkę, ojca, babkę„ 
dwóch bracL i siostrę. Zaciekłość 
mordercy była tak wielka, że na 
roz;prawie sądowej oświad{:zył -
szkoda, że :ich nie było więcej! 

12.04 Dziennik południowy. la.30 
Muzyka rozrywkowa. 14.00 Kronik!\ 
czechosłowacka. 14.20 Audycja dla 
kobiet. 14.30 Muzyka 1·ozrywkowa. 
14.50 „Sprawy naszego miasta". 14.ó5 
Muzyka klasyczna. 15.30 Audycja dla 
świetlic dziecięcych. 15.50 Skrzynka 
Banku PKO. 16.00 Dziennik popołud.. 
niowy. 16.20 Aktualności łódzkie. 
16.25 Nowe nagrania płyt; 16.45 Au. 
dycja dla młodzieży. 17.00 „Słuchamy 
muzyki". 17.3.5 „śpiewamy pieśrrl 
młodzieżowe" - aud. słowno-muzy::z. 
18.00 ,Z kraju i ze świata". 18.15 
Koncert rozrywkowy. 19.00 Pogadan. 
ka z cyklu: „O Stalinie" · (audycja 
problemowa). 19.15 „Ten lincz będzie 
·czysty" - słuchowisko. 20.00 Dzien. 
nik wieczorny. 20.40 Muzyka rozryw­
kowa. 20.55 Audycja Biura Studiów. 

SPRAWA MŁODZIEŻY 

- Wyjazd do Gdańska czy Gdy­
ni - mówi nam prezes ŁOZP. mgr. 
Leśniewski, połączony jest z 15 go­
dzinną podróżą ( e_ociąHu pośpieszne­
go nie ma) , nikt spośród rodziców 
nie zezwoli więc córce czy synowi 
na tak długą i męczącą podróż, 
zwłaszcza w okresie zimowym. Ze 
swej strony uważamy. że okrę!l orga 
::lizujący mecz o puchar P .Z.P. po­
.y.;inien przeprowadzić sam w swym 
okręgu cztery czy sześć konkurencji 
ale tylko dla swych młodzików. 
W zamian za to program .zawodów 
o puchar P .Z.P. można by uzupełnić 
sztafetami męskimi i żeńskimi. 

- Nikt nie może nas posądzić 
o to - ciągnie dalej nasz rozmówca 
- że kierujemy się jakiemiś uboczny~ 
mi względami, gdyż chyba wszyst­
kim jest wiadomo, że Okręg Łódzki 
może obsadzić nie tylko cztery kon­
kurencje dla dziewcząt i chłopców. 
ale nawet sześć, czy osiem. Ostatnie 
zawody Związkowca i Włókniarza 
są najlepszym dowodem, że w Ło­
dzi narybek pływacki jest -liczny 
i wyników jego nie potrzebujemy się 
iY{Stydzić. 

21.00 „Wieczorną godziną'.' - kon. ŁODZ I WARSZAWA NIE PO-
cert. 21.40 Audycja problemowa (O SIADAJĄ TRAMPOLIN 
Stalinie). 22.00 Reportaż dźwiękowy 
z przebiegu uroczystości ku uczcze. 
niu 70 rocznicy urodzin J. Stalina. 
22.15 Koncert solistów i zespołu in­
strumentalnego. Transmisja do Cze. 
chosłowacji. 23.00. Ostatnie wiadomo­
ści. 23.15 Muzyka poważna. 

WIĘKSZE WYGRANE 
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- Druga sprawa - mówi prezes 
Ł.O.Z.P. - to sprawa skoków z 
trampoliny, kt?re wchodzą do J>rO­
gramu zawodow o puchar P.z,P. 
Bardzo ciekawi jesteśmy, czy Za­
rząd P.Z.P. wie jak przedstawia się 
sprawa trampolin w wielu naszych 
okręgach. U nas na przykła_d w Ł?­
dzi trampolina uległa zmszczemu 
dwa lata temu, a my, jako okręg, nie 

tej konkurencji do programu zawo­
dów wydaje nam się na razie za 
przedwczesne, gdyż wiele okręgów 
zostałoby pokrzywdzonych. 

- Przechodzimy teraz do trzeciej 
i ostatniej sprawy - piłki wodnej. 
Rozgrywki przy udziale trzech dru­
żyn nie mogłyby być przeprowadzo­
ne w ciągu jedneqo dnia. Mecze roz­
grywane przed zawodami wpłyną na 
obniżenie poziomu samych zawo­
dów, gdyż jak bowiem ;wiemy 
większość zawodników, którzy grają 
w piłkę startuje również w konku­
rencjach biegowych. 

KTO POKRYJE DEFICYT? 
- Regulamin zawodów o puchar 

P.Z.P. ma jeszcze i inną złą stro­
nę, natury już czysto finansowej. 
Mianowicie chodzi o„. deficyt z im" 
prez. Nam na przykład P.Z.P. przy­
dzielił na imprezy w roku 1950 sto 
tysięcy złotych. Wpływy z dwóch 
spotkań o puchar P.Z.P. w naj!ei;i­
s~ym wypadku mogą nam przyruesć 

U progu 1950 roku 

niu koszty. Sam wyjazd ekipy 30 .Liczba u~zestników w. poszc:.te­
osobowej (z tylu zawodników musi golnych woj~w~~twach ~ stosune~ 
się ona składać) do Gdańska wynie- pr~c~nto~vy il?sc1 startu1_ący~h do 
· k ł 150 t sięcy złotych do ilosc1 mieszkan przedstawia się na-

sie 0 0 0 Y O . • li 
1
• stępująco: 1. Szczecin - 67.348 (7,75) 

Poznania p~na~ 10 tysi~cy czy proc.). 2. Gdańsk - 54853 (6.67 pro· 
razem wyruesie 25~ tys~ęcy, ktoł cent). 3. Bydgoszcz - 83620 (5,94 
więc pokryje nam medobor 70 ty- proc.) 4. Rzeszów - 82.691 (5.93 
sięcy złotych? proc.). 5. Wrocław - 84.535 (4,83 

DO WARSZAWY POSZŁO I proc.). 6. Lublin - 79.705 (4,80 proc.). 
PISMO 7. Katowice - 123.264 (4 proc.). 8. 

Poznań - 97.693 (3,97 proc.). 9. Biały 
- Biorąc to wszystko pod uwa- stok - 36.691 (3,92 proc.). 10. Ols~tyn 

gę - kończy nasz rozmówc-:i - - 18.920 (3,62 proc.}. 11. Ł~dź -
wysłaliśmy do Zarządu P .Z.P. pismo 75.283 (3,45 proc). 12. Krakow -
z prośbą 0 rewizję regulaminu i prze- 73.680 (3,42 proc.). 13. _Warszawa -

rowadzenia poprawek zwłaszcza 95.989 (3,38 proc.). 14. Kielc; - 51.928 
fam qdzie chodzi o młodzików. (2,97 proc.). 

- 'Przyjęcie naszej koncepcji, koń­
czy nasz rozmó,wca •__. aby k<;:>nku­
rencje młodzików odbywały . się lo­
kalnie - zmniejszyłoby stan liczebnv 
ekspedycji z 30 do 20 osób, a więc 
tym samym zmniejszyłyby się koszty 
przejazdów i zmniejszyły e,wentualne 
deficyty z tych imprez. 

POST SCRIPTUM 

Sądzimy, że P.Z.P. weźmie pod 
uwagę głos naszych pływaków i 
uwzględni ich uwagi, dotyczące re­
gulaminu tej niezmiernie ciekawej 
imprezy. 

Sport w. ZSRR 

Reprezentacja Moskwy 
mistrzem w zapaśnictwie 
MOSKWA (obsł. wł.) - W Lenin­

gradzie zakoticeyły się drniynowe· mi 
strzostwa. ZSRR w walkach zapdni­
czych, W decydujfeym spotka.niu re­
prezentacja. Moskwy pokonała repre­
zentację Federacyjnej Republilal. Ro­
syjskiej 8:4. 

W zakończonych w Kujbyszewie 
drużynowych mistrzostwach Związku 
Radzieckiego w walkach za.pabiczych 
w stylu wolnym pierwsze miejsce za.­
jęła. reprezentacja. Ukrainy. 

Dalsze rozgrywki 

Kolarzy .naszych czeka 
w lidze koszykowej 

7.I.50 Warta (Poznań} - Gwardia 
(Kraków), Stal ($więtochł.) - · Spój­
nia (Łódź), Kolejarz (Toruń) Craco-

bo2atv i urozmakony sezon wia. . , 
WARSZAWA (obsl. wł,). Oprócz 9. 7. - indywidualne torowe mi- . 8.I.50 r. _Kolejarz (Pozni:n) - Gw,~r 

dorocznych .......&cigów mifdzynarodo- strzostwa Polski na. 4.000 m. (Wtocła.- ~a (K~a~ow), ~Z~ (Krakqw) - SpoJ-
WJD wek), I ma .(Łodz), Spojma (Gd~sk) - Cra-

wych, ja.k Warszawa-Praga., Dooko- 11 _ 28_ 7. _ obóz dla. torowców cov!a, Kolejarz (Ostrow) - ŁI~S 
ła Polski 1 o puchar gen. Konarzew· . Włokniarz. 
skiego, terminarz PZKol na nadcho- w Krakowie, 14.I.50 r. Spójnia (Łódź) AZS -
dztcy rok przewiduje w konkurencji 16. 7. - ~osawe mistrzostwa Zw. (Warszawa), Spójnia (Gdańsk) 
mi~zynarodoweJ ciekaw~ imprut na Za.w, na trasie Gdatisk - Gdynia, Stal (Swiętochł.), Kolejarz (Ostrów) 
torze. Mają w niej uczestnilczyć za.- 22. 7. - doroczny wy4cig na. trasie - Gwardia (Kraków}, Cracovia -
wodnicy wtgierscy, bułgarscy 1 cze- Lublin - Chebn - Lublin w roczni. AZS (Kraków), Kolejarz (Poznań) -
chosłowaccy. Pła.nowa.ny dwutygodnio. ct manifestu PKWN, Warta Poznań (Il runda). 
wy start kolarzy zagranicznych na. 29. _ 30. 7• _ międzynarodowe 21;1.5? r. AZS (~raków) -, ŁKS 

12-ty ttzieA ci~plenia IV-ai tran 
Wygrana 3.000.000 sł 

Nr 53192. 
padła na 

wszystkich tora.eh betonowych w Pol zawody torowe z udmalem Bułgarii, (Włokn_1arz), Kole1arz (Poznan) -
sce rozpocznie wyst~p dwudniowy w Węgier Czechosłowacji 1 Polski w Cracovia. 

C O słwchać Krakowi~ w ostatnich dniach ·Ifpca. Krako~e 22.I.50 r. Gwardia (Kraków) - ŁKS 
.J SZczego?owy program imprez kola.r. ' Włókniarz, Warta (Poznań) - Cra-

u bokserów? , .skich w roku przyszłym przewiduje: 2
· - 24· .8· - obóz przygotowawczy covia, Kolejarz (Ostrów) - ·Spójnia 

N~~~~~~~ ~~8~70~~:g: :!6~:d~8:3~ Nie wszyscy z~pew_ne wiedzą że wawczy przed wyi1clgiem Wal"l!zawa- 12, 8. - mistrzostwa Swiata. w Brn IGdańsk), AZS (Warszawa) - Stal l 
27. 3. - 27. 4. - obóz przygoto- przed wyścigiem dookoła Polski, - {Łódź), Kolejarz (Toruń) - Spójnia 

każdy bokser musi by.:: badany przez Praga. kseli, (Swiętochł.) 
Wygrana 500.000 zł padła na Nr: 1 k ią u roku czterokrotnie. 2. 4. - mistrzostwa Polski na prze 20. 8. - gónilda mtrzostwa. Polski Dwa ostatnie mecze z II .rundy 

85444. e arza w c g .. . , . ł łaj (na. terenie obozu). (Wałbrzych), Gospodarze wymienieni są na 
Wygrane po 200.000 zł padły na Kierownicy sekcji jak i sarni :zawo- so. 4. _ 9. 5. _ n WY4CIG ~- 28, 8. - 10. 9 - IX Wyłcig Do- pierwszym miejscu. 

NrNr: 69695 80353 87037. dnlcy muszą pamiętać, aby przerwy DZY'NARODOWY WARSZAWA _ okoła Polski, 
Wygrane po 100.000 zł padły na w badaniu pomiędzy pierwszym a PB.AGA, 17. 9. - drużynowo mistrzostwa 

NrNr: 15642 45885 46184 60312. drugim drugim a trzecim nie wyno- 14. 5. - toro~e mistrzostwa. miast, Polski na. torze we Włocławku, 
Wygrane1io 40.000 zł padły na ' . 21. 5. - wyścig szosowy o puchar 23, - 24. 9. - jubileuszowe zaw:i 

NrNr: 5130 14309 16432 19052 49882 siły więcej jak trzy miesiące. Zawod gen. Konarzewskiego dy torowe o puchar PZKol w Łodzi, 
50119 51105 75359 91284. nik, który lego nie dopilnuje, będzie 28. 5. - szosowe ~trzostwa 1',·oje. 1. 10. - długodystansowe mistrzo· 

Wygrane po 16.000 zł padły na pozbawiony prawa startu. Zaznaczyć wództw (seniorzy. - 100 km, junto- stwa Polski na torze, 
~rNr: 7978 10798 10852 18007 20496 należy że poradnia lekarska przy.i- rzy - 50 km.), 8. 10. - drużynowe szosowe mi-
21624 23360 25989 26141 26568 27461 muje codziennie w grupach po 68 4. 6. - torowe mistrzostwa. Zw. strzostwa Polski. 
27715 30199 33834 37266 37780 38485 zawodników. Zaw. we Włocławku, 
44219 52497 55066 57739 70133 70669 14. 6. - wykig szosowy ,,DEienni-
74147 76130 76797 77950 91472 93971 ka. Łódzkiego" na dystansie 140 km. 

95207. Kurs dla działaczy 18. 6. - szosowe mistrzostwa. Poi. 

Gwardio, Solidarność i Wełna 
źle się sprawujq 

Do ŁOZB wezwane zostały kierow­
nictwa sekcji bokserskiej Gwardii, 
Solidarności i Wełny z Łodzi do wy­
jaśnienia dlaczego sekcje te nie wy­
kazują żadnej działalności. 

ski w Poznaniu (seniorzy 160 km„ ju 
„Pierwsz"» krok'' w marcu bokserskich z prowincji niorzy 75 km.), czeskich juniorów ·piłkarskich 

Pierwszy Krok Bokserski odbędzie Kurs dla działaczy organizacyjnych 25· 6. - torowe mistrzostwa Polski . OSTRAWA (obsł wł.) - Władze I zwycięstwo drużynie :polskiej „Polo-
się w końcu marca 1950 r. Zarządze- sekcji bokserskich z prowincji roz- w sprintach (Szczecin), piłkarskie okr~gu ostramkiego doko- nii" z Karwdny. Również w czwartej 
nie WydŻiału Wyszkolenlowego Pol- pocznie się 27 grudnia b.r. i trwać 29· 6· - wy~cig Warszawa - Ra- nały bila.usu dotychczasowej akcji grupie pierwsze miejsce zdobyła dru­
skiego Związku Bokserskiego mówi, będzie do 31 bm. zakwaterowanie i dom - Warszawa. o puchar prezesa sportowo-wychowawczej juniorów pił- żyna. polska. z suchej Górnej, s. „Le­
że zawodnicy startujący w pierw- wyżywienie będzie się odbywało w PZKol„ karskllcb. Tegoroczne rozgryWki mi- chia.". Piękny sukces odniosła. ta.k:i:e 
szym K-Tok'.u Bokserskim powinni być Ognisku. Kurs prowadzi Wydział Z. 7, - jubileuszowy wyścig szoso- strzowskie, J.."tórych klasyfikacja. obj~ jedna. z najmłodszych drużyn polskich 
zgłoszeni przynajmnięj na trzy mie- Wyszkolen!owy ŁOZB wspólnie z wy WOZKol Wawer - Garwolin (100 la takie punktowa.nie za „piękną na czeskim śląsku Oieszyt1skim - ,,Na 
siące przed startem. - Wojew. Urzędem Kultury Fizycznej. km.), grę", przyniosły w drugiej grupie, przód" _ Łąki, uzyskując na. 90 dru-•••-------------------------------------------•-=•--••:ni•-ml.i„.;..;.. żyn kraju ostrawskiego 7 miejsce w 

Dziś ważą się losy miasta, losy, hyc może, całego kraju. 
Wstrzymując oddech patrzą ludzie z miejskich murów. 
Brama otwarta naoścież. Słychać entuzjastyczne okrzyki:. Straż 

s trzela w górę - na powitanie. Wartownicy rozstępują się i p ierw­
sze szer egi konnicy wjeżdżają do mi'asta . 

- Ha - Ja - 'a - Delhi! ... Ha - la - a - Mirut... 
Rozlega się strzał arm atni. J eszcze i j eszcze r az. Na wszystkich 

basztach strzelają w powietrze. 
ATmat y Delhi witają powstańców. Słychać radosne okrzyki na 

murach „Ha - la - a!" Tłum szaleje !ii wymachuje rękami: 
- Pozdrawliamy was, bracia! Bchaj-band! 
Za kawalerią m aszeruje piechota, sznurem wbiegają n a most, 

rozchodząc się i znów wyrównując szer egi. Są w czerwońych kurt­
k ach mundurów, idą z b ic'iem w erbli, z rozwiniętymi s zt andar a..-n t, 
jak na p ar adzie. P ozostali n a brzegu sipaje skaczą do wody, p rzech o­
dzą rzekę w b r ód, płyną wpław. R adosn e wołanie wciąż potężniej e 
i oto druga b rama oci s trony rzeki rozwiera si ę. Co się dzieje? Tak, 
to przecież brama !Pałacowa. Władca D elhi, Bahadur-Szach, jest ra­
zem z powstańcami!.„ Ha - la - a!, Bahadur-Szach! ... 

Teraz przez most idą c}).łopi. Rajoci Indii, w zakurzonej odzie­
ży, w niebieskich samodziałowych turbanach. Kopie błyszczą 
w słońcu, kołyszą się długie lance, własnego wyrobu. Rajoci, jak 
bracia , ramię przy ramieniu, maszerują z piechotą. 

- Salaam, rajoci Bchagputu ! Pozdrawiamy was!.. . 
W zaułku Trębaczy słychać miar:iwy tupot i krzyki. To pięć­

dziesiąty czwarty tubylczy pułk wyszedł ze S\vych koszar. 
Sipaje z pięćdzie::;iątego czwartego ~romadzą sie D» 'ltwartej 

przestrzeni J>TZY. l>Ółnocnym murze, 

- Kto wam pozwolił opuścić koszary? Zdrada!... Bunt!„. -
Pułkownik biegnie do nich, na ukos przez pole, w pędzie zapina­
jąc rzemyk hełmu. 

Sipaje słyszą powitalne okrzyki i nawoływania tłumu, zgro­
madzonego po drugiej stronie muru. Właśnie ukazali się pierwsi 
sowarowie. 

punktacji indywidualnej „za pitknł 

grę". 

Na konferencjach, jakie odbyły sit 
w Ostrawie i Opawie, ustalono obszar 
ny program sportowo.wychowawczy 
dla. juniorów piłkarsJ;tich w roku :przy 
s?J!ym, Jednocześnie postanowiono u. 
rządzić szereg kursów szkoleniowo. - Ognia do buntowników! - wydaje komendę major. 

Sipaje szykują broń. Oficerowie zdążyli tylko jeden raz 
dać rozkazy. 

wy- wychowawczych. 

Rozległo się kilka wystrzałów i pułkov.'llik zostaje. zabity . 
Zabito również dwóch poruczników. 

Major przeskoczywszy głęboki rów, ucieka , szukając ocalenia 
za murami miasta. 

- Oficer owie uciekają ! Nadszedł koniec panowania sahibów„. 
- Ha - la - a! - Skończyła się władza cudzoziemców! :....... 

tryumfuje tłum. 
Pięćdziesiąty czwarty, pędzi, aby połączyć się z pułkami mi­

. ruckimi. Sipaje z Delhi i sowarzy z Mirutu spotykają się jak przy­
j aciele i ściskają jak bracia . 

- Delhi jest nasze!.„ Nadszedł koniec sahibów!„. B cha j -B and. 
Wąska ulica po t ej stronie miejskiej bram y nie mieści wszyst­

kich w swych murach. Tłum napiera falami i przednia k olumna 
powstańców wypływa n a główną ulicę miasta na Srebrny 
Bazar. 

W pałacu panuje zamęt. Bahadur-Szach j est r ad i nierad pow­
stańcom. Uciekają Anglicy - t o dobrze, ale mogą j eszcze wrócić. 
Trzęsącymi się rękami wkłada s wój złotolity strój. Wydaje roz­
kaz - otworzyć bramę, prowadzącą do r zeki i zamknąć bramę do 
miasta. 

St ar y szach sam nie wie, co m a zrobić. 

Kilku Anglików z miasta szuka w pałacu r a t unk u. W dole pod 
schodami, prowadzącymi do komnat szacha stoi Fieser, guberna­
tor miasta, morderca Muzułmanów i Hindusów, wielki sahib n ad 
sahibami. K apitan Douglas, dowódca straży pałacowej wchodzi po 
schodach n a gór~. Prosi Ba hadur- Szach a o ukrycie Anglików 
w pałacu~ d. c. n. 
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